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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi eoaziannie o godzinis 5 po poludais 

z wyjątkiem dni poświąteeznyeli.
Numer pojedynczy kosztuje w miejsca 19 hal., 

pocztą 16 hal. --  Biura Redakeyi i Administracji 
aliea Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycja miejscowa 
f  biurze dzienników Si. Sokołewsklęgo, Ulica Jagiel­
lońska I. 3. — Listy aaieży frankować.

Kofehwaaeyo otwarte wolna od opia*?.
Hs.'dos. Radakejd Nr, 83.

i1 r  8 0 a a  i  f s i s 
sarniej  zoowa:  II mi e j s c o wa ;

reoztsEe . . . . 32 K, I ówlerćroozn!e"8 K — h, m rsazitie . . . 24 K, I ówlerórosssia . . 6 K,
półroczni® . . . 18 K, | isiesE^czais 2 K 70 h, || półrauznla . . 12 K, | MiitlęazBls . . . 2 K.

W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K Sil k miesięczni*.
„Przgwsdnlk aaukawy ! 8iter®isk!“, dodatek miesięczny do Oasciy Łwowthiej, otrzymują eaio- 

x półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroezni i miesięczni s» dopłatą; pierwsi ! K §8 li, drudzy 88 h. 
},PrZRVf9?teHt“ prennmorowwiy osolmo kosztujs 8 K.

Geny ogłoistó: Wi*r*s petitowy lub jcge 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 ha!., nade­
słane po 60 hal,, za wiersz lab jego miejrc* miary 
petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie; Biuro dzienników Sskełewskltgt 
wa Lwowie Ulica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie Agencya: O. Ada*. (Y. de Bączkowski} 38 
Rn* da Yszosse.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
Jego Ges. i Król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
września b. r. nadać najmiłościwiej zwyczaj­
nemu profesorowi zoologii w Uniwersytecie 
w Krakowie, dr. Antoniemu W i e r  z ej s k i  e- 
m u, przy sposobności przeniesienia go na 
własną prośbę w stały stan spoczynku, tytuł 
radcy Dworu z uwolnieniem od taksy.

Jego Ges. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
września b. r. zamianować najmiłościwiej 
nadzwyczajnego profesora, dr. Michała S i e ­
d l e c k i e g o ,  zwyczajnym profesorem zoolo­
gii w Uniwersytecie w Krakowie.

Rządowo autoryzowany inżynier budo­
wnictwa, dr. Romuald R o s ł o ń s k i  w Prze­
myślu, złożył przepisaną przysięgę.

Obwieszczenie
c. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 3 
października 1912 1. XVII. 11.931/106 w spra­
wie wprowadzania zwierząt i produktów zwie­
rzęcych z Bośnii i Hercegowiny, — zamie­
szczone jest w „Dzienniku urzędowym" dzi­
siejszego numeru G azety Lwowskiej.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
Lwów, 4 październ ika ,

D e le g a c y e «
Z Delegacyi austryackiej.

Wczoraj po południu odbyło się posie­
dzenie ko  m i sy  i f i n a n s o w e j  Delegacyi 
austryackiej pod przewodnictwem dra Kory- 
towskiego. Na podstawie referatu dcl. D a n ­

i i )

W ŁADYSŁAW  SYROKOMLA,
(VF p ię ć d z ie s ią tą  ro c z n ic e  j e g o  śm ie rc i) .

IV.
(Dokończenie).

A może jeszcze inne podobne utwory 
miał na sumieniu, bo oprócz tego, co z nich 
znamy, cały setki okolicznościowych, ulo­
tnych wierszy Syrokomli obiegało całą Li­
twę. Dość, źe go zamknięto w cytadeli wi­
leńskiej, gdzie mając ołówek i numer K u -  
ryera Wileńskiego, napisał na marginesie K u-  
ryera  pięknego m az u ra :

Ozy kto heblem, czy kto dratwą 
Na kęs chleba się mozoli,
My jesteśmy wszyscy dziatwą 
Naszej Polski co w niewoli itd, ’)

Ł) Z listu Szrejera, który jednak daty 
aresztu nie podaje. Oznaczenie więc lat w yja­
zdu do W arszaw y i aresztu jest tylko przypu­
szczalne. K raszew ski pisze:- „Przybywszy do 
Wilna (z powrotem) m u s i a ł  w y jechać", a w 
czerwcu 1861 pisał Syrokomla do kogoś z Su­
wałk: „ Dwa  m i e s i ą c e  jakeśmy się roz-

g e n h a n a  przyjęto budżet wspólnego Mini­
sterstwa skarbu i Najwyższego Trybunału ra ­
chunkowego.

Del. dr. G r a b m a y r  przedłożył refe­
rat o zamknięciu rachunkowem za r. 1909, 
przyczem zaznaczył, że rok ten wykazuje 
najwyższą dotąd cyfrę przekroczeń, bo 28 
milionów koron; przekroczenia te są połą­
czone ze świadomem nieprzestrzeganiem pre­
liminarza i zbyt swobodnem pojmowaniem 
granic uchwalonego budżetu ze strony Admi­
n is trac ji  wojskowej. Sprawozdawca wyraził 
nadzieje, że Zarząd wojskowy, o ile nie zaj^ 
dą nieprzewidziane wydarzenia, trzymać się 
będzie w przyszłości ściśle granic budżetu. 
Wkońcu zażądał kilku wyjaśnień od wspól­
nego P. Ministra skarbu.

Po wyjaśnieniach wspólnego P. Mini­
stra skarbu i prezydenta Najw. Trybunału 
obrachunkowego przyjęto zamknięcie rachun­
kowe, preliminarz ceł, oraz ogólne postano­
wienia ustawy finansowej. Na tem wyczer­
pano porządek dzienny posiedzenia.

Del. C i n g r i a  prosił przewodniczące­
go, aby jego wniosek w sprawie legalności 
Delegacyi węgierskiej postawił na porządku 
dziennym następnego posiedzenia komisyi. 
Przewodniczący przyrzekł uczynić tej prośbie 
zadość. Na tem posiedzenie zamknięto.

Na posiedzeniu kornisyi bośniackiej 
Delegacyi austryackiej wspólny P. Minister 
skarbu dr. B i l i ń s k i  w dalszym ciągu swej 
mowy poruszył sprawę budowy linij kolejo­
wych w Bośnii i przedstawił przebieg roko 
wań, prowadzonych co do ich kierunku i po­
krycia finansowego. P. Minister oświadczył, 
źe nie myśli rządzić przeciw Serbom, aie 
musi oprzeć się na większości, którą utwo­
rzyli wszyscy posłowie klubów chorwackich 
i wszyscy posłowie muzułmańscy. Serbowie, 
którzy widocznie obawiali się utraty popu­
larności w kraju, odłączyli się od większości, 
Sejm bośniacki będzie zwołany w połowie 
października. Jeśli  uchwała inwestycyjna 
przyjdzie do skutku i oba parlamenty uchwa­
lą odpowiednie ustawy, to koleje będą wy­
budowane i przyniosą krajowi wielkie ko­
rzyści.

Na wniosek del. dr. B a e r n r e i t h e r a  
uchwalono wydrukować expose dr. Biliń­
skiego.

Del. S p i n c z i ć  jako referent omawiał 
grawamina, zawarte w uch walonej przez Sejm 
bośniacki rezolucyi, domaga ąeej się utworze­
nia odpowiedzialnego przed Sejmem Rządu 
parlamentarnego, nietykalności posłów, usu-

Areszt trwał krótko — kazano mu opu­
ścić Wilno i osiąść na wsi. Zesłanie to trwa­
ło kilka miesięcy. Przepędził je  w Borejko- 
wszczyźnie i mógł je nawmt błogosławić, bo 
powietrze wiejskie połatało nieco jego zdro­
wie. Była już i w tem korzyść, że się wy­
rwał z ówczesnego wiru życia wileńskiego, 
w którem ludzie nawet całkiem zdrowi, ale 
odczuwający położenie kraju, wpadali w go­
rączkę. Na tem zesłaniu odzyskał Syrokomla 
i humor — z tego czasu bowiem pochodzi 
świetny „Owidyusz na Polesiu". Między wier­
szami można w nim znaleźć potwierdzenie 
domysłu, że rymy zgotowały poecie areszt i 
rozkaz opuszczenia Wilna. Gezar August pyta 
się przyjaciół, co ma zrobić z Owidyuszem, 
bałamucącym mu córkę pentametraici, a ci 
przyjaciele tak mu poradzili:

Trzeba zaraz ostudzić to zapały wieszcze 
Szkoda, że nikt Tobolska nie wymyślił jeszcze2), 
Lecz jak można w tych czasach zaradzając

[biedzie,
Niech nad morze Euxyńskie poeta pojedzie,
A tam, jeśli się gadać nie nauczy prozą,
Niech go na szuhalei do Pińska wywiozą.
Jak się rzekło, tak stało: znękany i chory

stali — pojmujesz p o b u d k i ,  dla których pi­
sać nie mogłem". Z podkreślonych wyrazów u- 
łożyłem chronologię.

8) W druku zamieniono: Tobolska n a : 
Oayenny — i opuszczono kilka wierszy mogą­

c y c h  drażnić chyba tylko skrajnych moralistów.

nięcia nieograniczonego wpływu obu Rządów 
na sprawy bośniackie, oraz usunięcia zale­
żności gospodarczej od obu połów Monar­
chii, czem ludność bośniacka czuje się po­
niżona.

Po referacie del. Spinczica, zabrał głos 
del. L a n g e n h a n  i żalił się na pokrzywdze­
nie w Sejmie bośniackim ludności niemie­
ckiej. Domagał się mówca także dla Niem­
ców jednego głosu wirylnego i jednego man­
datu dla protestantów. Wkońcu omawiał po­
trzeby kolonistów niemieckich w Bośnii.

Na posiedzeniu wieczornem del. dr. 
K r a m a r z  wywodził, iż uznaje żądania mie­
szkańców Bośnii co do uregulowania stosun­
ku prawnopańst-owego. Stan obecny jest 
niemożliwy do utrzymania, ponieważ Bośnia­
cy, którzy pokrywają część wydatków wspól­
nych, schodzą do rzędu obywateli drugiej 
czy trzeciej klasy. Należy ich uczynić równo­
rzędnymi obywatelami państwa.

Del. R a u c h i n g e r  omawiał agitacyę 
wielkoserbską i zapytał P. Ministra, czy w 
chwili obecnej można liczyć na usposobie­
nie patryotyczne krajów anektowanych?

Del. N e m e c  wyraził zdanie, że 32-le- 
tnia praca pacyfikacyjna w Bośni i i Herce­
gowinie skończyła się fiaskiem. Zdaniem mó­
wcy poprzednia administracya wojskowa była 
lepsza i dla ludności sympatyczniejsza, niż 
dzisiejsza cywilna. Mówca krytykował gospo­
darkę w dobrach państwowych ziem anekto­
wanych.

Wspólny P. Minister skarbu dr, B i l i ń ­
s k i  omawiał kwestyę kmieci, a odpowiada­
jąc na wywody poprzednich mówców oświad­
czył, iż, wedle jego zapatrywań, naprzód mu­
szą być w krajach anektowanych przeprowa­
dzone reformy gospodarcze, a potem dopiero 
polityczne. Mówca zapewnił, że ludność Bo­
śnii i Hercegowiny jest wierna Najj. Panu. 
Zwłaszcza podróż Najj. Pana sprawiła jak 
najgłębsze wrażenie na ludności. Mówca nie 
obawia się, aby wypadki odgrywające się po 
za granicami Monarchii, wzbudziły u ludno­
ści krajów anektowanych usposobienie nielo­
jalne. Wśród Serbów, jak  wśród wszystkich 
stronnictw istnieją żywioły radykalne, lecz 
także wśród Serbów nie brak ludzi polity­
cznie wyszkolonych i pod względem gospo­
darczym wysoko stojących. Mówca zaznaczył 
z naciskiem konieczność przeprowadzenia re­
form gospodarczych. Tego nie można wziąć 
za jakąś niechęć do konstytucjonalizmu. Na 
dalszy rozwój stosunków politycznych w Bo-

Już Nazon w pińskich lasach zbiera mucho- |
[mory....

Owidyusz umarł... w Dawidgródku — 
a Syrokomla pisze dalej :

Otóż czułych poetów dola nieszczęśliwa.
Ja, co żadnej Julii nie zaszedłem w drogę,
Ja, co z Owidyuszem równać się nie mogę, 
Skazany wyższą wolą, w niemałym kłopocie, 
Siedzę w Borejkowszczyźnie, jak on w pińskiem

[błocie.
Kazano mi naturą napawać się, wiosną..,.

— poczem opisuje prozę Borejkowszczyzny i 
wiersz zrazu humorystyczny kończy się smu- 
tnem wspomnieniem lat młodych, kiedy w tej 
sainej komnacie, co dziś, pracował i marzył.

Z powrotem do Wilna rozpoczęło się 
powolne konanie poety. Siły go coraz więcej 
opuszczały — powrócił i nieszczęsny nałóg. 
„Ludzie" omijali dom zapowietrzony.,..

„Ostatniemi czasy — pisze Bądzkiewicz — 
jeśli kto zajrzał do mieszkania jego, widział 
tam saine rządowe figury — towarzyszów 
kielicha. Bolało to człowieka, który zawsze 
czuł swą wyższość społeczną, który w ni­
kim znać nie znalazł istotnego starej Grecyi 
przyjaciela, kiedy go podźwiguąć nie zdołał. 
W "ostatnich miesiącach jego życia niezmier­
nie ważny i rzucający nań wielkie światło 
spotykamy szczegół. Na zjazd w meju b. r. 
1862 obywateli z różnych stron kraju, przy­
jechali i pp. Klimańscy. Gi go odwiedzili raz 

j i drugi, i zdawali się nie wiedzieć, że u

śnii czas nadejdzie. Pierwszem zadaniem rzą­
du jes t  podniesienie gospodarcze kraju.

Komisya przyjęła budżet bośniacki i sze­
reg rezolucyj, między innemi rezolucyę w 
sprawie przeprowadzenia ustaw socyalno-po- 
litycznych w Bośnii, w sprawie zakupna la­
sów bośniackich i w sprawie wyposażenia 
konstytucyi bośniackiej.

Na tem, po wyczerpaniu porządku dzien­
nego, obrady zamknięto. Celem przyjęcia spra­
wozdania referenta wyznaczone będzie osobne 
posiedzenie.

Mobilizacye bałkańskie.
Stanowisko czterech państw bałkańskich.

Od jednego z dyplomatów bałkańskich 
otrzymał N . W . Tagblatt następujące uwagi 
o stanowisku państw bałkańskich wobec 
Turcji.

Nikt nie zaprzeczy, że położenie różnych 
narodowości pod berłem tureckiem zamiast 
zdążać ku lepszemu, pogorszyło się jeszcze. 
To musiało prędzej, czy później doprowadzić 
do kontaktu państwa bałkańskie, które prze­
cie nie moga patrzeć obojętnie na dolę swych 
rodaków. Wynikiem opisanego stanu rzeczy 
było przedewszystkiem zbliżenie narodowości 
na terenie tureckim. W dalszem następstwie 
uświadomiły sobiepaństwa bałkańskie wspól­
ność swych interesów. Niema tu mowy o 
bezwzględnej ich solidarności, obejmującej 
wszystkie problemy; wystarcza, że znalazła 
się wogóle sfera interesów, w których każde 
z owych państw z osobna w równej mierze 
jest  interesowane, tak, iż w razie zaatakowa­
nia przez Tnrcyę jednego z państw bałkań­
skich, wszystkie musiałyby czuć się tak samo 
dotknięte i zagrożone.

Nasuwa się tu uwaga, której pominąć 
niepodobna. Gdyby nawet brakło pomiędzy 
państwami bałkańskiemi poczucia solidarno­
ści, to jednak mobilizacya jednego z nich, 
musiałaby w następstwie za sobą pociągnąć 
mobilizacyę innych. W dzisiejszym bowiem 
stanie rzeczy każde z państw bałkańskich 
musi być przygotowane na wszystkie okoli­
czności; powtóre zaś w Turcyi przyzwyczajo­
no się do tego, że ucieka się ona do dywer- 
syj zewnętrznych, by usunąć trudności we­
wnętrzne, a niepodobna przewidzieć, jakim 
kierunkiem pójdzie obecnie ten pęd na ze­
wnątrz. Raczej przy konfliktach z jednem z

poety już nikt z porządnych (sic!) ludzi nie 
bywa. Sam na to wszystko pa trza łem : tak to 
podniosło poetę, że przestał pić, odwiedzał 
Klimańskich i wogóle na całych sześć tygo­
dni stał się innym człowiekiem,.. “

W sierpniu r. 1862 dyktował jeszcze 
Syrokomla listy i przy pomocy Juliana Szre­
jera układał nowy zbiorek swych poezyj, 
który za pośrednictwem Kraszewskiego miał 
wydać Sennewald w Warszawie8). Napisał na­
wet do niego na dwa tygodnie przed śmier­
cią przedmowę wierszem, ale w zakończeniu 
jej znać było poplątanie myśli i formy. 
A chciał napisać — jak  mówił do przyja­
ciela — „coś ognistego", żeby ci, co się wy­
bierają już na mój pogrzeb, przekonali się, 
że Syrokomla jeszcze nie um arł4;.

15 września 1862 zakończył poeta swe 
cierpienia. Umarł w nędzy, bo jakieś „kil­
kanaście rubli" odebrane w ostatnich dniach 
honoraryum „przyszły bardzo w porę".

Ale pogrzeb miał wspaniały. Zaraz po 
nim zawiązał się komitet do wystawienia 
pomnika poecie, zabezpieczenia bytu pozosta­
łej po nim rodzinie i zbiorowego wydania 
jego poezyj.

„Ludzie" się znaleźli, — ale, jak zawsze 
po niewczasie.

K azim ierz Bartoszewicz.

3) Wyszedł po jego śmierci p. t. „Poezye 
ostatniej godziny".

4) Z listu Szrejera (rps).
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państw bałkańskich, muszą być inns przygo­
towane na tę samą dolę i dla tego każde z 
nich nieustannie mieć się powinno na ba­
czności.

Co do chwilowego położenia powiedzieć 
można, że nota, w której Serbia domaga się 
wydania w ciągu 24 godzin swego materya- 
łu wojennego nie ma bynajmniej charakteru 
u ltim atum . Jestto tylko t. z. „ostatnia no ta“; 
do formalnego u ltim a tu m  sytuacya jeszcze 
nie dojrzała. Tu możnaby zapytać, które z 
państw jest najbardziej przez Turcyę zagro­
żone, czy Serbia dla tego, że ową notę wy­
s ła ła?  Ale komplikaeye powstałe skutkiem 
zatrzymania materyału wojenuego Serbii są 
tylko ubocznem zjawiskiem przesilenia. Nie 
dla tego zarządzono mobilizacyę, ponieważ 
ów materyał został zatrzymany i nie dla te­
go prowadzić się będzie wojnę, ponieważ o- 
wego materyału nie zwrócono Serbii,; Co pra­
wda w chwili krytycznej odegrać muszą wa­
żną rolę także uboczne epizody. Ale wspól­
ne postępowanie wszystkich czterech państw 
bałkańskich dowodzi, że nie idzie tu o spe­
cjaln ie  jednego z nich, lecz o wspólne wszyst­
kich interesy.

Celem zaś, który wymienionym pań­
stwom przyświeca, nie jest  powiększenie te- 
rytoryów, jak wogóle .całej akcyi brak dą­
żności ofenzywnych. Że tak rzecz ma się 
istotnie, dowodzi właśnie solidarne wystą­
pienie państw bałkańskich. Pragną one je ­
dynie, by w Turcyi zapanował raz nakomec 
ład i spokój, a to przez szczere i rzeczywi­
ste przyznanie ludom chrześciańskim pod 
berłem padyszacha tych praw, które nietyl- 
ko traktatami z r. 1856, 1818 i późniejszy­
mi, lecz także samąż konstytucyą turecką zo­
stały przyznane.

Dla wyjaśnienia stanu rzeczy w danej 
chwili stwierdzić należy, że wbrew krążącym 
pogłoskom, nie doręczono Porcie żadnej de­
klarac ji  wspólnej czterech państw bałkań­
skich. Sprawy, o które idzie, nie są nowo­
ścią, a żądania państw wspomnianych, były 
już przedmiotem tyln i tylokrotnych oświad­
czeń, not, memoryałów, że zbyteczna wyłu- 
szczać ich na nowo. Tu nie potrzeba oso­
bnych notyfikacyj, aby dowiedziano się o co 
idzie; wszystkie krzywdy, wyrządzone Bułga­
rom, Czarnogórcom, Grekom, Serbom — dość 
tu przypomnieć ostatnie wypadki w Starej 
Serbii — wszystko to jes t  wynikiem jednego 
i tego samego procesu chorobowego. Postąpił 
on tak daleko, że już nie idzie tam o takie 
subtelności, jak  prawa obywatelskie, o kon- 
stytucyę i t. p., lecz o rzeczy najprostsze, o 
najzwyklejsze warunki ludzkiej egzystencji. 
Ztąd też wypłynęło owo wielkie wzburzenie, 
jakie ogarnęło ostatnimi czasy narodowości 
chrześciariskie pod berłem Turcyi.

Mylne jest zatem, jak z powyższych 
uwag wynika, mniemanie, iż państwa bałkań­
skie prą do wojny. Przeciwnie: pragną one 
pokoju, a jak dotąd, to i Europa cała po­
dziela owo pragnienie. Jeśli więc wśród mo­
carstw panuje równie szczera zgodność zapa­
trywań. jak  pomiędzy państwami bałkańskie-

mi — co do tego mianowicie, faktyczne i 
poważne przeprowadzenie reform stało się ko­
niecznością, której niepodobna już odkładać; 
i jeśli Turcya — jak przypuszczać wypada — 
we własnym interesie sama to uzna — w ta­
kim razie z całego tego rozgardyaszu wyni­
knie zamiast wojny prawdziwy, nie taki, jak 
dotąd go mieliśmy, pokój. Naturalnie możli­
we to tylko pod warunkiem cofnięcia wszel­
kich zarządzeń militarnych.

Dla czego właściwie urażają Turcyę na­
sze żądania? Wobec dzisiejszego układu po­
litycznego solidaryzowanie się państw w imię 
pewnych interesów jest rzeczą powszechnie 
praktykowaną i nikogo nie uraża. Przytem 
państwa bałkańskie oddają właściwie Tur­
cyi przysługę, dopomagają je j’ do konsoli- 
dacyi wewnętrznej, żądając rozpostarcia praw 
obywatelskich, w konstytucji uznanych, na 
całe państwo. Tem więc Turcya nie powin­
na czuć się urażoną, zwłaszcza, jeśli ma rze­
czywiście zamiar przeprowadzenia reform. 
Tylko, że widocznie zamiaru takiego nie ma. 
A przytem — kończył informator — kon- 
centracya wojsk tureckich musi być zarzą­
dzona jak  najrychlej. To rozumie się samo 
przez się.

Z Turcyi.
Koła dyplomatyczne sądzą, że zatrzy­

manie przez Turcyę okrętów greckich jest 
wypadkiem poważnym, który przyspieszy wy­
darzenia. Turecka Rada ministrów obrado­
wała wczoraj na posiedzeniu nadzwyczajnem 
nad sytuaeyą, jaką  wytworzyło owo zarzą­
dzenie.

Porta zwróciła się do mocarstw z notą 
o prześladowaniu muzułmanów w Bułgaryi. 
W nocie tej Porta  oświadcza, że w razie wy­
buchu wojny odpowiedzialność spadnie na 
państwa bałkańskie.

Jak  słychać, rząd nie dopuszcza do wy­
jazdu poddanych greckich. Wzbrania również 
wyjazdu poddanym bułgarskim. Z tego po­
wodu pierwszy dragoman poselstwa bułgar­
skiego udał się do ministra spraw zagrani­
cznych i zażądał wyjaśnień, oraz bezzwłocznej 
odpowiedzi.

Minister spraw zagranicznych odpo­
wiedział, że nic nie wie o podobnem zarzą­
dzeniu.

Także pierwszy dragoman poselstwa gre­
ckiego udał się do ministerstwa spraw za­
granicznych w sprawie niedopuszczania przez 
rząd turecki wyjazdu poddanych greckich.

Od wczoraj wszystkie depesze, jakie o- 
trzymują posłowie bułgarski, serbski i grecki 
w Konstantynopolu od swych rządów, są n ie ­
możliwe do odcyfrowania.

Trudności, jakie mają dyplomaci państw 
bałkańskich w Konstantynopolu w porozumie­
waniu się ze swoimi rządami, wytwarzają sy- 
tuacyę nie do rozwiązania.

Poseł serbski Nenadoyić miał otrzymać 
od Porty odpowiedź w sprawie zakazu prze­
wozu przez Turcyę amunicyi dla Serbii. Drak 
odpowiedzi mógłby uchodzić za odmowę. Mi­
mo, że żądany termin minął wczoraj o godz.

7 min, 50 wieczorem, odpowiedź nie nade­
szła. Ponieważ Nienadović nie otrzymał ża­
dnych instrukcyj, nie wie, czy ma wyjechać. 
W kołach serbskich przypuszczają, że do na­
tychmiastowego zerkania  nie przyjdzie.

W tej samej sytuacyi znajduje się po­
seł grecki Griparis, który nie otrzymał od­
powiedzi na notę w sprawie przejazdu gre­
ckich okrętów handlowych przez cieśninę 
Dardanelską. 24 parowców greckich, 3 gre­
ckie okręty żaglowe, oraz szereg szalup znaj­
duje się w Konstantynopolu i mogłyby być 
zajęte w razie wypowiedzenia wojny. Prawie 
70 okrętów greckich, transportujących zboże, 
znajduje się na morzu Czarnem.

D a ily  M a il  dowiaduje się, że rząd po­
stanowił wydać Albańczykom broń, aby mo­
gli się bronić przed atakiem Serbów i Czar- 
nogórców.

Podobno istnieje także zamiar pono­
wnego zamknięcia Dardaneli,

Gorączka wojenna objęła szerokie masy 
ludności. W tych dniach odbędzie się wiec 
wszystkich narodowości na rzecz wojny.

Turecka prasa uderza w ton wojenny. 
Jen i G asetta  pisze: „Albo zginąć, albo żyć! 
Róbcie, co chcecie!“ Ikd a m  oświadcza: „Je­
śli Bułgarya chce wojny, jesteśmy gotowi1*, 
T an in  prorokuje Bułgaryi klęskę, której sku­
tki rozciągną się co najmniej na lat 20.

Przygotowania Serbii.
Skupczyna zebrała się wczoraj na se- 

syę nadzwyczajną. Prezydentem wybrano 
staroradykała Nikolica. Uroczyste otwarcie 
Skupczyny mową tronową odbędzie się dnia 
5 b. m.

W miejsce zamianowanego szefem sz*a- 
bu generalnego generała Putnika ministrem 
wojny został zamianowany pułkownik Dijo- 
wowić.

Na przedstawienie mocarstw Rada ini- 
nisteryalna w porozumieniu z gabinetem buł­
garskim wstrzymała wręczenie memorandum 
Turcyi. Mocarstwa zwróciły uwagę, że me­
morandum takie byłoby równoznaczne z wy­
powiedzeniem wojny.

Wczorajsze popołudniowe dodatki do 
pism belgradzkich doniosły, że pod kierowni­
ctwem króla odbyła się Rada wojenna, która 
miała przebieg wńelce dramatyczny i burzli­
wy. Na tej Radzie miano rzekomo uchwalić 
wypowiedzenie wojny. Publiczność, która ty ­
siącami krąży po ulicach miasta, przyjęła tę 
wieść z entuzjazmem. Wznoszono okrzyki na 
cześć armii, króla i ks. Jerzego, krzyczano 
też: „Precz z Turcją**.

Wedle doniesień z Belgradu onegdaj 
wieczorem sześciu tureckich delegatów przy­
było tam w tajemnej raisyi i rozpoczęło ro­
kowania z Pasiczem. Do rokowań tych przy­
wiązują ogromne znaczeńe.

Wiadomość jednak, że Turcya byłaby 
gotowa do demobilizacji i zgadza się na 
międzynarodową konferencję, spotkała się 
w Belgradzie z niedowierzaniem. Uważają to 
za wybieg Turcyi, która chce skorzystać na

czasie. Sądzą zresztą, że kwestya bałkańska 
nie da się już załatwić, przy zielonym stoliku.

Nastrój w Belgradzie jest bardzo wo­
jowniczy. Wszystkie dzienniki bez różnicy 
partyjnej przemawiają za wojną. Liberalna 
P raw da  pisze: „Serbowie mogą być tak sa­
mo niebezpiecznymi przeciwnikami, jak  byli 
przedtem dobrymi przyjaciółmi. Turcy mogą 
za dni kilka mieć bitwę na Kossowem Polu, 
Przyczem będzie to dla nich tak samo zgu­
bne, jak przed pięciu wiekami Kossowe Po­
le było zgubne dla Serbów**.

a pytanie, kto będzie głównym do­
wódcą armii serbskiej, odpowiecział pewien 
polityk serbski interyiewującemu go dzien­
nikarzowi, że prawdopodobnie następca tro­
nu, Aleksander, który ma wielkie zdolności 
strategiczne i wojskowe.

Także ks. Jerzy będzie miał niemały 
udział w kierownictwie. Na jego usilne pro­
śby król Piotr zdecydował, że książę bę­
dzie znów przyjęty do armii. Król uzależnił 
jednak swoje zezwolenie od tego, aby ksią­
żę zachowywał się spokojnie i nie insceni­
zował żadnych niepotrzebnych demonstracyj. 
Król Piotr jest podobno przerażony rozwo­
jem wypadków na Bałkanie, nie może je ­
dnak sprzeciwiać się woli ludu,

Wiadomości z Bułgaryi,
Wydany wczoraj w Sofii ukaz królew­

ski poddaje koleje pod zarząd ministerstwa 
wojny. Służba kolejowa i minister kolei otrzy­
mali stopnie wojskowe.

N . F r . Presse ogłasza rozmowę z b. 
ministrem bułgarskim Naczowiczem. Między 
inne/ni powiedział on: U nas nie myśli się 
o zdobyczach terytoryalnych, Mobilizacja do 
10 b. m. będzie gotowa; wówczas nastąpi 
ultim atum . Naturalnie, że Bułgarya zażąda 
gwaraneyi, by T urc ja  spełniła reformy za 
poręką mocarstw. Nie wierzę, by Turcya mo­
gła atakiem przeszkodzić naszej mobilizacyi. 
Turcya ograniczy się tylko do defenzywy**.

Dzienniki zaznaczają jako rzecz prawdo­
podobną, że w razie wybuchu wojny król 
Ferdynand, o ile pozwolą mu na to peryo- 
dycznie występujące ataki podagry, osobiście 
uda się do obozu. Przewidywana jest nomi­
nac ja  generała Fitszewa na szefa sztabu ge­
neralnego Jestto oficer wybitnych zdolności, 
ze szkoły włoskiej; obecnie zajmuje on sta­
nowisko w ministerstwie wojny. Jako ewen­
tualnych wyższych dowódców wymieniają: 
generała piechoty Mikołajowa, najstarszego 
(58-letniego) oficera armii, który odznaczył 
się jako młody oficer w wojnie tureckiej; 
generała rezerwy Sawwowa, byłego ministra 
wojny, dzielnego organizatora, generała Ku- 
tinczewa, obecnego instruktora 1 inspekcyi. 
Również wymieniany jes t  generał Radki Dy- 
mitrjew, inspektor 3 inspekcyi w Ruszczuku. 
Minister wojny Nikiforów w razie wybuchu 
wojny zająć się ma wyłącznie organizacją.

Chociaż deputowani wolni są od powin­
ności wojskowej, czterdziestu młodszych de­
putowanych wstąpiło w szeregi armii.
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(P ierre Sales. L e  tresor du Guildo).

Tom drugi.

Ł a  M a l o u i n e .

XIX.
(Ciąg dalszy).

I  gdy Klaudyusz rozmyślał nad tem wszy- 
stkiem, ujrzał nagle Joego, który przechodził 
drogą, po pod kratę żelazną willi. Zerwał się, 
chcąc gonić za nim, W tej samej chwili furman 
przechodził przez ogród; Klaudyusz pomyślał 
sobie, że mógłby się narazić na plotki po­
między służbą. Uznał więc za stosowne nie 
ruszać się z miejsca i czekać na bieg wy­
padków.

— Ostatecznie — mówił sobie — Joe 
dostatecznie jest uprzedzony moją depeszą, 
szczególnie ostatnim ustępem. Będzie się miał 
na ostrożności.

Ale wyglądał taki zaaferowany, gdy 
dzieci razem z Preuilly’mi wróciły z tenisu, 
że Nini, całując go, zapytała drżącym głosem:

— Nic się me stało nowego, ojcze?
Stłumił swój niepokój, aby się uśmie­

chnąć do córki. Nini zresztą potrzebowała 
widzieć wszystkich wesołych wokoło, bo sa­
ma promieniała szczęściem.

— Ach! papeczko, żebyś wiedział, jakie 
oczy robią wszyscy piękni panowie i piękne 
panie z Dinard, widząc Marka i pana Gwi­
dona w takiej przyjaźni!

— Ach! pan Guy był dziś także na 
tenisie?

— Tak, ojcze.

I  z wielką żywością Nini dodała:
— Zdaje mi się, że na pewno ma dziś 

wracać do la Frochais; ale chciał jeszcze raz, 
publicznie pokazać się razem z Markiem.

— Za co jesteś mu bardzo wdzięczna?— 
wtrącił Klaudyusz podstępnie.

— Ba! mój papo.... Po tem wszystkiem, 
co zrobił dla M a rk a !

A ponieważ się czerwieniła, ojciec wy­
rzekł, jakby w zamyśleniu:

— Doprawdy, zastanawiam się, co mo­
gło go skłonić, że postąpił z taką galan- 
teryą.

— Bo jest człowiekiem pełnym uprzej­
mości, ojcze!

— Temu dni kilka nie byłaś tak ła ­
skawa w sądzie o nim.

— Nie znałam go dostatecznie.
— Gdy tymczasem teraz ?,..
— Teraz, jest  przyjacielem Marka — 

odrzekła Nini widocznie zakłopotana.
— I  powiedz że mi, Ninetko?...
Wziął ją  wpół i zaciągnął w głąb

ogrodu.
— Powiedz m i : czy nie podejrzy wasz 

jakiego innego powodu tego wyrzeczenia, 
bez kwestyi bardzo przykrego dla pana Gwi­
dona?

Nini odrzekła, spuszczając oczy:
— Jakże bym mogła wiedzieć więcej 

niż to, co Marek ci opowiadał? Pan Guy 
nie bardzo, a nawet wcale nie kochał miss 
Jane  i czuł, że nie jest kochany; usuwa się 
przed szczęśliwym rywalem i robi zdobywa so ­
bie w nim przyjaciela na całe życie. A przy­
jaźń Marka nie jest rzeczą do pogardzenia....

— Cóż chcesz, wyobrażam sobie, że 
musiało być coś innego, a ty, która pod po­
zorem roztrzepania jesteś bardzo domyślną 
osóbką, może coś spostrzegłaś?...

— Pan de Kermeric nie opowiada mi 
swoich tajemnic, ojcze.,. Lecz...

Uwolniła się z jego objęć.
— Zdaje mi się, że mama mnie woła!
I oddaliła się bardzo pospiesznie, pe­

wna, że nic w jej postępowaniu nie okazy­

wało najmniejszego pomieszania. Oblicze | 
Klaudyusza znowu się zasępiło i szep ta ł :

— Moja Ninetka nie jest  już tą samą, 
co dawniej! Była zawsze taka świeża! nigdy 
w Londynie nie miała takich wypieków; nie 
czerwieniła się byle czego, a sypiała tak do­
brze, jak anioł!

Było to jego najmilszera przyzwyczaje­
niem iść przypatrywać się jej gdy spała, ka­
żdej nocy, od chwili, gdy przyszła na świat. 
Czasami nawet udawała, że spi, na żart. Otóż 
ostatniej nocy zastał ją  leżącą w poprzek 
łóżka, z poduszką na ziemi; i była jak w go­
rączce.

— Czy tylko awantura jej brata wzru­
sza ją  do tego stopnia? Moja Ninetka!... mo­
ja  Nini!.., E ch!  co znowu? czego bo ja  do­
znaję?

Serce mu się ściskało.
— Czyż nie jest  to odwiecznem pra­

wem ludzkiem, że jakiś mężczyzna może ją  
kiedyś zabierze? Och! Boże! gdyby to miał 
być ten Guy?

Odsunął od siebie to niedorzeczne po­
dejrzenie i wywołał uśmiech na usta, bo Ma­
rek zbliżał się do niego,

— I  cóż, mały — zapytał — dobra 
była zabawa dziś na tenisie ?

— Tak, ojcze — odrzekł Marek, który 
się wydawał ogromnie wesół — i była to 
jeszcze większa zabawa, niż wczoraj, widzieć 
szeroko otwarte ze zdziwienia oczy całego 
towarzystwa, które pewnie by wolało, żeby­
śmy oba z Guy de Kermeric nadziali się na 
szpady.

— Właśnie Nini o tem mi mówiła. 
A więc pan Guy de Kermeric nie zmienił 
zdania ?

— Och, ojcze! — zawołał Marek ździ- 
wiony. — Po słowie, któreśmy sobie dali 
wzajemnie ? Zawarliśmy najserdeczniejszą przy­
jaźń na całe życie !

— Młody zapaleńcze! A czy wiesz, jak 
ojciec przyjął decyzyę syna?

— Guy nie mówił mi o tem, lecz pra­
wdopodobnie bardzo źle, gdyż mój przyjaciel,

| który sądził, że pozostanie tu jeszcze ze dwa 
i tygodnie, wraca dziś po południu do la Fro- 

eliais. Przyjdzie za chwilę, pożegnać się z 
nami.

— Oto więc wolna droga przed tobą!
— Och! Czy mi się uda, ojcze? — sze­

pnął Marek porywając Klaudyusza za ręce.— 
Muszę ci wyznać, że ta pani Fergusson, któ­
rą z początku traktowałem obojętnie, teraz 
rzeczywiście lęk we mnie wzbudza! Na szczę­
ście,,.

Pochylił się nad ojcem:
— Nasze sługi czasami lepiej od nas 

wszystko wiedzą: podobno, że nasz zacny przy­
jaciel Jo6 już przybył!

— Och! Już jest tutaj ? — rzekł Klau­
dyusz naiwnie. — A zatem, powściągnij­
my ten zapał, tę niecierpliwość, mój synu. 
Będziemy się starali dobrze ci sprawę po­
prowadzić.

— Jakąż wdzięczność będę ci winien,
ojcze?

Klaudyusz o mało nie odpowiedział: 
„Może większą, niż sobie wyobrażasz!** Lecz 
po co wyrażać przed Markiem myśli, któ­
rych nie mógłby zrozumieć, wnosić choćby 
najlżejsze zamieszanie w jego nadzieje?

Zadzwoniono na śniadanie; i wkrótce 
wszyscy się zgromadzili w obszernej sali j a ­
dalnej, oświeconej szerokiem okoem z wido­
kiem na morze i Saint-Malo. Nini rozpoczę­
ła  ze swoją ciotką bardzo ważną dyskusyę, 
która zresztą trwała przez całe śniadanie, o 
rozmaitych kostiumach noszonych przez uczę­
szczających na tenis. Nie była to właściwie 
dyskusja, bo Berta tylko od czasu do czasu 
umieściła jaką uwagę lub potwierdzenie, a 
Nini mówiła, mówiła. Marek ośmielił się jej 
powiedzieć:

— Oto ci się języczek rozwiązał!
Zyskił za to piorunujące spojrzenie i

uszczypnięcie takie, że o mało nie krzyknął; 
lecz cały stół oświadczył, że na to zasłużył.

(Ciąg dalszy nastąpi).



B ułg . Agencya telegraficzna zaprzecza 
twierdzeniu Porty, jakoby muzułmanie w Fi- 
iipopolu byli uciskani i jakoby Bułgarzy in- 
sultowali tamtejszego konsula tureckiego i 
persona] konsulatu.

W Ijrecyi.
Wedle informaeyj z Greeyi, miał król 

grecki wyrazić przekonanie, iż mocarstwa 
pozwolą na aneksyę Krety, jeśli Turcya nie 
zmieni postępowania.

Wbrew temu donosi wydawany w Kon­
stantynopolu Sabali, że ambasadorowie Fran- 
cyi, Anglii i Rossyi zawiadomili prezesa 
gabinetu greckiego Venizelosa, że państwa 
te  zapobiegną wszelkiemu zakłóceniu status 
quo na Krecie.

W berlińskich kołach dyplomatycznych 
wyrażono przeświadczenie, że sytuacya do­
znałaby znacznego pogorszenia, gdyby po­
słowie kreteńscy wzięli udział w jutrzejszem 
posiedzeniu parlamentu greckiego.

Pierwsze starcia.
Według, wiadomości nadeszłych do Kon­

stantynopola, przyszło do starć granicznych 
między wojskami tureckiemi a bułgarskiemi 
w trzech miejscowościach. Przyszło również 
w wilajeeie skutarskim do starcia między 
Czarnogórcami a graniczną strażą turecką.

N eue F reie Presse zapisuje pogłoskę o 
starciu granicznem Turków z Serbami, Mia­
nowicie onegdaj o północy koło wsi Brania 
800 Turków przekroczyć miało granicę, pra­
wdopodobnie dla rekonesansu. Piechota serb­
ska odkryła ich, rozpoczęła się strzelanina, 
trwająca godzinę. Turcy stracili rzekomo 30 
w zabitych i wieln rannych, Serbowie 20 za­
bitych i rannych.

Spodziewane ultimatum.
Wobec doniesień dzienników o oczebi- 

wanem wczoraj u ltim atum  czterech państw 
bałkańskich pod adresem Turcyi, koła poli­
tyczne w Belgradzie stwierdzają, że donie­
sienia te są nieprawdziwe, co wynika już 
ztąd, że w obecnem stadyum mobilizacyi nie 
można myśleć o ultimatum.

W Konstantynopolu przypuszczają, że 
wręczenie listy kolektywnej, w której pań­
stwa bałkańskie domagają się od Turcyi po­
ważnych reform i rękojmi ich przeprowadze­
nia, opóźniło się tylko z powodu braku in- 
strukcyj od rządów dla ich posłów.

Uśmierzające zabiegi mocartw.
Z Petersburga telegrafują: Rząd ros- 

syjski nie przestaje doradzać państwom bał­
kańskim, aby zachowały rozwagę. Usiłowania 
mocarstw w sprawie zażegnania niebezpie­
czeństwa wojny trwają dalej.

Wedle informaeyj z Paryża, Poincare 
oświadczył wczoraj przedstawicielom państw 
bałkańskich, że F rancya absolutnie chce uni­
knąć wojny, a gdyby państwa te zapuściły 
się w awanturę, to wówczas Francya potrafi 
wyciągnąć z tego konsekweneye. Owe pań­
stwa pamiętać powinny, że i po wojnie mo­
gą zastać kasy francuskie zamknięte.

M a tin  w ostentacyjny sposób przema­
wia za wspólną akcyą Austro-Węgier i Ros­
syi. Opinia publiczna, pisze, byłaby Sazono- 
wowi bardzo wdzięczna, gdyby w interesie 
pokoju zgodził się na wspólny krok. Oba ga­
binety powinny zaniechać wzajemnej nieufno­
ści i działać, jako mandataryusze cywiliz -■ c-yi 
i Europy.

Echo de P aris  wraca do tej myśli i 
dodaje ze swej strony, że Berlinowi przypa­
dnie znów w udziale pośrednictwo między 
Wiedniem a Petersburgiem.

Różne wiadomości.
R um uńska  Agencya telegraficzna donosi, 

że w Rumunii m e zarządzono mobilizacyi 
armii.

B iu ro  R eutera  podaje, że dwie k no- 
nierki angie)sk;e, stojące na kotwicy w Gi­
braltarze, ze względu na wypadki na Hałka- 
naeh, otrzymały rozkaz odpłynięcia na Maltę 
i pozostaną tam póty, póki nie powróci flota 
morza Śródziemnego.

Do Konstantynopola nadeszła wiado­
mość, ź-' mieszkańcy wsi po obu stronach 
granicy turecko-bułgarski ej cofnęli się w głąb 
kraju o 4 godziny drogi od granicy.

W  Rostowie nad Donem komitet gieł­
dowy i eksporterzy zwrócili się do prezy- 
zydenta ministrów i ministra handlu z pro­
śbą, aby Turcya uwolniła przytrzymanych z 
ładunkiem zboża 55 parowców, które pod 
flagami bułgarską i grecką płynęły do F ra n ­
cy!, Niemiec i Grecyi.

KRONIKA.
L w ów , 4 października.

Kalendarz.
S o b o t a  (5 października) :
Placyda m. — Zasława. — Foky i Jony. 
Wschód słońca o godzinie 5*81 rano, za­

chód słońca o godz. 4'55 po południu.

Temperatura. O godzinie 12 w polu- ) 
duie 6 stopni 0. j

f

- -  D z ie ń  I m i e n i n  N a j j .  P a n a  obcho­
dziła dziś stolica kraju, jak zwykle, bardzo 
uroczyście.

O godzinie 9 rano odbyło się w Archi­
katedrze obrządku łacińskiego uroczyste nabo­
żeństwo, które odprawił JE. Najprzew. ks. 
Arcybiskup Bilczewski w asysteneyi. ks. Infu­
łata Lewickiego, ks. kanoników Bilskiego i Sló- 
sarza, oraz licznego duchowieństwa świeckiego 
i zakonnego. Na nabożeństwo to przybyli: w za­
stępstwie JE. P. Namiestnika, Wiceprezydent 
Namiestnictwa Grodzicki, JE. P. Marszałek kra­
jowy Adam hr. Gołuchowski, dalej Prezy­
dent sądu krajowego wyższego Czerwiński, 
Wiceprezydent Rady szkolnej krajowej dr. Dem­
bowski, Wiceprezydent skarbu dr. Szlachto- 
wski, Prokurator skarbu dr. Engel, Dyrektor 
kolei Rybicki, Prezydent poczt i telegrafów Wo- 
paterni, kousulowie francuski i belgijski, za­
stępca konsula rossyjskiego p. Wiercliowcew, 
Rektor Uniwersytetu dr. Beck, Rektor Poli­
techniki Hauswald, Rektor Akademii wetery- 
naryi Królikowski, generaiicya, prezydent mia­
sta Neumann, reprezentanci władz rządowych 
i autonomicznych, oraz tłumy publiczności.

W kościele szpaler utrzymywali żołnierze 
55 pp., przed kościołem ustawił się batalion 
55 pp. pod dowództwem oficerów z orkiestrą i 
sztandarem.

rPodezas nabożeństwa śpiewał chór kate­
dralny przy akompaniamencie orkiestry.

W grecko-kat. archikatedralnej cerkwi 
św. Jerzego był obecny na nabożeństwie, od- 
prawionem przez JE. ks. Metropolitę hr. Sze­
ptyckiego, radca Dworu Zimny z gronem urzę­
dników.

W Katedrze ormiańsko-kat. odprawił Mszę 
JE. ks. Arcybiskup Teodorowicz w asysteneyi 
licznego duchowieństwa, na którem był ubi-cny 
radca Dworu Szeligowski z gronem urzędników 
w cerkwi zaś grecko-oryentaluej zjawił się jad 
ca Namiestnictwa Bruckner również z gronem 
urzędników.

Po nabożeństwach i uroczy a tern Te Deum, 
odśpiewano Hymn ludowy.

Modły na intencję Najj. Pana odprawio­
no także w świątynach innych wyznań.

Młodzież szkół średnich i ludowych z gro­
nami nauczycielskimi uczestniczyła w nabożeń­
stwach, urządzonych w kościołach parafialnych.

Z gmachów publicznych i wieży ratuszo­
wej powiewają flagi o barwach Państwa.

— B. M arsza łek  k r a ju  J E .  S tanisław  
h r .  B ad en i ,  który przebywa obecnie w Ra 
dziechowie, jest znowu dotkliwie cierpiący i po­
zostaje w opiece lekarskiej: prof, dr. Ziembiekie- 
go i dr. Walichiewicza.

□  S u b w e n c jo  n a  u t r z y m a n ie  i n t e r ­
na tów . W budżecie krajowym na r, 1912 
przeznaczył Sejm do rozporządzenia Wydziału 
krajowego ryczałt w sumie 40.000 kor. na 
subwencyonowauie istniejących internatów przy 
seminaryaeh nauczycielskich. Z ryczałtu r. 1911 
pozostała reszta w kwocie 2000 kor., była za­
tem do dyspozycyi w r. b. kwota 42.000 kor. 
Ryczałt ten przeznaczony jest na utrzymanie 
internatów. Z powyższego ryczałtu przyznał 
Wydział kroje wy, po zasiągnięciu opinii Rady 
szkolnej krajowej, następujące jednorazowe za­
siłki :

Internatowi serninaryum nauczycielskiego 
męskiego w Ożenku wie 1500 kor.; internatowi 
serninaryum nauczycielskiego męskiego w Kę­
tach 1000 kor.; internatowi serninaryum na 
uczycielskiego męskiego w Krakowie 2500 kor., 
internatowi serninaryum nauczycielskiego mę­
skiego im. Gorayskiego w Krośnie 1000 kor.; 
internatowi serninaryum nauczycielskiego mę­
skiego im. św. Jozafata wc Lwowie 1100 kor,; 
internatowi semiaaryum nauczycielskiego mę­
skiego im. Piramowicza we Lwowie 2500 kor.; 
internatowi serninaryum męskiego im. św. Sta­
nisława w Rudniku nod Sanem 1300 kor.; 
internatowi serninaryum nauczycielskiego im. 
grona nauczycielskiego w Rudniku nad Sanem 
1800 ko r . ; internatowi serninaryum nauczyciel­
skiego w Rzeszowie 2000 kor.; internatowi 
serninaryum nauezyeielskiego męskiego w Sam­
borze 2000 kor.; internatowi serninaryum na­
uczycielskiego męskiego w Sokalu 1600 kor.; 
internatowi serninaryum naucz, męskiego im. 
św. Stanisława w Stanisławowie 1600 kor,; 
ruskiemu internatowi serninaryum nauczyciel­
skiego im. św. Jozafata w Stanisławowie 500 
kor.; internatowi serninaryum nauczycielskiego 
męskiego w Starym Sączu 1000 kor .; interna­
towi -serninaryum nauczycielskiego męskiego w 
Tarnopolu 1500 kor.; internatowi serninaryum 
nauczycielskiego męskiego im. św. Stanisława 
w Tarnowie 1200 kor.; internatowi semina- 
ryum nauezyeielskiego męskiego w Zaleszczy­
kach 1500 kor.; internatowi żeńskiemu pod 
Opatrznością w Brzeżanach 1000 kor.; ruskie­
mu internatowi SS. Bazylianek w Jaworowie 
300 kor .; internatowi żeńskiemu SS. Nazare­
tanek w Krakowie 1600 kor.; internatowi żeń­
skiemu Towarzystwa opieki obywatelskiej we 
Lwowie 2000 kor .; internatowi SS. Felicyanek 
we Lwowie 1500 kor.; internatowi ruskiemu 
SS. Bazylianek we Lwowie 600 k o r . ; ruskiemu 
internatowi żeńskiego Towarzystwa pedagogi­
cznego im. św. Olgi we Lwowie 700 kor.; in­
ternatowi SS. Felicyanek w Przemyślu 4500

kor.; internatowi SS. Benedyktynek w Prze- { 
myślu 1300 kor., ruskiemu internatowi SS. Ba- | 
zyiianek w Przemyślu 2000 kor.; internatowi 
ruskiemu SS. Bazylianek w Stanisławowie 400 
koron.

— Pi e r  « s /e  d o k to ra ty  h o n o ro w e  na
Politechnice lwowskiej. Podczas inauguraeyi 
roku szkolnego 19.12 13 odbędzie się na Poli­
technice lwowskiej dnia 14 b. m. uroczystość 
nadania godności pierwszych doktorów honoris 
causa  tegoż zakładu, a to: pp. Maryi Ourie- 
Skłodowskiej, Janowi Frankemu, dr. Julianowi 
Niedźwiedzkiemu. iuż. Kazimierzowi Obrębowi- 
czowi z Warszawy i profesorowi Uniwersytetu 
Jagiellońskiego dr. Augustowi Witkowskiemu.

— S ty p em ly a .  Na przedstawienie Banku 
austro-węgierskiego w Wiedniu nadało Na­
miestnictwo na rok szkolny 1912/13 stypendya 
po 180 kor. z fundacji jubileuszowej tego Banku 
im. Cesarza i Króla Franciszka Józefa I.: Bro­
nisławowi Gesehopfowi i Wiktorowi Ludwigowi, 
uczniom IV. klasy Akademii handlowej we 
Lwowie.

— B ud że t  rn. Lw ow a n a  r„ 1913.
W poniedziałek dnia 30 września b. r. rozpo­
czął magistrat obrady nad budżetem gminnym 
na r. 19! 3 pod przewodnictwem prezydenta p. 
Neumanna. W obradach bierze udział prezy- 
dyum miasta, gremium magistratu i dyrektor 
Izby obrachunkowej; referentem budżetu jest 
wicedyrektor magistratu p. B. Ostrowski. Na 
pierwszem posiedzeniu, w którem uczestniczyli 
też dwaj inspektorowie z Rady szkolnej okręg, 
miejskiej, załatwiono kilka rubryk funduszu 
szkolnego. Uchwały zapadają pod znakiem ści­
słej oszczędności.

— Ogóluy zjazd urzędników i urzę­
dniczek prywatnych odbędzie się we Lwowie 
13 b, m. w sali ratuszowej o godz. 9 rauo. 
Na porządku dziennym: 1) Zagajenie i ukon­
stytuowanie; 2) Kontrakt służbowy uizęduików 
prywatnych; 3j Ustawy ochronne dla urzędni­
ków prywatnych (odpoczynek niedzielny, prze­
rwy w pracy, urlopy i t. d.); 4) Emerytura 
urzędników prywatnych.

— K u p c y  w s p r a n i e  T. S. L. Wydział 
Stowarzyszenia kupców i młodzieży handlowej 
zajmował się na ostatniem swem posiedzeniu 
sprawą Tow. Szkoły ludowej. Uchwalono osta­
tecznie na wniosek p. Guttlera wezwać wszystkich 
członków zawodu kupieckiego, aby zapisali się 
ua członków T. S L. W tym cela uproszone 
będą panie, które z rumienia wydziału Stow. 
udadzą się do wszystkich sklepów dla zjedny­
wania członków T. S L.

— Z jazd  ra d io lo g ic z n y .  Jak  już do­
nieśliśmy, wczoraj przed południem odbyło się 
w Pradze otwarcie VI. międzynarodowego Zja­
zdu elektro-radiologieznego w sali Muzeum kró­
lewskiego, zwołanego w celu zestawienia postę­
pów wiedzy od czasu ostatniego Zjazdu w Bar­
celonie. Podczi.3 Zjazdu urządzona będzie wy­
stawa przyrządów i instrumentów lekarskich, 
stosowanych w tych gałęziach lecznictwa.

W Zjeźdź'c bierze udział znaczny poczet 
Polaków. Wśród honorowych prezesów Zjazdu 
program wymienia: JE. P. Ministra skarbu Wa­
cława Zaleskiego i szefa sekcyi w Ministerstwie 
oświaty, JE. Ludwika Ćwiklińskiego.

Liczba członków honorowych Zjazdu za 
wiera wiele nazwisk polskich: oprócz dr. Curie- 
Skłodowskiej, lista wymienia dra Władysława 
Szajnoehę, prorektora Uniwersytetu Jagielloń­
skiego, dra Ludwika Fin kia prorektora Uni­
wersytetu we Lwowie, prorektora Politechniki 
lwowskiej, dra Tadeusza Fiedlera, prezesa kra­
kowskiej Akademii Umiejętności Stanisławm hr.. 
Tarnowskiego i wieepiozesa dra Fryderyka 
Zolla. W charakterze delegatów zapowiedzieli 
nadto przyjnzd do Pragi: dr. Julian Nowak w 
imieniu Uniwersytetu Jagiellońskiego oraz de­
legat polskiego Związku balneologicznego z Kra­
kowa. Obrady będą się odbywały w gmachu 
Politechniki, przyjęcia, rauty i t. d. w różnych 
gniazdach publicznych Pragi. Podczas Zjazdu 
odbędzie się wycieczka uczestników do Joachi­
mowi (Johannistha!) koło Karlsbadu, gdzie są 
najobfitsze ze znanych dotychczas pokłady pech- 
blendy, rudy, zawierającej obfite zawartości 
procentowe radyum. Nadto odbyć się ma wy­
cieczka do Wiednia dla zwiedzenia Instytutu 
radyologicznego, założonego przez Najj. Pana, 
szpitala dla chorych na wilka, oraz prywatnych 
Instytutów radiologicznych dra Holzknechta i 
dra E. Sziffa. Zjazd potrwa do d. 8 b. m.

— Rocznica S k a rg i .  W poniedziałek, 
30 z. m., w- Zakładzie naukowym w Bąkowi- 
cach pod Ohyrowem obchodziła młodzież uro­
czyście jubileusz trzech setnej rocznicy śmierci 
wielkiego kaznodziei. Rano odbyło się nabożeń­
stwo, celebrowane przez rektora zakładu, w któ­
rem wzięła udział młodzież z gronem profeso­
rów, Wieczorem w sali teatralnej konwiktu o- 
ćegratą młodzież obraz sceniczny układu ks. 
Aleksandra Piątkiewicza T. J. p. t, „W grobie 
proroka-1. Prugram wieczoru wypełniły utwory 
muzyczne, wykonane przez orkiestrę zakładową; 
przemawiali następnie ks. prałat Kłos z Po­
znania i prefekt krakowskiej Śodalicyi akade­
mickiej p. Grabiński. Wieczorek, w którym 
wzięli udział liczni goście i przybyli rodzice 
wychowanków, zakończył się choralnem odśpie­
waniem pieśni narodowych.

— »Circolo l ta l iano® . Z dniem 10 b, m. 
rozpocznie się w klubie włoskim (Sykstuska 10)

kurs języka włoskiego dla początkująoyoh, oraa 
kurs wyższy pod kierunkiem p. Stanisławowej 
Brzozowskiej. — Zebrania co soboty od godz. 7 
wieczorem.

— Subwencja dla » Macierzy szkol­
nej® w Cieszynie. Rada m. Krakowa na wezo- 
rajszem posiedzeniu uchwaliła jednogłośnie na 
wniosek prezydenta dr. Lea, przedłożony imie­
niem całego prezydyum, udzielić „Macierzy 
szkolnej" w Cieszynie subwencyi w kwocie 
2000 koron.

— Przedstawienie amatorskie. W sali 
stowarzyszenia drukarzy lwowskich przy ulicy 
Piekarskiej 1. 18 odbędzie się w niedzielę, 6
b. m. przedstawienie amatorskie. Członkowie 
kółka dramatycznego odegrają dramat w 3 
aktach J. Korzeniowskiego p. t. „Karpaccy 
Górale". Początek przedstawienia o g. 7 wie­
czorem. — Po przedstawieniu tańce.

— Zapisy ś. p. dr. Hassewicza. W u- 
zupełnieniu podanej przez nas wiadomości o za­
pisie 180.000 rubli na Macierz cieszyńską, na­
leży dodać, że ś. p. dr. Hassewicz przeznaczył 
pouadto: na rzecz Towarzystwa zachęty sztnk 
pięknych w Warszawie 12 obrazów: Józefa 
Brandta, A. Wierusza-Kowalskiego, J. Kossaka,
3 obrazy Fałata, Masłowskiego, 2 Teniersa, Aj- 
wazowskiego i krajobraz szkoły staro-holender- 
skiej. Dla Muzeum rzemiosł i sztuki stosowa- 
uej w Warszawie: szafę staro-florencką, szafkę 
staro-niemiecką z postumentem, oraz 2 szafki 
z bronzami „Brnie".

W dołączonym do testamentu kodycylu 
ś. p. dr. Hassewicz przeznaczył 3000 rubli na 
6 stypendyów po 270 rubli dla młodzieży pol­
skiej bez różnicy wyznania.

— Przerwanie prądu elektrycznego 
w Krakowie. Wczoraj po południu przy wy- 
konywanin robót ziemnych przerwano w Kra­
kowie kabel elektryczny, wskutek czego nastą­
piło przerwanie prądu. Stanęły motory, poru­
szane elektrycznością, wskutek czego nie opu­
ściły prasy niektóre dzienniki, zabrakło świa­
tła w kawiarniach, restauracyach i biurach.

Rada miejska zebrała się na posiedzenie 
w ciemnej sali Tow. wzaj. ubezpieczeń. Salę 
oświecono świecami. Dopiero po godzinie obrad 
zajaśniało znów światło elektryczne. Na razie 
założono kabel prowizoryczny. Naprawa prze­
rwanego kabla potrwa dwa dni.

— Zjazd o Kręgowy Towarzystw po­
mocy przemysłowej z zachodniej części 
kraju. W dniu 10 listopada b. r. odbędzie się w 
Krakowie w lokalu Filii Ligi pomocy przemysło­
wej, okręgowy Zjazd Towarzystw pomocy przemy­
słowej z zachodniej części kraju, z programem 
obejmującym następujące sprawy: 1) Jaką 
winna być działalność ogniw Ligi pomocy prze­
mysłowej na prowineyi? 2) Jaką drogą dążyć 
należy do utrwalenia bytu materyalnego Orga­
nizacji pomocy przemysłowej, bez oglądania się 
tylko na subwencje?

A  Z Izby sądowej. Rozprawa karna 
przeciw Konstantemu Zencie, b. dyrektorowi u- 
rzędów pomocniczych Wydziału krajowego w 
Czerniowcach, o zbrodnię sprzeniewierzenia i 
i oszustwa na szkodę bukowińskiego „Czerwo­
nego Krzyża" zakończyła się wczoraj wieczo­
rem.

Na podstawie werdyktu sędziów przysię­
głych skazał trybunał Zentę na karę dwule­
tniego ciężkiego więzienia z wliczeniem aresztu 
śledczego, tak, że obecnie miałby on do odby­
cia jeszcze karę 14-miesięeznego więzienia.

Skazany zastrzegł sobie trzy dni do na­
mysłu.

A  Zgubiono: w ulicy Żółkiewskiej złotą 
bransoletkę, wartości 60 kor.; w ulicy Karola 
Ludwika pulares z kwotą 28 kor.; lornetkę 
wartości 60 kor.

A  Znaleziono: książeczkę galic. Kasy 
oszczędności, opiewającą na 440 kor.; wwozach 
miejskiej kolei elektrycznej: parasolkę, torbę z 
aktami, kapelusz męski, torebkę zawierającą 
owoce, pudełko wizytówek, parę rękawiczek 
męskich.

A  W przystępie szału. W realności 
przy ul. Anczewskich 1. 3 rzuciła się wczoraj 
wieczorem z ganku II. piętra na bruk dzie­
dzińca bawiąca chwilowo we Lwowie Broni­
sława M., wdowa po urzędniku i odniosła zna­
czne obrażenia. Pogotowie Towarzystwa ratun­
kowego odwiozło ją  w stanie groźnym do szpi­
tala powszechnego.

A  Sprytna złodziejka. Do biura trans­
portowego „Linii Kunarda" przy ul. Gródeckiej
1. 99 zgłosiła się wczoraj jakaś młoda kobieta, 
rzekomo celem zakupna karty okrętowej, przy- 
czern oświadczyła urzędnikowi biura p. Bu­
czyńskiemu, iż wprawdzie potrzebnych na to 
pieniędzy ni ma, lecz już o nie zatelegrafowała 
do Munkaeza. Prosiła więc, by jej pozwolono 
zaczekać na odpowiedź z Munkaeza w lokalu 
biura. Gdy jednakowoż pieniądze nie nodeho- 
dziły, p. Buczyński wyszedł z biura, pozosta­
wiając w niem nieznaną kobietę. Skorzystała 
ona z tego. Znalazłszy kluczyki od biurka, o- 
tworzyła je i zabrała 61 koron i kilka drobia­
zgów, poczen. się ulotniła. Kobieta ta mówiła 
po rusku i węgiersku.

A  W ulicy Zamarstynowskiej naje­
chał wczoraj jeden z wozów miejskiej kolei 
elektrycznej na 9-letniego Leona Starka i potrącił 
go, Chłopieo upadłszy na bruk, odniósł dość

.Gazeta Lwowska* z dnia 5 października 1911.



znaczne obrażenia, które opatrzyło mu pogoto­
wie Towarzystwa ratunkowego.

/\, Samobójstwo, w  jednym z domków 
przy końcu ulicy Łyczakowskiej odebrała sobie 
wczoraj życie przez obwieszenie 41-letnia Anna 
Kellerowa, wdowa po przedsiębiorcy budowla­
nym z Przemyśla, bawiąca chwilowo we Lwo­
wie. Zwłoki samobójczyni odstawił komisaryat
IV. dzielnicy do kostnicy Zakładu medycyny 
sądowej. Powodem samobójstwa ma być silny 
rozstrój nerwowy.

A  Niebezpieczny rzezimieszek. Sprawcą 
wczorajszego nocnego napadu na Samuela Gold­
steina, służącego domu modlitwy przy ul. Bó­
żniczej 1, 5 — o ozem donieśliśmy w poprzednim 
numerze — jest włóczęga Dawid Juda Rudy. 
Aresztowała go już polieya.

Kronika policyjna. Ze sklepu Chaima 
Sonntaga przy ulicy Bóżniczej 1. 24 skradziono 
wczoraj zarzutkę i kamizelkę, wartości 40 koi-. 
O popełnienie tej kradzieży podejrzani są dwaj 
mężczyźni, którzy kupowali tam ubranie i fu­
terko.

Z wywieszki firmowej magazynu mód p. 
Julii Jasińskiej skradł niewyśledzony sprawca 
ubiegłej nocy pozłacane litery.

f  Zmarli w ostatnich dniach : we Lwowie, 
Antoni Kuczkowski, majster szewski, w 54 r. 
życia ;

w Łowczu, Bronisław Rozwadowski, w ła­
ściciel dóbr, w 04 r. życia;

w Preszburgu, Artur Sprecher, generał 
piechoty i komendant korpusu.

— Przewożenie pakunków między 
dworcami w Wiedniu. Uwzględniając życze­
nia podnoszone przez koła publiczności podró­
żującej, zamierza Ministerstwo" kolei żelaznych 
zaprowadzić przy pociągach pospiesznych au- 
stryackich kolei państwowych przewożenie pa­
kunków między dworcami w Wiedniu, a mia­
nowicie na razie na próbę tylko przy pociągach 
pospiesznych z początkiem przyszłego roku. Je­
śli to zarządzenie okaże się użyteczne, to będzie 
także zaprowadzone przy pociągach osobowych.

Kronika zagraniczna.
* 10 d z i e c i ż y w e e m s p a l o n y c h .  We 

wsi St. Bernhard podczas pożaru jednego domu, 
spaliło się dziesięcioro dzieci, których rodzice 
byli na zabawie.

* E k s p l o z y a  m a s z y n y  p i e k i e l ­
nej .  Pod starym meczetem w Salouikach eks­
plodowała onegdaj maszyna piekielna, przyczem 
trzej Mahometanie zostali zabici, czterej ranni.

. M i i  Imto-aiWczuB,
Repertuar teatru miejskiego 

we Lwowie.
W piątek, 0 października, „Wawrzy­

ny11, dramat. — W sobotę, 6 października, o 
godz. pół do 4 po połud. dla młodzieży szkol­
nej „Zaczarowane koło“, baśń dramatyczna; o 
godzinie pół do 8 wieczorem „Druciarz11, ope­
retka. — W niedzielę, 6 października, o go­
dzinie pół do 4 po południu „Zabobon", czyli 
„Krakowiacy i górale", opera narodowa; — 
o godzinie pół do S wieczorem po raz drugi 
„Madame Buttertiy", opera. — W poniedzia­
łek, 7 października, „Wawrzyny", dramat. — 
We wtorek, 8 października, po raz pierwszy w 
bieżącym sezonie „Nietoperz", opereta w 3 ak­
tach 'J .  Straussa; z A. Lelewiczem w roli dyr. 
Branka". — We środę, 9 października, poraź 
dziewiąty „W gołębniku", komedya. — We 
czwartek, 10 października, po raz pierwszy w 
bieżącym sezonie „Borys Godunow", opera w 
4 aktach p. Mussorgskiego ; debiut Jadwigi 
Kuncc-wiczównej. — W piątek, 11 październi­
ka, po raz pierwszy „Marya Magdalena", tra- 
gedya w 3 aktach (4 odsłonach) Fryderyka 
Hebblu. Abonament nr. 5. — W sobotę, 12 pa­
ździernika, o godzinie pół do 4 po południu 
dla młodzieży szkolnej „Eros i Psyche", fan- 
tazya dramat.; — o godzinie pół do 8 wieczo­
rem „Madame Butterfly", opera. — W nie­
dzielę, 13 października, o godzinie pół do 4 
po południu „Hrabia Luksemburg", operetka; 
u godzinie pół do 8 wieczorem „W gołębni­
ku", komedya. — W poniedziałek, 14 paździer­
nika, „Marya Magdalena", tragedya. - -  We 
wtorek, .15 października, poraź pierwszy „Ku­
glarz", opera w 3 aktach, słowa Maurycego 
Lena, muzyka J. Masseneta. Abonament nr. 6. 
We środę, 16 października (wznowienie) z cy­
klu polskich utworów scenicznych nr. 15: „Gru­
be ryby", komedya w 3 aktach Michała Bału­
ckiego ; debiut Ludwika Lateinera. — We 
czwartek, 17 października „Kuglarz", opera.

Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie.

W sobotę, 5 ,  „Trzeba umrzeć , aby 
żyć", krotochwila. — W niedzielę, 6, po po­
łudniu, „W gołębniku", komedya. — W nie­
dzielę, 6, wieczorem, „Trzeba umrzeć, aby 
żyć", krotochwila. — W poniedziałek, 7, o go­
dzinie 6 po południu, „Wieczór Skargowski", 
przedstawienie dla młodzieży.

Sprawy miejskie.
(Druga uchwała. — Kolej Zakopane - Swi- 
nica. — Asfaltowanie ulic. — Bursa Im. 
Felicyi z Wasilewskich Boberskiej. — 
Konsensy budowlane. — Kupno gruntu 
na rozszerzenie ulicy Kleparowskiej. — 
Przesuniecie rury wodociągowej w ulicy 
ll-ahozy. — Rekursy budowlane. — Dzier­
żawy nieruchomości miejskich. - Zała­
twienie rozmaitych próśb. — Wynagro­
dzenie zakonnic w baraku szkariatyno- 
wym. — Dar z łaski. —■ Instruktorka 
gimnastyki w żeńskich szkołach m iej­
skich. — Biuro pośrednictwa dla arty­
stów teatru. —■ Pożyczki z miejskiego 
funduszu przemysłowego i funduszu dla 
rękodzielników żydowskich. — Zatwier­
dzenie rachunków. ■— Konkurs na posa­

dy. - Obraz Madonna huculska).
Prezydyum miejskie, spełniając funkeye 

przysługujące Radzie miejskiej, powzięło na 
posiedzeniu, odbytem dnia 1 października na­
stępujące uchw ały :

D r u g ą  u c h w a ł ę  w sprawie odstą­
pienia Abrahamowi Schulzowi 0-9 sążni g run­
tu miejskiego od ul. Wodnej, w zamian za 
bezpłatne odstąpienie 33 6ążni gruntu na roz­
szerzenie ulicy Szpitalnej.

Ze względu na możność uzyskania ma- 
teryału do brukowania ulic, uchwalono po­
pierać p r o j e k t  k o l e i  Z a k o p a n e - Ś w i -  
n i e a ,  a w razie przystąpienia do budowy 
tej kolei udzielić jej także materyalnego po­
parcia.

Uchwalono oddać firmie „ Actien-Asfalt- 
Gesellschaft" w Wiedniu a s f a l t o w a n i e  
u l i c  S e n a t o r s k i e j  i I) z i e d u s  z y  c k i  ch, 
oraz konserwacyę ulic asfaltowanych do r. 
1915 włącznie, asfaltowanie zaś innych ulic 
w tym okresie czasu oddawać po połowie tejże 
firmie i firmie Bracia Mund we Lwowie po 
cenie ofertowej.

Zezwolono, aby odstąpione Tow. „Szkoły 
ludowej" parcele miejskie w obszarze 74 są­
żni dla b u r s y  i m.  F e l i c y i  z W a s i l e w ­
s k i c h  B o b e r s k i e j ,  zostały włączone do 
wykazu hip. 32021.

Udzielono gal. Towarzystwu kredytowe­
mu ziemskiemu k o n s e n s u  na budowę 
4-piętrowego domu na zbiegu ulic Kopernika 
i Szajnochy, a Towarzystwu wzajemnych u- 
bezpieczeń urzędników prywatnych na budo­
wę 4 piętrowego hotelu na zbiegu ul. P iekar­
skiej i placu Bernardyńskiego, a zarazem u. 
wolniono to Towarzystwo za bezpłatne od­
stąpienie 28 sążni gruntu na regulacyę ul. 
Piekarskiej od zapłacenia należytośei kanało­
wej, należytości za dwa wykusze i za szachly, 
wreszcie udzielono konsensu na budowę 4-pię­
trowego domu na zbiegu ul. Karnej i Ka- 
źmierzowskiej p. Helenie Bosenstock.

Udzielono pp. Zofii i Irenie Mrozowickim 
konsensu na budowę 3-piętrowego domu na 
zbiegu ulic Romanowicza i bocznej św. Mi­
kołaja, a Izraelowi Keslerowi konsensu na 
budowę 3-piętrowego domu przy ul. Szepty­
ckich, przyczem wymierzono mu za prawo 
frontu od strony cmentarza należytość 150 
koron.

Uchwalono n a b y ć  od akc. Towarzy­
stwa browarów pasmo gruntu 211 sążni na 
rozszerzenie ulicy Kleparowskiej.

Polecono miejskiemu Zakładowi wodo­
ciągowemu p r z e s u n i ę c i e  r u r y  w o d o ­
c i ą g o w e j  w ul. Eahozy kosztem 982 kor.

Nie uwzględniono: r e k u r s u  Michała 
Kust nowicza przeciw odmowie konsensu na 
wyprawienie fasady w tym roku postawio­
nego domu przy ul. Dunin Borkowskich 1. 
10; dalej rekursu Stanisława Bzowskiego 
przeciw odmowie konsensu na budowę domu 
u zbiegu ul. św. Zofii i Poniatowskiego tuż 
przy linii regulacyjnej, gdyż ta ostatnia ulic#, 
ma być zabudowana systemem willowym z 
6 metrowymi odstępami na ogródki; wresz­
cie rekursu Jana  Marka przeciw odmowie 
konsensu na budowę stróżówki w realności 
przy ul. Piekarskiej 49.

Uchwalono: w y d z i e r ż a w i ć  Eisigowi 
Stroh realność miejską przy ul. Janowskiej
1. 93 na lat 6 za rocznym czynszem po 1300 
kor,; wydzierżawić Maksowi Wix!owi piwni- 
ce w realności miejskiej ul. Zamkowa 12 na 
rok od 1 października 1912 do 1 październi­
ka 1913 za czynszem 50 kor.; wydzierżawić 
z gruntów Pilichowskich jeden raorg na lat 
30 za rocznym czynszem po 5 kor. żydo­
wskiej gminie izrael ckiej pod budowę hali 
ceremonialnej pogrzebowej, z tym warunkiem, 
że stanąć ma ona na osi ulicy dojazdowej 
do cmentarza izraelickiego.

O d m ó w i o n o :  prośbie Norberta i Pau- 
liny Atlasów o zwrot zapłaconej należytości 
kanałowej i opłaty placowego w łącznej su­
mie 1073 kor.; prośbie Jana  Stromengera o 
zezwolenie na wymurowanie grobowca przy 
nowej bramie na cmentarzu Łyczakowskim; 
prośbie Zofii Adamczyk o uwolnienie od opła­
ty taksy pomnikowej na cmentarzu, uwol­
niono zaś od opłaty taks cmentarnych Bro­
nisławę Szczepanowską w zupełności, F ra n ­
ciszka Redka w połowie.

Uchwalono wypłacić 4 zakonnicom w 
b a r a k u  s z k a r l a t y n o  w y m  wynagrodze­
nie za czas od 6 lipca do 15 września w 
łącznej kwocie 702 kor.

Udzielono wdowie po Michale Wucho- 
wiczu, słudze szkolnym, d a r u  z ł a s k i  na 
3 Jata po 300 kor.

Celem ujednostajnienia nauki gimna­
styki w żeńskich szkołach miejskich uchwa­
lono przyjąć wyjątkowo na rok szkolny 
1912 13 i n s t r u k t o r k ę  g i m n  a s t y  k i  Ma- 
ryę Germanównę za rocznem wynagrodzeniem 
1000 kor.

Oświadczono się przychylnie na prośbę 
Izydora Lana o koncesyę na b i u r o  p o ś r e ­
d n i c t w a  d l a  a r t y s t ó w  t e a t r u .

Z miejskiego funduszu przemysłowego 
udzielono jednemu majstrowi szewskiemu p o ­
ż y c z k i  2000 kor., a z funduszu dla ręko­
dzielników żydowskich jednemu majstrowi 
krawieckiemu 400 kor.

Z a t w i e r d z o n o :  zamknięcie rachun­
ków miejskich zakładów elektrycznych za r. 
1909; zamknięcie rachunków7 warstatowych 
napraw wodociągów domowych za II. kwar- 
tał 1912; przyjęto do wiadomości sprawozda­
nie z obrotów komisowych miejskiego Biura 
pośrednictwa sprzedaży mięsa za lipiec i 
sierpień 1912.

Z a t w i e r d z o n o  r a c h u n k i :  komisa­
rza magistratu Józefa Stobieckiego z zarzą­
du realności miejskiej ul. Batorego 30 z a l i .  
kwartał 1912 i komisarza magistratu F ryde­
ryka MaUachera z zarządu realności miej­
skiej ul. Chorążczyzna 20 i 22 za II. kwar­
tał 1912, wreszcie rachunki ś. p. Niedźwie- 
ckiego, zarządcy rewiru w Żubrzy, z budowy 
gajówki.

Uchwalono rozpisać k o n k u r s  w e ­
w n ę t r z n y  na posadę sekretarza w VTII. r. 
i na dwie posady komisarzy konceptowych 
w' IX. randze.

Upoważniono syndykat miejski do wy­
toczenia skargi przeciw Markusowi Dankowi 
o własność potoku przy stawie Maryona i 
przeciw Kazimierzowi Sichulskiemu o z w r o t  
o b r a z u  M a d o n n a  h u c u l s k a  w naturze 
lub zapłacenie 3600 kor,

„Nasza flota upada!“
(■a w ) Aktualną wobec toczącej się w 

Delegacyaeh dyskusyi sprawę poruszył dosko­
nały znawca stosunków floty naszej Monarchii, 
pozasłużbowy kontradmirał Franciszek Mirtl *).. 
Pracy swojej, która ukazała się przed kilku 
daiami na półkach księgarskich, nadał on 
znamienny tytuł „Nasza flota upada", aby w 
jasnem i bez ogródek wypowiedzianem przed­
stawieniu rzeczywistego stanu rzeczy, roz­
patrzeć kwestyę potrzeb marynarki na pod­
stawie cyfr autentycznych i faktów.

Autor pomija zupełnie stronę polity­
czną oddziaływania marynarki na stosunki 
międzypaństwowe, gospodarcze i handlowe. 
Pragnie tylko przeciwstawić mniemaniu, ja­
koby flota wojenna Austro-Węgier znajdowała 
się w stan ie  pomyślnego rozwoju, kilka uwag 
krytycznych, które z ust tak kompetentnych 
nabierają znaczenia poważnej przestrogi, z 
jaką wszystkie czynniki miarodajne liczyć się 
powinny.

Rok 1859 dał marynarce wojennej Au- 
stro-Węgier przykrą nauczkę. Była ona ska­
zana na bezczynność i musiała udawać się 
pod opiekuńcze skrzydła fortów nadbrzeżnych, 
nie mogąc wystąpić otwarcie do walki ze 
względu na przestarzały system okrętów i ich 
armatury.

Wnet jednak naprawiono dawne błędy 
i już w latach 1864—1866 przedstawiała ma­
rynarka wojenna siłę zbrojną, groźną dla te­
go samego przeciwnika, przed którym kilka 
lat wstecz musiała się w portach ukrywać.

Był to wszakże rozwój chwilowy, nie 
oparty na planowej akcyi i przerwany wnet 
brakiem odpowiednich środków uiateryalDych. 
s-rzerabiano pod przymusem oszczędności stare 
okręty, chwytano się półśrodków, zadowolo­
no się wkońcu po nieudałych próbach stwo- 
rzeaia flotylli torpedowców, która zawiodła 
pokładane w niej nadzieje, budową mniej­
szych statków, jakie miały służyć wyłącznie 
dla obrony wybrzeży.

Ale i te statki, zwane „Kustenvertei- 
digungsschiffe", nie odpowiedziały celowi. 
Zbyt szczupły budżet nie pozwolił na odpo­
wiednie ich uzbrojenie i na powiększanie ich 
objętości. Gdy zagranicą budowano okręty 
wojenne o 15.000 tonnach, Zarząd marynarki 
austro-węgierskiej musiał zamawiać statki o 
8 —10.000 tonn.

Wojna rossyjsko - japońska przyniosła 
nowe doświadczenia. Wykazała przedewszyst- 
kiem, że okręty o starym typie uzbrojenia 
padają poprostu ofiarą bezcelową a krwawą 
w bitwie z flotą nowożytną i że wobec po­
stępów techniki tylko najnowsze typy okrętów 
wojennych tzw. „dreadnoughty", mogą być

*) „Unsere Fiotte sinkt. Ein Mahnwort 
in ietzter Stunde" von k. u. k. Kontreadiniral 
D, R. 1912 Verlag Harbauer Wien uud Leipzig.

brane w rachubę. Wszystkie inne typy przed­
stawiają minimalną wartość, która nie roz­
strzyga w żadnym razie o szansach zwycię­
stwa, lecz przeciwnie pozwala z góry je  prze­
widzieć po stronie rozporządzającej największą 
liczbą „dreadnoughtów".

Doświadczenie to n |p było pocieszające. 
Przed laty można było przeprowadzić reor- 
ganizacyę floty kosztem kilkudziesięciu mi­
lionów. Dzisiaj stało się to już kwestyą tak 
zastraszająco wysokich sum, że wprowadzają 
one w zdumienie laika nieobeznanego bli­
żej z wymaganiami nowożytnej techniki okrę­
towej. Kiedy w latach 1895, 1900 i 1905 
kosztowały okręty wojenne „Monarcha". 
„Habsburg" i „Arc. Ferd. M ai"  54-2 mil., 
wydano w latach 1909 i 1911 na dwa tylko 
okręty „Arc. Franc. Ferdynand" i „Viribus 
Unitis" okrągłą kwotę stu milionów.

Zwiększające się ciągle wydatki mary­
narki skłoniły wreszcie w r. 19Ó4 Delegacye 
do uchwalenia jednorazowego nadzwyczaj­
nego kredytu 120 milionów, rozłożonego na 
cztery lata, przez który to czas normalny 
budżet marynarki nie mógł być obciążany 
wydatkami na budowę okrętów.

Kredyt ów wyczerpano szybko, nie po­
krywając nim ani w części zapotrzebowań 
floty, a sesya delegacyjna w jesieni 1910 r. 
uchwaliła nowy kredyt, tym razem w wy­
sokości 312 milionów, płatnych w ratach 
rocznych aż do r. 1916, Ale ogromne restan- 
cye w pokryciu zapotrzebowań floty wojennej, 
zużywanie s’ę materyału maszynowego i ko­
nieczność coraz to większych inwestycyj 
sprawiły, że nawet i ten tak wydatny wkład 
finansowy nie jest  w stanie podnieść mary­
narki wojennej Austro-Węgier z jej zastoju, 
a tern mniej zrównać z siłami morskiemi 
innych państw.

Po uchwaleniu owego kredytu mówio­
no i pisano wiele o wzmożeniu się floty wo­
jennej naszej Monarchii. Że tak nie jest, wy­
kazują fakty. Stanowisko mocarstwowe Au­
stro-Węgier wymaga nietylko znacznie sil­
niejszej floty, lecz także odmiennego trakto­
wania jej w ogólnym budżecie państwowym. 
Od jedynastu lat wstawiało się rokrocznie w 
budżet 10 do 20 milionów na cele utrzyma­
nia i kompletowania materyału marynarki 
wojennej. Że tak niskie dotowanie m arynar­
ki nie mogło opędzić kosztów budowy no­
wych okrętów, zrozumie każdy, kto zna ceny 
dzisiejsze owych olbrzymów morskich. Ale i 
nadzwyczajne kredyty w wysokości 36 mi­
lionów koron rocznie nie wyrównały luk 
istniejących i nie popchnęły napizód sprawy 
rozwoju i powiększenia floty. Zarząd mary­
narki nie był nawet w możności zastąpić 
wycofanych już gdzieindziej z obiegu okrę­
tów starego systemu nowymi, co obniżyło 
naturalnie niepomiernie istotną wartość bo­
jową marynarki.

Za granicą oblicza się maksymalny „ży­
wot" wielkich i małych pancerników na 18 
do 20, innych części składowych floty na 
10 do 15 lat, W Austro-Węgrzech spotyka 
się natomiast wielkie pancerniki jak  „Kaiser 
Franz Josef" i „Kaiserin Elisabeth". budo­
wane jeszcze w latach 1886 i 1887, inne 
zaś w okresach czasu m ędzy rokiem 1892 a 
.1900, co pociągnie za sobą w najbliższych 
latach dwudziestu konieczność wymiany nie­
mal wszystkich pancerników i okrętów wo­
jennych.

Flota  wojenna składa się obecnie z 16 
okrętów wojennych, 5 pancerników I. klasy, 
6 małych pancerników, wliczając już te, któ­
re są dopiero w budowie, 18 torpedowców, 
48 łodzi torpedowych i 12 łodzi podwo­
dnych.

Jeżeli chce się więc utrzymać stan dzi­
siejszy, nie mówiąc już o jakiemkolwiek po­
większeniu floty, w takim razie należy — 
zdaniem autora — w najbliższych dwudzie­
stu latach zbudować 16 okrętów wojennych 
po 60 mil., 5 wielkich pancerników po 50 
raił., 6 małych pancerników po 12 mil. i 6 
okrętów flutyli rzecznej po 3 mil. =  razem 
za 1800 mil. czyli za 65 milionów rocznie.

W przeciągu piętnastu lat powinno sie 
zbudować 18 torpedowców po 2 mil., 48 ło­
dzi torpedowych po 800.000 kor. i 12 łodzi 
podwodnych po 2 mil. =  razem za 96-4 
mil. czyli za 6‘5 milionów rocznie.

Budżet roczny marynarki wynosiłby te­
dy 71 5 milionów koron, a doliczywszy 10 
prc. na podwyższone ceny budowy i mate- 
ryałów =  80 milionów.

Jeżeli więc Zarząd marynarki wojennej 
będzie miał i nadal do rozporządzenia nie 
80 mil., lecz tylko, jak  dotychczas, wraz z 
nadzwyczajnym kredytem 53 5 mil. rocznie, 
to ule pozostanie mu nic innego, jak tylko 
zredukować do m inim um  stan floty, albo prze­
dłużać w nieskończoność „żywot" wielkich 
pancerników, które wobec szybkiego postępu 
techniki i strategii stają się po upływie pe­
wnej liczby lat nie obroną, lecz ciężarem 
morskiej siły zbrojnej.

Autor dochodzi wreszcie do konkluzyń 
Jeżeli kredyty nadzwyczajne i rokroczne do- 
tacye budżetowe nie są w stanie pokrywać 
potrzeb marynarki i jeżeli system dorywczej 
pomocy i pospiesznej ad hoc rozpoczynanej 
akcyi sanacyjnej nie wydał dodatnich rezul­
tatów, to należy już dzisiaj rozpatrzeć pyta­
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nie, czy Monarchia austro-węgierska może 
wogóle utrzymać flotę wojenną, czy też fi­
nanse 50-milionowego państwa nie pozwalają 
mu na spełnienie tego zadania ! Odpowiedź 
na to pytanie powinna być szybka i stanow­
cza. Lepiej dać ją  zaraz, zanim smutne do­
świadczenia przyszłości dowiodą, że wszyst­
kie ofiary w ludziach i pieniądzach były na­
daremne.

Historya pouczyła już niejednokrotnie, 
że system oszczędnościowy, stosowany do 
spraw siły zbrojnej, mści się zawsze do­
tkliwie.

Nie łudźmy się tedy — kończy autor — 
przeświadczeniem, że stan naszej floty jest 
pomyślny, a ofiary dla jej utrzymania wy­
starczaj ąee.

Upadek siły zbrojnej na morzu pocią­
gnie za sobą zanik floty handlowej, ekspor­
tu, przemysłu i fabryk, związanych z losami 
marynarki, a przedewszystkiem upadek mo­
carstwowego stanowiska Austro-Węgier. Tu 
wchodzą tedy w grę zbyt poważne czynniki, 
aby nad nimi przechodzić do porządku dzien­
nego. Dlatego hasłem i celem pracy Mirtla 
jest: spojrzeć prawdzie w oczy, zerwać z do­
tychczasowym systemem i stworzyć zdrowe, 
trwałe podstawy dla takiej floty, która podo­
łałaby w dniach próby włożonym na nią o- 
bowiazkom.

Przed stu laty.
(Echa kampanii Napoleńskiej).
G a seta Lw ow ska  z 80. października 1812 

r. (nr. 87) przyniosła ciekawy „bulletyn“, 
rzucający pewne światło na akcyę wojenną 
po zajęciu Moskwy przez armię Napoleońską, 
Jes t  to „Doniesienie od wojska rossyyskie- 
go pod rozkazami Feldmarszałka Xięcia Ku- 
t u z o w a ,  od 22 do 25 Września : 4 do 7 
Paźdz.) 1812 roku“. Brzmi ono dosłownie: 
„Woysko Xięeia K u  t u z ó w  a rozstawione 
iost na gościńcu K a ł u g s k i m  ku Mo s k w i e ,  
i drogę z M o z a y s k a  do M o s k w y  tak 
osadziło, iż przez to odciętą została linia 
działań N a p o l e o n a .  Posyłał ón iuż kilka 
razy Offieerów do rossyyskiago naczelnego 
Wodza z propozycjami zawarcia rozeymu i 
układania się o pokóy. Xiążę K u t u z o w  nie 
dozwolił im przystępu. Woysko rossyyskie 
wysyła na wszystkie strony mocne oddziały; 
niektórym udało się zabranie i zniszczenie 
znakomitych transportów artyieryi. Oddziały 
te zachwytuią znaczną liczbę ieńeów francu- 
zkich. Uzbroieni chłopi napadaią każdego 
czasu, gdzie się tylko sposobność nadarza, 
na małe oddziały, na furażerów i marude­
rów; od 22 do 25 Września (4 do 7 Pażdz. 
zabraliśmy 5000 ieńeów. Jenera ł M i ł o  r a ­
d o  w i c z  miał bardzo żywą rozprawę z iazdą 
franeuzką; n pułków oneyże zostały do gruntu 
zniszczone, mianowicie 11-ty i 12-ty pułk 
strzelców konnych, 5-ty i 9 -ty pułk h u ­
zarów, tudzież 8 pułki: Wiirtembergski, Po! 
ski i Pruski. N a p o i  e o n  podlega teraz wiel­
kim trudnościom co do żywności; i ta iest 
główna przyczyna, k tó re j  z dnia do dnia 
pomnażaiącą się dezercyę w wojsku iego 
przypisać należy. Nźę B a g r a t i o u  umarł 
z odebranej rany. Rossya żałuie bardzo 
straty tego Jenerała, który posiadał zupełną 
ufność i miłość żołnierzy“.

Były to — mimo znaczną rozmyślną 
przesadę — już pierwsze przygrywki do owej 
katastrofy, jaką zakończyła się ryzykowna 
wyprawa moskiewska,

Rząd rossyjski w tumanieniu opiaii pu 
blicznej zdobył podówczas rekord. Stwierdza 
to niezbicie artykuł G azety Lw ow skiej w nr. 
88 z 8 listopada 1812 roku, nadesłany z Ko 
pen h ag i :

„Wiadomo od dawna, iak Rossyanie 
bez na jm nie jszego  względu obrażaią prawdę 
w urzędowych doniesieniach swoich; lecz 
nie posunęli oni nigdy ieszcze fałszu tak da­
leko, iak w doniesieniu o wielkiej bitwie 
nad rzeką M o s k w ą ,  umie»zczonem w G a­
zecie Petersburgskiey po i d. 13 Września 
Właśnie co otrzymaliśmy ten prawdziwie 
godny uwagi rapport i śpieszymy z podaniem 
go Czytelnikom naszym":

„Woysko Rossyyskie, w stanowisku 
swoiem pod M o z a y s k i e m  przyięło bitwę 
którą mu Cesarz N a p o  1 e o n  wydał. — Dnia 
5, 6 i 7 Września nowego Kalendarza były 
ustawiczne utarczki, które tylko noc przery 
wała. — Nieprzyjaciel obrócił z nadzwyczaj­
ną wytrwałością i roziątrzeniem główne usi­
łowania swoie przeciw lewemu skrzydłu, któ- 
rem na mocy nowego rozrządzenia Xiążę B a- 
g r a t i o n  dowodził; lecz Xiążę K u t u z o w ,  
który tamże dnia 7 znakomitą massę woyska 
postawił w zasadzce, zaszedł nieprzyiacielo- 
wi z tyłu, pobił go i zniewolił w tey chwili 
do ucieczki, w k tó re j  ón sądził, że zaszedł 
z tyłu lewemu skrzydłu woyska Rossyyskie- 
go. — Przybywszy N. Imperator w dzi-ń 
uroczystości imienin swoich z rana (dnia 11 
Września n. K.) do cerkwi S. Alexandra 
Newskiego, otrzymał od Xięcia K u t u z ó w  a 
przez doniesienie: iż na koniec przy wojsku 
rossyyskiem zostało zwycięstwo, naypiękniey-

sze wiązanie. — Dokładnieysze szczegóły tey 
bitwy nie są tu ieszcze wiadome. Nieprzyja­
ciel musiał ustąpić z pola bitwy i cofnął się 
o kilka wiorst. Poniósł on zupełną klęskę, a 
woyska nasze ścigaią go. — Bardzo wiele 
ieńeów i dział wpadło w ręce Zwycięzcy. — 
Xiąż§ B a g r a t i o n  został kulą w udo ranio­
nym. — Śpiewano natychmiast solenne Te 
Deum. Xiążę K u t u z o w  mianowany został 
Marszałkiem Państwa i otrzymał 100.000 
rubli w podarunku. N. Imperator kazał dać 
każdemu walecznemu woiownikowi po 5 ru­
bli. Oezekuiemy dokładnieyszych wiad .mości 

tóm, godnem pamięci zwycięstwie*.
„Ciekawi iesteśray — robi słuszną u- 

wagę Journal d VEmpire, z którego nasza 
Gazeta  list kopenhaski powtórzyła — iakim 
sposobem obiaśnią dobremu ludowi Peters- 
burgskiemu ten wypadek, że nasze ustępnią- 
ce i ścigane woyska weszły do Moskwy".

Rostopszynem zajmuje się G azeta Lw ow ­
ska  bezustannie, w każdym niemal numerze 
przynosząc nowe szczegóły o generał-guber 
natorze moskiewskim. Przedrukowujemy dwa 
najbardziej znamienne pisma tego interesu­
jącego człowieka.

Pierwsze, to: „ D o n i e s i e n i e  J e n e -  
r a ł a - G u b e r n a t o r a  M o s k w y " .  „Xżę K u ­
t u z o w ,  chcąc czem prędzey połączyć się 

wojskami ciągnącemi do niego, opuścił 
M o z a y s k  maiąc zaiąć utwierdzone stano­
wisko, do którego zapewne nierychło zbliży 
się nieprzyiaciel. Wkrótce pójdzie do Xięcia 
48 dział z ammunieyami. Przyrzekł bronić 
M o s k w y  aż do osta tn ie j  kropli krwi swo- 
iey, powiedział nawet, że gotów iest walczyć 
na ulicach tegoż miasta. Zastanowiono sądo­
wnictwo ; lecz to nie zastrasza was, moi przy­
jaciele; trzeba wszystkie rzeczy uporządko­
wać; nie potrzebuiemy Trybunałów na pro­
ces ze złoczyńcą. — Jednak, gdyby tego po­
trzeba była, wezwę młodzież mieyską i oko­
liczną za dni dwa, albo trzy i dam hasło; 
uzbroyeie się siekierami i pikami, a ieżeli 
ieszcze lepiey chcecie zrobić, weźcie troy- 
zębne widły; F r a n c u z i  n i e  ważą ,  w i ę ­
ce j  o d  n a s z y c h  s n o p ó w .  Jutro obejrzę 
chorych w szpitalu S. K a t a r z y n y .  Odpra­
wić każę mszą i wodą poświęcić na ich pręd­
sze cieczenie. Co do mnie, zdrów iestem: 
chorowałem na iedno oko, ale teraz dobrze 
widzę obódwoma. — Podpisano: Hrabia 
R o s t o p  s z y n " .

Druga notatka, ogłoszona w tym samym 
nr. 38 G azety Lw ow skiej , brzmi dosło 
w n ie :

„Odebraliśmy tu z M o s k w y  nowe 
szczegóły, które z pośpiechem do wiadomo 
śei publicznej podaiem y:

„Przednia straż Króla N e a p o l i t a ń -  
s k i e g o  stanęła nad N a r ą ,  o 10 mi l  za 
M o s k w ą .  Woysko nieprzyiacielskie znay 
duie się koło K a ł u g i ,  ćodzień zachodzą 
nowe utarczki, we wszystkich zwyciężył Król 
N e a p o l i t a ń s k i  i zawsze z każdego sta­
nowiska wyparł nieprzyjaciół. Xiążę E l -  
c b i n g  e n  stoi w B o b r o d ź  k u ;  przednia 
straż Viee-Króla znayduie się w T r o y c y  
na drodze do Dmitrowa.

„Chorągwie przez M o s k a l i  w różnych 
woynacb zdobyte na T u r k a c h ,  i wiele in­
nych ciekawości, a między temi Najświętsza 
P a n n a ,  ozdobiona dyamentami, znalezione 
w K r e m 1 i n i e , wysłano do P a r y ż a .

„Co do R o s t o p s z y n a ,  zdaie się, ze 
stracił rozum. W Woronowie spalił własny 
pałac, zostawiwszy pismo następująećy tre ­
ści ; P r z e z  l a t  8 z d o b i ł  e m t e g in a- 
c h y .  W tym maiątku pośród familii żyłem 
szczęśliwie. Na zbliżenie się wasze, mie 
szkańcy tey ziemi w liczbie 1720 opuszczają 
swoie zagrody: (iuż powrócili) a ia własny 
dom zapalam, ażeby nie był zeszpecony obe 
cnością waszą. Francuzi ! Opuściłem dla was 
dwa domy w M o s k w i e  i ruchomość pół 
miliona rubli wartuiącą. — Tu same popioły 
znaydziecie, — Dan w W o r o n o w i e  1812 
Września 29. Hrabia F i o d o r  R o s t o p -  
s z y n " .  '

mre.

OSTATNIA POCZTA.
=  Dzisiejsza W iener Ztg. ogłasza 

Najw. patent Cesarski zwołujący S e j m  B u ­
k o w i n y  na 8 października.

=  P a r l a m e n t o w i  R z e s z y  n i e ­
m i e c k i e j  wkrótce po jego zebraniu się, co 
nastąpi wkońcu października, przedłożony zo­
stanie projekt, regulujący w inny niż do 
tychczas sposób, pracę niedzielną i świąte­
czną w dziedzinie handlowej. Projekt, który 
rozpatruje jeszcze Rada związkowa, składa 
się z 15 paragrafów. Przewiduje on różnicę 
między pracą w składach, a pracą w innych 
przedsiębiorstwach handlowych, kantorach i 
t. d. Praca niedzielna i świąteczna w skła­
dach ma trwać najwyżej 3 godziny. Władza 
administracyjna jednakże ma być upoważnio­
na do przedłużenia pracy o godzinę w ta­
kich miejscowościach, do których ludność o- 
koliczna przybywa w niedziele po zakupy. 
Natomiast we wszystkich innych przedsię­

biorstwach, w których nie dokonuje się sprze­
daż detajliczna, jak  również w kantorach, 
iraca niedzielna ma ustać zupełnie. Tylko w 
wyjątkowych wypadkach dopuszczalne ma być 
zatrudnienie personalu i to niedłużej jakna 
godzinę.

=  Rossyjski minister marynarki Gri- 
gorowicz zwiedził w towarzystwie kontradmi­
rała Murawiewa r o s s y j s k ą  f l o t ę  mi n ,  
itóra powróciła z Trongsund.

=  Celem p r z y j ę c i a  a n g i e l s k i c h  
k r ą ż o w n i k ó w ,  które przybędą 5 bm. do 
Rewlu, odkomendorowano komendanta floty 
bałtyckiej, wiceadmirała Essena.

=  W sprawie t u  r e c k o - w ł o s k i c h  
r o k o w a ń  p o k o j o w y c h  donoszą Agencyi 
Stefaniego, że wiadomości z Konstantyno­
pola o zawarciu pokoju są absolutnie fał­
szywe.

Rzymska Tribuna  omawiając to zaprze­
czenie, oświadcza, że dłużej nie można ścier- 
pieć kruczków Turcyi i spodziewać się na­
leży, iż rząd włoski wyznaczy ostateczny ter­
min, jeśli już tego nie uczynił.

Były ambasador turecki w Rzymie Seif 
eddin wyjechał do Ouchy, aby zawieźć no­
we instrukeye Reszidowi baszy. Rokowania 
toczą się bardzo pomyślnie, ale wiadomość, 
iż już zostały ukończone jest przedwczesna.

Nakoniec zapisać jeszcze należy infor­
m ację  szwajcarskiej Agencyi telegraficznej, 
która na podstawie wiadomości z Lozanny, 
stwierdza, że podpisanie traktatu kolejowego 
między Tureyą a Włochami ma lada chwila 
nastąpić.

=  N o w y  r z ą d  r e p u b l i k a ń s k i  w 
C h i n a c h  zabrał się energicznie do dzieła, 
aby zachować całość państwa. W Mongolii 
odniosła dyplomacja i armia chińska zupeł­
ne zwycięstwo. Przerażeni okrucieństwami 
żołnierzy chińskich książęta mongolscy, pod­
pisali układ, uznający zwierzchnictwo rządu 
republikańskiego. Natomiast w Tybecie pod 
Hokou wpadło 2000 Chińczyków w zasadzkę 
i otoczeni zostali przez przemagającą liczbę 
Tybetańczyków. Wysłane posiłki napotykają 
w drodze z powodu braku koraunikacyi n 
przeszkody, tak, iż pomału tylko postępują 
naprzód.

K oln. Ztg. dowiaduje się z Berlina, że 
o zaciągnięciu pożyczki przez Chiny w Niem­
czech nie może być mowy, gdyż tak koła 
urzędowe, jak wielkie banki niemieckie są 
temu przeciwne.

Uroczystość Im ienin Najj. Pana.
K rak ó w , 4 października. Dziś z powo 

du Imienin Najj. Pana odbyło się uroczyste 
nabożeństwo w katedrze na Wawelu, w któ- 
rein wzięli udział przedstawiciele władz rzą 
dowych i autonomicznych, oraz senat Wszech' 
nicy.

Osobne nabożeństwo odbyło się w ko­
ściele św. Piotra przy udziale wojskowości

K ra k ó w , 4 października. Gmina prze­
prowadziła już rokowania z odnośnymi czyn­
nikami co do nabycia gruntów z pod kolei 
obwodowej tak w mieście, jak i z tamtej 
strony Wisły. Zburzenie wału i usunięcie 
szyn rozpocznie się niebawem.

Prognoza na jutro.
Wiedeń, 4 października. Prognoza na 5 

października 1912. W G a l i c y i  w s c h o  
d n i e j  i z a c h o d n i e j :  Zmiennie, zachmu­
rzenie, bez opadów, nocny przymrozek, wia­
try północne, mierne.

Wiedeń, 4 października. Wczoraj od­
była się w Ministerstwie spraw zagranicz 
nych wspólna konfereneya ministeryalna, na 
którąj omawiano różne sprawy, bedące w 
związku z obradami delegaeyjnemi.

W arszaw a, 4 października. (Te?, pryw .) 
Polic ja  rossyjską wpadła na ślad szeroko roz 
gałęzionej bandy fałszerzy 100-rublówek. Głó 
wna fabryka była w Nizzy. Zaaresztowano 
tam przeszło 70 osób. Obecnie wykryto współ 
ników w Rostowie nad Donem i w Nahicze 
wanie.

Kijów, 4 października, (Tel. p ryw .)  
Władze zamknęły istniejące tu od r. 1907 
Tow. rozpowszechniania oświaty wśród lu lu  

Odessa, 4 października. F rach ty  okrę­
towe codzień rosną, premia asekuracyjna w 
ciągu dnia wczorajszego podskoczyła o 3/4°/0 

P e te r s b u r g ,  4 października. (Tel. p r .)  
W wyborach pełnomocników drobnych wła 
ścicieli ziemskich na Litwie zwyciężyła lista 
polskich postępowców.

Petersburg, 4 października, (Tel. pr.). 
liiecz  donosi, że w dyecezyi wołogodzkiej 
zjawił się nowy „starzec", Stefan. Pochodzi

on z rodziny włościańskiej. Od 20 lat już 
rozszerza swą naukę i ma wielu zwolenni­
ków. Jego praktyki religijne z kobietami 
przypominają zupełnie głośne historye Ras­
putina. __________

Położenie na Bałkanach.
Konstantynopol, 4 października. W e­

dług pewnych informacyj, wczorajsza Rada 
ministrów uchwaliła przyjąć ostatnią propc- 
zycyę Włoch. Preliminarze pokojowe mogą 
3yć podpisane po przybyciu do Ouchy b. rad ­
cy ambasady tureckiej w Rzymie, Seif Edi- 
na. Seif wyjechał wczoraj po południu.

Konstantynopol, 4 października. Wczo­
raj panował znowu w ambasadach wielki 
ruch. Ambasadorowie konferowali z sobą bar­
dzo gorliwie. Ambasador angielski odbył 
dłuższą konferencyę z ministrem spraw za­
granicznych, Noradunghianem.

Konstantynopol, 4 października. De­
pesze szyfrowane, jakie Porta otrzymuje od 
kilku dni z Sofii, są zupełnie niezrozumiale 
i niepodobna ich odcyfrować. Poselstwo tu­
reckie w Sofii chciało wysłać kuryera do 
Konstantynopola. Bułgarya go jednak zatrzy­
mała. Kuryer wkrótce potem przy pomocy 
pewnego zagranicznego dyplomaty mógł wre­
szcie wyjechać z Sofii. Konsul turecki w Fi- 
lipopolu jest zamknięty w konsulacie i otrzy­
muje pożywienie za pośrednictwem jednego 

konsulów.
Konstantynopol, 4 października. Dzięki 

pogłoskom o zawarciu preliminarzy pokojo­
wych z Włochami, na giełdzie zaznaczyło się 
lekkie polepszenie.

Konstantynopol, 4 października. Do­
niesienia z prowincji stwierdzają, że ludność 
z entuzyazmem wita wiadomość o ewentual­
nej wojnie i urządza owacje żołnierzom. W y­
łożono listę ochotników. Wszędzie z powodu 
mobilizacji panuje żywy ruch. Rezerwiści 
w Konstantynopolu przeciągają ulicami mia­
sta, owacyjnie witani przez ludność.

Onegdaj ustał ruch kolejowy ku Euro­
pie i Salonikom. Do Adryanopola wczoraj 
odszedł ostatni pociąg. Odtąd do Europy do­
stać się można tylko przez Constanzę.

W mieście zaczyna się objawiać gorączka 
wojenna. Stronnictwa oświadczają, że należy 
odłożyć na bok agitaeyę wyborczą i zbierają 
składki na cele wojenne. W kawiarniach to­
czą się rozmowy tylko o wojnie. Ludność 
zaopatruje się w środki żywności, obawia­
jąc się, że ich zabraknie. Utrzymuje się 
przekonanie, że ludność zażąda wywieszenia 
chorągwi proroka.

Rząd turecki zestawia listę poddanych 
bułgarskich, przebywających w granicach 
Turcyi. Wiele rodzin bułgarskich wyjeżdża 
z Turcyi, Ułożona zostanie także lista obcych 
poddanych z powodu obaw o szpiegostwo 
z ich strony. Ministerstwo wojny zakazało 
dziennikom podawać wiadomości o ruchu 
wojsk. Połączenie telegraficzne z Adryanopo- 
lem przerwane. Wielka liczba studentów 
wstępuje do wojska na ochotnika.

• Konstantynopol, 4 października. Stu­
denci Uniwersytetu i innych szkół wyższy: h 
odbyli w auli Uniwersytetu wuec na rzecz 
wojny, następnie z chorągwią udali się t łu­
mem kilkutysięcznym przed ministerstwo 
wojny i przed pałac sułtana, gdzie wznosili 
okrzyki na rzecz wojny. Suitan ukazał się w 
oknie i dziękował za manifestację. Gdy ma­
nifestanci, wracając, spotkali kilku dragoma­
nów poselstw, którzy właśnie wyszli z pała­
cu, gdzie składali życzenia z okazyi rocznicy 
urodzin sułtana, wołali w języku francuskim. 
„Chcemy wojny!" Dragomana greckiego i 
posła czarnogórskiego powitano okrzykami 
„precz z Grecyą", „precz z Czarnogórą". Na­
stępnie manifestanci rozproszyli się.

Dziś odbędzie się wielki wiec, w któ­
rym wezmą udział różne narodowości. Mię­
dzy innymi zgłosił się jako mówca były de­
putowany grecki Busios.

Konstantynopol, 4 października. Mi­
nister spraw zagranicznych oświadczył wo­
bec sprawozdawcy M oniteur Oriental: „ Je ­
steśmy usposobieni zupełnie pokojowo i go­
towi bez wojny uregulować stosunki, ale 
w końcu. .."

Konstantynopol, 4 października. Sły­
chać, że torpodowce bułgarskie pojawiły się 
koło Iniada (port w wilajecie adryanopol- 
skim).

Belgrad, 4 października. Minister spraw 
zagranicznych zaprzecza, jakoby komukolwiek 
dawał inform acje  eo do u ltim atum , jakie 
ma być wystosowane Turcyi.

Belgrad, 4 października. Słychać, że 
skupczyna uchwaliła tylko ustawę, zawiera­
jącą zobowiązania terminowe wszystkich osób 
obowiązanych do służby wojskowej aż do czasu 
demobilizacyi.

Ateny, 4 października. Na przyjazd 
króla, którego oczekują w niedzielę, przygo­
towują się wielkie owacye.

Odpowiedzialny redaktor:

A d a m  K r e c h o w i e c k i t



P a p i e r  l i s t o w y  K a l e c y  ż ą d a ć  i v e  w s z y s t k i c h  s k l e p a c h  
pod nazwą: w y r o b i ą  j e d y n e j  w  k r a j u  f a b r y k i :

S. W , Niemejowskiego i Ski we Lwowie
w  w  w

1863
P a p i e r  l i s t o w y

pod nazwą:

\ U

JJ 1363
5°!o od sprzedaży brutto przeznaczono na przytułek dla Weteranów P a p i e r u  l i s t o w e g o  
z r. 1863 do dyspozyc-yi i pod kontrolą Komitetu Jubileuszowego pod nazwa:

 dSfc»3 — 1913 .

Głów ny sk ła d , we Lw ow ie, Pasaż M lkoiascha. 1 o 0 3
Do nabycia w szędzie. □ □ □ □  Na żądanie cenniki franco.

irow n&now i
poleca nowości na sezon obecny po sta łych  uw idocznionych cenach fabryczn ych . Jakób GELLER Ł  W  Ó  W

Piać Maryacki 1. 10.

N A D E S Ł A N E .

Dr. F lora  Mira Ogórek-Pankow a
Specjalista chorób kobiecych i wewnętrznych 

p o w r ó c i ł a  i ordynuje 11—12 i 3—4 po południu 
u l .  S en a to rsk a  11 I .  j>. te l .  494.

W yspiańskiego 18
(w y so k i parter).

3  p ok oje  z kuchnią , p rzed ­
p ok ojem , ła z ien k ą , sp iża r­
ką, lam pam i e lek tr y czn em i  
i t . d. od 1 p aźd ziern ik a  

d o  w y n a j ę c i a .

M arya B iałecka.
Kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny. 

K A L E C Z A  6 .

U H  p i l i  &  do wagonów sy- Dlilfi 1 1 pialnychw  kraju
i  z a g r a n i c ą

Biuro miastowe
G. k. Kolei Państwowych we Lwowie 
St. Sokołow skiego (P a sa ż H ausm anaS)

o b e c n i e

ul. Jagiellońska Nr. 3 .
234 . -  TeSefon — 234 . -

Adres telegraficzny: Stadtbureau.

M a d m n k a  w ość*
Pierwsza część podręcznika do ns.uki 
rachunkowości ogólnej i państwowej, 
opracowana przez A Ściborskiego w e­
dług wykładów na Uniwersytecie Klu- 
sik-Orzechowskiego, składająca się z 
31 zeszytów  wraz ze spisem, wyszła 
już z druku. Druga część wychodzić 
będzie bez przerwy, aż do ukończenia 
całego dzieła. Tak pierwszą część w 
komplecie, jak i zeszyty drugiej części, 
zamawiać i nabywać m ożna u w y­
dawcy p. Aleksandra Ściborskiego, ul.

Chorążczyzna 1. 16 we Lwowie.

W p i s y  o d  i i —i i 3 — 5

lekcye śpiewu
Sapiehy boczna 2

C E N N I K

IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 4 października 1912.

Waluta koronowa 
płacą zadają

I. Akcye za sztukę.
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 668- — 675-—
Banku galie. dla handlu i przem.

po 200 zł..............  405'— 410-—
Kolei Lwów-Czerniowee-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze . 525-— 530-—
Fabryki wagonów w Sanoku po

500 k o r o n .................  450’— 460-—

II. L isty zastawne za 100 koron;
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. gal. 5 pr. w. a, wylo­
sował z 10 pr. prem. . . —•— —.—

Banku hip. gal. 4’/a pr. w. a. los
w 50 1.............................. 95-70 96-40

Banku hip. gal. 4 pre. w. a. los
w 60 1.............................  89-30 9 0 - -

JBanku kraj. 4*/a pr. w, a. los w 51 1. 96-70 97-40
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1. 88-50 89-20
Banku gal. ziem. kred. 4%  pr. 60 1. 98-— 98-70
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 4*/a pr. 60 1. . 98-— 98'70
Zemelny Bank hipoteczny Lwów . 97-30 98-—
J) Tow. kredyt, galie. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . . 95-— —•—
Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pre. los

w 41 y* 1....................  90-50 ——
')  Tow. kredyt, gai. ziem. 4 pr.

los w 56 1......................  85-80

III . Obligł za 100 koron.
(bez kuponu bieżącego)

Galie. fund. propin. 4 pr. . . . 96'—
Buków. fund. propin. 5 pr. . . — •—
Komun. Banku kraj. 4% pr. (3 em.) 94-30
Komun. Banku kraj. 4 pr. (3 em.) 84-50
Kolej. loka). Banku kraj. 4 pr. . 85-—
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 86'—

„ „ 4 pr. z r. 1908 84 50
*) „ miasta Lwowa 4 pr. . . —•—

„ 4 pr. . . 87-30
„ „ Krakowa, . . . 84-50

IV. Monety.
Dukat c e s a r s k i ...............................  11-36
20 franków ka..................................... 19"18
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 252-—
100 „ ,, papierowych 254-10
100 marek niemieckich . . . .  (17-80

16-50

96-70

9 5 - -
85-20
85-70
86-70 
85-20

85-20

11-46
19-32

254-—
255-10 
118-10

1) Kupony opłacają l 1̂ 0̂  podatek rentowy. 
*) Kupony opłacają 2°/0 podatek rentowy.

Kurs g ie łd y  w ie d e ń sk ie j .
dnia 2 października 1912.

A. Ogólny d łu g  p ań stw a . płacą żądają

Jednolity dług pańswa w banknot.
m a j- l is to p a d ..................................... 85-10 85-30
styezeń-lipiee..................................... 85-10 85-30

Jednolity dług państwa w srebrze
lu ty -s ie rp ie ń ........................................... 87‘85 88'05
kw iecień -październ ik .....................  88-— 88-20
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre. 1565-— 1625-—
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. . . 442-— 454- —
„ ,. 1864 po 100 zł........................  6 1 4 -- 626 -
„ „ 1864 po 50 zł.........................  3 1 4 -- 320 --

B . D ług  państw a (wszystkich w Kadzie państwa
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 z li 4 p r ..................................  109-75 109-95

Austr. renta a n -a l .  kor. wolna od 
podatku 4 p r....................................... 85-10 85-30

C. O bligacye ko lejow e.

Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 86’50 87-50
Koi. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 104-50 105-50 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 51/* p r .................................... 106-— 1 0 7 --
Kn], Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akeye)...............................  86-— 86-70
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 p r...................  86-70 87-70
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

57* pr. (ostempl. akcye) . . . .  429-25 431-25

Obligacye p ie rw szeństw a  (kolejowe).
Kol. Aro. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 101-80 103-50 

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  120-75 —■ —
Kol. czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 p r......................................  87-80 88-80
Kol. czeskiej1 emiss. z r. 1895 za

400 kor. 4 p r..................................... 90-— 91 —
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

 ̂kor. _4 pr.    85-75 86-75
Kol. północnej eos. Ferdynanda em.

z r. 1886, 4 pre. . . . . . .  95-50 96-50
Kol. północnej ees. Ferdynanda om.

z r. 1887, 4 pro. (ar.) . . . .  94-25 95-25
Kol. północnej ees. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 pre 94.25 95-25
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1888, 4 pre....... .̂....................... 94-40 95-40
Kol. północnej eos. Ferdynanda em.

z r. 1891, 4 pre  94-90 95-90
Kol. północnej ees. Ferdynanda cm.

z r. 1898, 4 p re ................................. 94-60 95-60
Kol. północnej ees. Ferdynanda em,

z r. 1904, 4 pre.................................  94-50 95-50
Kol. galie. Karola Ludwika 4 pre. 87-50 88-50

Koronowa waluta. płaeą
Kol. Iwowsko-czern.-jasskiej z roku

1894- 4 p r  87-45 88-45
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 p r .......................  108-— 109"—

D . D ług państwa (krajów korony węgierskiej).
Węg, złota renta 4 p r  104-60 104-80

„ „ „ w wal. kor. 4 pr. 84-20 84-40
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 413-— 425- —
„ „ „ „ 50 zł. (100 k°r-) 203-— 209-—
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 pre. . . 295-— 307-—

E. Obligacye indeinnizacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 pre. . .
Kroaeyi i Sławonii . . . .

F . Inne publiczne pożyczki.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr.
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 p re .............................
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pre.
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 pre.
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 pre......................................................
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 pre. .
Tureckie obi. prem. kol. za 400 fr.

0 .  L isty zastawne. Oblig. hipot.
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ » » » „ 1889 3 pr.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 41/* pro. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr.
Gal. Tow. kr. ziein. 4 pr. los 56 1.

„ „ „ „ 4  pr. los 41 1.
„ 4 pr. starsze .

Banku gal. ziein. kred. 4*/2 pr. 60 1.
Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los. 5 pr.

„ „ „ los. 50 1. 41/* pr. .
„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Banku kraj. dla Galieyi i Lodomeryi 
4Va pr. 51 lftt zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 3
emisya 42 lat 4 l/a p r .......................

Banku kr. obi. kol. żel. 57^2 1. 4 pr.
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . .

„ „ 50 latw .k. 4 pr.

H. O bligacje z prawem pierw-szeństwa
za 100 zł. nom.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 złr. . .    81-30 82-30

Kolej Lwów-Czerniowce z r. 1884 za
200 złr. 4 pre  85-90 86‘90

Weg. gal. kol. em. J870 na 200 złr.
5 pre  100-25 101-25

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400
1. 10.000 m. 4 pre. z r . 'l8 8 2  . . 113-15 114-15 

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em.
z r. 1886 4 pre.................................. 112 50 113-50

84-50 85-50
86-50 87-50

zk i.
100-25 101-—

8 7 -- 88-—
85-25 86-25
96-50 97-50

_•_
113-— 123-—
229-50 230-50

i listy dłużne

285-— 297-—
248-50 260-50

97-75 98-75
98-70 99-70
85-25 86-25
90-75 91-75
96-20 97-20
9 7 - - 9 8 - -

1 1 0 -- —•—
9 6 - - 9 7 - -
89-50 90-50

96-75 97-75

94-50 95-50
84-50 85-50
93-75 94-75
94-10 95-10

jcvk»: H u s
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Fryzyerka 
MARTA LECHOWA

poteca P. T. Paniom swe usługi 
uBSca G łow ińskiego i. 23.

P rzyjech a li do L w ow a
dnia 4 października 1912.

Hotel Georg da Dr, : J. kniaź Puzyna 
z Narr-la, A. Głażewski z Chmielowa, H. 
Prek z Łuk--, A. Kapliński z Korczowi,.

Hotel Imperial. P p . : A. Gorayski z Mo- 
derówki, A. Bogusz z Derewlan, " j  Kieski 
z Kołomyi.

Koronowa waluta. płaeą żądają

I. Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 27-— 31 —
Zakł. Kred. dla handl. i przem. 100 złr. 476-— 488-—
Clary 40 złr. m. k  200-— 215-—
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 68-50 74-50
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr. 50-— 56-—

,, „ węg. Tow. 5 złr. 32-— 36-—
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr. 82-— 88'—

J .  Akcye Banków (za sztukę).
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 319’50 320-50 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 409-— 411-— 
Peszt. Banku handlu i przem. . . 3800-— 3810-— 
Zakł. kred dla handlu 500 złr. . . 621-— 622-— 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 805-50 806-50 
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 748-— 752-—
Gal. banku hip. 200 złr....................... 665-— 666 —
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 509-50 510-50 

„ Austro-węg. 1400 kor. . . . 2053-— 2063 — 
„ Związku (unionbank) 200 zł. 598-50 599-50 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 272-— 273-— 
Zivnostenska banka 100 złr. . . . 274-50 275-50

K. Akcye przedsiębiorstw  transportowrycli.
Buków, kolei lok. ake. pierw 200 złr. 439-— 445- —„ „ „ akc. zakład. 200 złr. 410-— 420-—
Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. ink. 1240-— 1260-— 
Kolei joółn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4840-— 4860-— 

„ Lwów-Bełzee(ake. pierw.) 200 zł. 385-— 390' — 
„ Lwów-Czerniowee-Jassy 200 zł. 522-— 528'-- 
„ Lwów-Kleparów-Jaworów lokal.

400 kor  295-— 305 —

L. Akcye przedsiębiorstw  przem ysłow ych.
Austr. Tow. górnicze A lpina 100 złr. 1031-50 1032-50 
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 3490-— 3534-— 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 764-— 770—
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. . . 228-— 232—
Galie, karpac. naft. l ’ow. 500 kor. . 745-— 755—
Sehodnicy 500 kor  415—  425—
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków . 300—  314—

M. Weksle.
Niemieckie Banki . '  117-821/,, 118-02'/s
Włoskie B a n k i ................................ 94-45 94-65
Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. . 24-133/* 24-173/*
Paryż za 100 franków . . . .  95-421/* 95-5? l/a
Petersburg za 100 rubli 4 ^  pre. 254-25 255’25
Szwajcarskie B a n k i ..................... 95-271/, 95-47‘/a

N. W a l u t y .
Dukat c e s a r s k i ............................... 11-40 11-44
Austr.-weg. 8 guld. złota moneta . ——  ——
2 0 -f ra n k o w k a ................................19-11 19-14
20-markówka ...............................  23-57 23-62
Rossyjski półimperyał . . . .  ——  ——
Niem. banknoty za 100 marek . 117-82'/a 118-021/.* 
Włoskie banknoty za 100 lir . . 94-50 94-75
Ruble . . . .‘   254-121/, 255-12Va

W  W -

L. cz, E. 2 1 5 1 2  (11); (12190 2 - 3 )
E d jk t  licytacyjny.

Dnia 22 października 1912 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio 
nym, w biurze ifir. 9, w Sanoku odbędzie się 
licytacya następujących realności:

a) 8/12 części realności obj. lwh. 40 
ks. grl. gse. Pisarowce,

b) 8/12 części realności obj. lwh. 151 
ks. grt. g<fi. Pisarowce,

e) 4/24 części realności obj. iwh. 119 
ks. gr. gm. Pisarowce,

d) 4/24 części realności obj. lwh. 812 
ks. gr. nm. Pisarowce,

e) 4/24 części realności obj.' lwh. 315 
ks gr. gm. Pisarowce, wraz z przynależno­
ści ans i, wedle protokołu oszacowania z duia 
6 maja 1912 r. 1. ez E. 215/12 (8)

Nieruchomości powyższe wystawione

na licytację  są oeeniene, a to części wymie­
nionej ?d a) realności objętej lwh. 40 na 
8.900 kor., b) lwh .151 na 535 kor. 32 h ,
c) lwh. 119 na 38 kor. 36 h., dj lwh 312 
na 406 kor, 68 h , e) lwh 315 na 20 kor.

Najniższa cena wynosi co do części real­
ności ad a) 2600 kor , ad b) 356 kor, 90 h.,
ad c) 22 kor. 24 h ,  ad dj 271 kor. 14 h ,
ad ej 18 kor. 34 h ,  poniżej te; ceny sprze
daż nie prr.jjdrie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza i za które przyznaje się wierzycielowi 
57 koron 05 hal., i odnoszące się do tych 
nieruchomości dokuraenta (wyciąg tabularny 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 16 sierpnia 1912.

L. cz. E. VIII. 1206/12 (9) (12044 3 - 3 )
E d ; kt licytacyjny.

Na żądanie Markusa Krumholza w Ry­
bny, odbędzie się dnia 31 paźdz.ernika 1912 
o godzinie 10 przed południem w biurze Nr. 
45, II. piętro iicytaeya realności, stanowiącej 
dom dwupiątmwy przy ul. Krowoderskiej ik. 
87 w Krakowie bez przynależności.

Nieruchomość wystawiona na lieytaeyę., 
oceniona jest na 107 829 kor.

Najniższa cena wynosi 53.914 koron 
50 hal.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Kraków, dnia 20 września 1912.

L. cz. E . 1727/11 (14) (12007 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na lądanie Chemiego P la s n e r s  kupca

w Ustrzykach, odbędzie się dnia 20 listopada 
1912 godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IV. licytacya 
2/9 części realności lwh, 185 gm. Ustrzyki 
dolne, stanowiącej gospodarstwo wiejskie.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytaeyę, jest ocenioną na 1891 kor. 82 h. 
z przynależnościami.

Najniższa cena wynosi 928 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. p.), może każdy, mający chęć 
kupienia przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. IV.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia 25 września 1912.



L. 21.839/12.
O g ł o s z e n i e .

(12215 2 - 3 )

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Brzeżanach podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że w m ;ejscowościach i duiaeh niżej wymienionych odbędzie się między 9 a 
12 godziną przed południem rozprawa celem zabezpieczenia w drodze solidarnej ugody do­
chodu z poboru podatku konsumcyjnego od wina, moszczu winnego i owocowego w okrę­
gach poborowych niżej wymienionych na  bezwarunkowy przeciąg jednego roku 1913 lub 
warunkowo z zastrzeżeniem wypowiedzenia ugody na lata 1914 i 1915 lub na bezwarun­
kowy okres trzech lat 1913, 1914 i 1915. Wysokość ceny ugodowej na  jeden rok dla k a ­
żdego z okręgów paborowych jest niżej podana. Na zabezpieczenie warunków ugodowych 
służyć będzie kaucya złożyć się mająca przez spółkę ugodową w wysokości czwartej części 
ofiarowanej ceny ugodowej.

Do rozprawy ugodowej musi przystąpić większość przedsiębiorców co do ilości głów 
i rozmiaru przedsiębiorstwa podlegającego opłacie podatku konsumeyjnego od wina w do­
tyczącym okręgu poborowym. Do rozprawy mają zgłosić się przedsiębiorcy bądź osobiście 
bądź przez pełnomocników wykonać się mających legalizowanemi pełnomocnictwami.

O bliższych warunkach ugodowych m otna się dowiedzieć w c. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Brzeżanach i dotyczących c. k. nadzorach straży skarbowej.

Okręg Miejscowość należąca do obok wymienio­
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1 Bołszowce Bołszowce, Bouszów, Byszów, Dryszczów, 
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Baranówka, Buszcze, Byszki, Oeniów. De- 
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sko, Koniuchy, Kotów, Krasnopuszcza, Ku- 
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4 Kozłów Budyłów, Dmuchawiec,' Glinna, Horody- 
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ków, Czernichów, Dobrowody, Gniłowody, 
Halicz, Holendry, Hnilcze, Hołhocze, Hu­
ta  ad Zawadówka, Jabłonówka, Kamienna 
góra, Kotuzów, Konopliska ad Boków. Ko­
rzowa, Krasnolesie ad Sławentyn, Łęczów­
ka, Litwinów, Łysa, Modzelówka, Micha­
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hajce, Siółko ad Bożyków, Sosnów, Stare a  “
miasto, Szumlany, Szwejków, Tudynka ad 
Sosnów, Toustobaby, Uhrynów, Wierzbów,
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Wołoszczyzna, Załużyń, Zastawce, Zabojec, 

Zawałów, Zawadówka, Karczma Solemy

6 Rohatyn Babuchów, Bieńkowce, Ozercze, Cześniki,
Danilcze, Dehowa, Doliniany, Dobryniów, 
Dziczki, Firlejów, Fraga, Honoratówka,
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Jakłusz, Jawcze, Kleszczówna, Koniuszki, &  J
Knihinicze, Kutce, Lipica górna, Łopuszna, M &
Łuezyńce, Mełna, Obelnica, Oskrzesińee, -4-3

Porenówka, Podwinie, Podgrodzie, Podbó- .r-4 O 1110 K
rze, Podkamień, Potok, Pomonięta, Puków,
Putiatyńee, Psary, Robatyn, Ruda, S tra ­ o5

tyn miasto, S tratyn wieś, Ujazd. Wasiu- rt
czyn Wierzbo/owce, Wyspa, Załuże, Zali­
pie, Zagórze knihinickie, Załanów wielki,
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Załanów mały, Zołczów

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Brzeżany, dnia 30 września 1912.

L. 21.839/12.
O g ł o s z e n i e .

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Brzeżanach podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że w miejscowościach i dniach niżej wymienionych odbędzie się między 9 a 
12 godziną przed południem rozprawa ofertowa celem zabezpieczenia w drodze solidarnej 
ugody dochodu z poboru konsumcyjnego od mięsa w okręgach poborowych niżej wymie­
nionych na bezwarunkowy przeciąg jednego roku 1913 a warunkowo także z zastrzeże­
niem wypowiedzenia ugody na lata  1914 i 1915 lub bezwarunkowo a a  powyższy okres 
trzech lat t. j. 1913, 1914 i 1915.

Wysokość ceny ugodowej na jeden rok dla każdego z okręgów poborowych jest niżej 
podana. Na zabezpieczenie warunków ugodowych służyć będzie kaucya złożyć się mająca 
przez spółkę ugodową w wysokości czwartej części oferowanej ceny ugodowej,

„Gazeta Lwowska" Nr. 229 z dnia 5 października 1912.

Do rozprawy ugodowej musi przystąpić większość przedsiębiorców co do ilości głów 
i rozmiaru przedsiębiorstwa podlegającego opłacie podatku konsumcyjnego od mięsa w do­
tyczącym okręgu poborowym. Do rozprawy mają zgłosić się przedsiębiorcy bądź osobiście 
bądź przez pełnomocników wykazać się mających legalizowanemi pełnomocnictwami.

O bliższych warunkach ugodowych można powziąć wiadomość w c. k. Dyrekcyi okrę­
gu skarbowego w Brzeżanach i w dotyczących c. k. nadzorach straży skarbowej.
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Beckerstorf, Białokiernica, Boków, Boży­
ków, Czernichów, Dobrowody, Gniłowody, 
Halicz, Holendry, Hnilcze, Hołhocze. Ja- 
błonówka, Justynówka, Kamionka góra, 
Kotuzów, Korzowa, Łęczówka, Litwinów, 
Łysa, Mądzelówka, Michałówka, Markowa, 
Mużyłów, Nowosiółka, Nosów, Panowice, 
Pnieniówka ad Hnilcze, Podhajce, Rudni­
ki, Seredne, Sławentyn, Siółko ad Podhaj­
ce, Sosnów, Stare miasto, Szumlany, Szwej­
ków, Toustobaby, Uhrynów, Wierzbów, 
Wolica, Wołoszczyzna, Zaturzyn, Zastawce, 

Zahajce, Zawałów, Zawadówka

Baczów, Biała, Biłka, Błotnia, Borszów, 
Brykoń, Brzuchowice, Ohlebowice świr- 
skie, Oiemierzyńce, Ozupernosów, Dobrza- 
nica, Dunajów, Dusanów, Janczyn, Kimirz, 
Kopań, Korzelice, Kosteniów, Krosienko, 
Ładańce, Meryszczów, N:edzieliska, Pleni- 
ków, Pletenice, Podusów, Podusilna, Po- 
luchów mały, Pniatyn, Prybeń, Przemy­
ślany, Swierz, Swierzyk, Tuczna, Uszko- 
wice, Wojciechowice, Wołków, Wiśnio- 

wczyk, Wypyski, Żędowice, Ostałowice

Babuchów, Bieńkowce, Ozercze, Oześniki, 
Danilcze, Dekowa, Doliniany, Dobryniów, 
Dziczki, Firlejów, F raga, Honoratówka, 
Jakłusz, Jawcze, Kleszczówna, Koniuszki, 
Knihinicze, Kutce, Lipica górna, Łopu­
szna, Łuezyńce, Mełna, Obelnica, Oskrze- 
sińce, Perenówka, Podwinie, Podgrodzie, 
Podbórz, Podkamień, Potok, Pomonięta, 
Puków, Putiatyńee, Psary, Rohatyn, Ruda, 
Stratyn miasto, Załuże, Zalipie, Zaworze 
knihinickie, Załanów wielki, Załanów ma­

ły, Żołczów
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C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Brzeżany, dnia 30 września 1912.

L. cz. E. 410/12 (12058 2 - 3 )
Zobowiązana nieznana z miejsca po­

bytu Isaka Griiner vel Penner.
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Nehemiasza Dickmana w 
Słuposianach, odbędzie się dnia 22 paździer­
nika 1912 o godz 9 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 
wjj Lutowiskach licytacya połowy realności 
lwh. 141 ks. gr. gm. Słuposiany wraz z przy- 
należnościami składającemi się z połowy do­
mu, budynku i piwnikcy.

Nieruchomość ta  wystawiona na lieyta- 
cyę jest ocenioną na 4379 kor. 66 h., przy­
należności zaś na  340 koron.

Najniższa cena tej nieruchomości wraz 
z przynależnościam, wynosi 3146 kor. 44 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej­
szem zatwierdza i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i

t. d.), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licyt&eya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej prsy wysnacso- 
»yjn terminie licytacyjnym, inaczej rosscsej 
a ia  tego rodzaju co do samej nieruchomości

ze skutkiem podao-me ia
S50S8.

być

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na  tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu Sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż Są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
Sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Lutowiska, dnia 24 września 1912.

L. 20.043/1912

Obwieszczenie.
(12173 2 - 3 )

Oelen wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od nez i  bydła i wyrębu 
mięsa, tudzież od wina, moszczu winnego, zacieru winnego i moszczu owocowego w okrę­
gach dziarżawnych obok poszczególnionych na rok 1913 a warunkowo z zastrzeżeniem 
milczącego przedłużenia względnie wypowiedzenia kontraktu dzierżawy na dalszy drugi 
i trzeci rok to jest 1914 i 1915 lub bezwarunkowo na okres trzech lat to jest od 1 sty­
cznia 1913 do końca grudnia 1915 rozpisuje się niniejszem publiczną licytacyę a to co do 
mięsa na dzień 24 października 1912 od godziny 8 rano do 12 w południe, a co do wina 
na  dzień 25 października 1912 od 8 do 12 w południe. Licytacya odbędzie sie w biurze 
c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego we Lwowie ul. Podwale 1. 3, II. piętro.

Oferty pisemne zaopatrzone w 10 prc. wadyum należy wnosić na ręce dyrektora 
okręgu skarbowego we Lwowie najpóźniej do godziny 2 z południa dnia poprzedzającego 
ustną licytacyę, a więc co do mięsa do dnia 23 października 1912 a co do wina 24 pa­
ździernika 1912. Kwity kasowe opiewające na kaucye niewygasłej dzierżawy, książeczki kas 
oszczędności i losy nie będą bezwarunkowo przyjęte ani jako wadya licytacyjne ani jako 
kaucye dzierżawne. Składający wadyum względnie kaueyę dzierżawną w obligacyach obo­
wiązany jest  przedłożyć spis tych obligacyj w  3 egzemplarzach w. myśl reskryptu c. k. 
Ministerstwa skarbu z dnia 17 lipca 1903 1. 10.067.

Dzierżawca prawa poboru podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i owo­
cowego i zacieru winnego obo^iązsny jest  po myśli ustawy krajowej z dnia 7 lipca 1909 
Nr. 102 Dz. u. kraj pobierać dodatek krajowy do rządowego podatku spożywczego jak  
długo ten dodatek istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku krajowego opłacać 30 
prc. od każdorazowego rocznego czynszu dzierżawnego rządowego podatku spożywczego* 
Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek co zmiana taryfy rządowego 
podatku spożywczego.

Oferty telegraficzne nie będą przyjmowane ani uwzględnione.
Komulatywne nadaże są wykluczone. Bliższe warunki licytacyjne, jakoteż wykazu 

miejscowości przynależnych do pojedynczych okręgów dzierżawnych można przeglądać 
w biurze c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego we Lwowie, Podwale 3, oraz we wszystkich 
nadzorach straży skarbowej lwowskiego okręgu skarbowego.

Okręg skarbowy Lwów.
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tych okręgów dzierżawnych w których pobór podatku spożywczego od mięsa i wina będzie 
na nowo wydzierżawiony od 1 stycznia 1913 w drodze publicznej licytacyi.
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C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Lwów, dDia 30 września 1912.

(i. D. Z 26.828/1912 VI. (12171 3 - 3 }  
Auszugsweise Kundmachung.

Von der k. k. Generaldirektion der Ta- 
bakregie in Wien wird zur L ie fe ru rg  von 
N ah -  und Paekspagat fur die galizischen k. k. 
Tabakfiibriken fur das J a h r  1913, eventuell 
fiir die Jahre. 1913 und 1914 die Konkur- 
renz ausgeschrieben.

Schriftliehe, mit 1 K. per Bogen ge- 
gtempelte. mit der Quittung einer k. k Kasse 
iiber den E rlag  eines 5 pr. Vadiums belegte 
Offerte, welche auf der Aussenseite des ver- 
schlossenen Kuverts mit der Aufschrift: 
„Offert zur L ;e f r u n g  von Seibrw aren" ver- 
sehen se 'n  mtissen, siad bis la-.gstens 10  
Oktober 1912 mittags bei der genannten 
k. k. Generaldirektion einzubringen.

Die zu lieferuden Bedarfsmeogen, die 
uaheren Bestimaiuogen iiber die Bescbaffen- 
heit dieser A;t;kel und d ;e sonstigen Liefe- 
rongsbedingungen siud aus der beim E i  <e- 
dite dieser k. k. Generaldirektion uud bei 
den obigen Tabakfabriken zur Einsicht auflie- 
genden ausfiibrlichen Kundmachung zu er- 
sehen.

K k. Generaldirektion der Tabakregie.
Wien, am 18 September 1912.

Der k. k. Sektionschef und Generaldirektor: 
S c h e u c h e n s t u l .

L. cz. E. 696/12 (8) (12072 S— 3)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Stefana Bomanika w Wań- 
kowej, zastąpionego przez adw. dr. Unterri- 
chta w Ustrzykach, odbędzie się dnia 20 li­
stopada 1912 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 
licytacja 17 36 części realności lwh. 17 ks 
gr. gm. Sen-dniea, stanowiącej gospodarstwo 
wiejskie z budynkami gospodarczymi i do­
mem mieszkalnym wraz z przynzh żnośeiami 
opisanerai w protokole z dnia 7 czerwca 
1912 E 694/12 (4).

Nieruchomość wystawiona na licytaeyę 
jest ocenioną na 3791 kor. z przynależuo- 
ściami.

Najniższa cena wyaosi 2528 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
skutku.

Warunki licytacyjne, klóre się zatwier­
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata«

stralny, protokoły ocenienia) może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. IV.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia 14 września 1912.

L, 904/912 (12176 2 - 3 )
Ogłoszenie licytacyi.

Celem zabezpieczenia dostawy materya 
łów dla c. k. Zarządu salinarnego w Bole­
chowie w r  1913, względnie w latach 1913/14, 
względnie 1913/15, rozpisuje się publiemą 
licytaeyę zapomocą pisemnych ofert, na dzień 
24 października 1912.

Oferty zestawione według formularza, 
który otrzymać można w Zarządzie salinar 
nym, należycie ostemplowane, zaopatrzone 
w wadyura w wysokości (5 p r c )  pięciu pro­
cent od kwoty, obliczonej według i l ; ś c : ma- 
teryałów i oferowanych cen, a oplewiające 
bąóźto na wszystkie materyały, bądź też na 
dostawę pojedynczych grup, należy wnieść 
najpóźniej do godziny 11 przed południem 
dnia 24 październia 1912, na ręce Naczel­
nika Zarrądu salinarnego w Bolechowie

Komisyonalne otwarcie oferi, przy któ- 
rem oferenci mogą być obecni, nastąpi w 
dniu licytacyi o godzinie 1 1 3 0  przed połu­
dniem.

Warunki licytacyjne i wykazy materya- 
łów są do przejrzenia w kancelaryi c. k. 
Zarządu salinarnego w godzinach urzędowych.

0. k. Zarząd salinarny.
Bolechów, daia  25 września 1912.

I ,  cz. E. III. 3453/11 (14) (12238)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie gal. Kasy oszczędności we 
Lwowie, zastąpionej przez adwokata dr. Wło­
dzimierza Mochiuekiego, odbędzie się dnia 
15 listopada 1912 o godzinie 9 prz^d połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
w sali II. we Lwowie lieytacya realności 
objętej lwh. 1077 księgi gruntowej gminy 
miasta Lwowa dla II. Dz. 1. kons. 1098 2/4 
składającej się z parceli budowlanej o po­
wierzchni 885 m. dwóch parterowych bu­
dynków wraz z przynależnościami składąją- 
cemi się z 1 1  okien, kociołka, muszli wodo­
ciągowej, 1 1  kluczy, sztachet, bramy i furtki.

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę, 
jest oceniona na 19.885 kor., przynależności 
zaś na 297 koron.

Najniższa cena wynosi 10.091 kor., a 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d ) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w godzinach 
urzędowych w biurze Nr. 25.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie rno 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy S. I Oddział III.
Lwów, dnia 21 września 1912.

U. cn. E . 752/12 (8) (12133)
Oro.iomeHe nepeTopry.

H a nonnpaHe ToBapncTBa Kpe^HTOBOro 
.„Bipa“ b  HepeMum.iH, Bi^Cy^e crt 29 m cob- 
t h h  1912 o  9 ro^HHi nepe/t nojiy,a;HeM b  
HH3me osHanemM cy^i, KOMHaTa w. 10 ne- 
peTopr: I. 21/24 n a d e ń  peajiBHOCTH h b l \  
815 rp . Da^o.Uuu,! cKna^aiouoi c a  3 ndy,ą. 
215, 216 i bp. 176, 1900, 1901, 1902, 1903, 
1904, 1905 oórnap 2 m. 1290 c.2 bpyHTy 
opnoro, nacoBHCK i jiyKH, xaTH, cto^o.ih, 
cTaMHi, I I  19/24 uacTeft pea.iBHOcTH B r u .  
177 rp  Pa,a,oxiimi eKaa^aionoi ca  3 n. 1906, 
1907, 1908, 1909/1, 2686, 2687, 1909 4, 
1910,1, 1910/3 (aic, jy ica  i bpyHT opHHił),
III .  ąiJioi peajiLHOCTE b h k . rin . a. J 34 rp. 
Pa^osiHifi cicjia^aronoi c a  3 np. 6yĄ, 372 i 
bp. 92 2, 93, 9 5 T, 96/2, 2332/1, 2715 (oro- 
pofl i pijia) 3 xaTOio monoio i c to^ojiok,
IV. pea^iBHicTB a  b h k .  rin . 999 rp . k. Pa- 
^osoHgi C K .ia ^ a e  c a  3 napgeaB bpyHT. 92/2, 
92/6, 92/7, 93/2, 95/1, 95/4, 96 5 i 2332 10,
KOTpi no BBe^eHK nocTynoBaHa ai'n,HTan,HH-

Horo 3icTajn spa3 3 a^HOTagieio nocTyno- 
Bana cero BH^tnem i BHKa3i rin. 999 Ha 
CTetjiaHa UepBiHtcKOro i AHHy 3 Tajnopis 
Hepfli FtBCKy no nojiOBnui Bnncam.

UpnHaaesKHOCTH Ha peaaBHOCTax 815 
i 134 cicaa^aioTB c a  3 iHBeHTapa acnsoro i 
MapTBoro.

Hpo/i;aTH c a  Maroni He^BHMcniiocH cyTB 
oniHem : ad I. ( b m k . r . a. 815) 3810 Kop. 
27 c o t ., npnHa.iejKHiCTB 869 Kop. 82 c o t . —  
pa30M 4680 Kop. 09 c o t . ,  ?d II. ( b h k  rin . 
177) 2551 Kop. 30 c o t .,  ad III .  ( b h k . rin. 
134 i 999) 9146 Kop. 20 c o t , ,  npHHiraeac- 
HicTB cel pea.iBH, 506 Kop. — pa30M 9752 
Kop. 20 COT.

HanHH3nia no^aaa  b h h o c h t b  pa3oir 3 
npHHaaeMCHTOCTaMH: ad L B120 Kop. 06 
COT., ad II. 1716 K0p. 70 c o t . ,  ad I I I  6501 
Kop. 46 c o t . noHH3me t o !  k b o c h  H e Bi^óyyy- 
e a  upoĄasK.

y cao B ia  nepeTopry, KOTpi aaTBep^acye 
ca  i rpaMOTH Bi^Hoeaai c a  ą o  ne^Buncn- 
mocth iioataa neperaaHyTH b  koimaal a . 10.

IIpaBa, KOTpi 6 h  n p o ^ a a c  p o u H jiH  H e- 
Ą o n y cT H M o ro  H a.ie tK H T B  3 ro .io c H T  b  c y w i ­

l i /  k . CyĄ  noB iT O B H H , Bi^a,ia III .  
MocTHCKa, ^Ha 3 BepecHa 1912

L. cz. E. 635/18 (6) (11750 1 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Czytelni „Prośw ita“ Iszczko- 
wie, zastąpionej przez Wasyla Bartkiw w 
Iszczkowie, odbędzie się daia  25 października 
1912 o godzinie 11 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 11 
w Wiśniowczyku lieytacya połowy realności 
objętej lwh. 1554 ks gr. gm. Eosoehowaciee 
dłużnika własnej wraz z przynależytościami 
składająeemi się z chaty mieszkalnej.

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 400 kor., przynależno­
ści zaś na 200  koron.

Najniższa cena wynosi 400 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które równocze­
śnie się zatwierdza, i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta może każdy, ma­
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 1 1 .

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wiśniowczyk, dnia 30 sierpnia 1912.

L 20.629/12.
Obwieszczenie licytacyi.

(12237)

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Czortkowie rozpisuje I. publiczną licy­
taeyę celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywez-go od I. mięsa, II. wina, 
moszczu winnego i owocowego w okręgach dzierżawnych poniżej poszezególnionych na trzy 
lata t. j. 1913, 1914 i 1915 bezwarunkowo lub warunkowo na rek 1913 z milczącem prze­
dłużeniem kontraktu na rok 1914 względnie 1915. Lieytacya ta odbędzie się dnia 17 pa­
ździernika 1912 o godzinie 9 przed południem w c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Czortkowie.

Każdy mający chęć licytowania ma złożyć jako wadyum 10 prc. ceny wywołania.
Do dzierżawy przypuszcza się każdego, kto wedle ustawy nie jest  wykluczony od za­

wierania kontraktów.
Zastępcy mają się wykazać przy licytacyi pełnomocnictwem sądownie lub notaryalnie 

uwierzytelnionem/
Bliższe warunki licytacyi jakoteż wykazy miejscowości należących do poszcz-gólnio- 

nych okręgów dzierżawnych można przejrzeć w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w Czort­
kowie, tudzież w dotyczących nadzorach straży skarbowej.
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UWAGA. Każdy dzierżawca jest  obowiązany pobierać dodatek krajowy do podatku 
spożywczego od wina, moszczu winnego i moszczu owocowego, jak długo 
ten dodatek istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku kra owego 
uiszczać 30 prc. czynszu dzierżawnego, który za prawo poboru samego 
podatku został umówiony.

Zmiana tego dodatku krajowego ma ten sam skutek co zmiana ta­
ryfy podatkowej.

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Czortków, dnia 39 września 1912,



9
C’. i  k .  I n t e n d a n t u r a  11. K o rp u s u .  _

L. 6958. (12282)
A  w  i z  o .

Na pokrycie zapotrzebowania wojskowych magazynów (iiilialnych) prowiantowych 
zakupi się sposobem kupieckim :

Żyta Owsa

Ida  magazynu prowiantowego
suchej gal. 

proweniericyi
suchej gal. 

proweniencji
U w a g a(filialnego)

podług próbek

metrycznych eetnarów

Lwów 4700 8700

Kamionka strumiłowa 300 1700

Mosty wielkie 500 1900

Tarnrpol
_

1900 1400

Zborów 300 1900 Odstawa lii. do końca 
grudnia 1912 w ratach

Złoczów 900 3000
miesięcznych w przy­

bliżeniu równych.

Żółkiew 600 4000
-

Stanisławów 1000 4650

Kołomyja 600 1900

Ozerniowce 2000 2500
. ____

In tendantura  korpuśna, która zapodania samoistne rozstrzyga, zrstrzegą sobie prawo 
kupna nie uskuteczniać, jeżeliby do dnia 10 października 1912 zapotrzebowanie przez pro­
ducentów pokryte zostało lub tylko część zapod nych ilości zakupić

Ostemplowane podania mają najpóźniej dnia 15 października 1912 do godziny 10 
rano da in tendantury  11. korpusu wpłynąć. Bliższe warunki zawiera awizo i zeszyt zwy 
czajów kupieckich, które w powyżej wymienionych magazynach i filiach przeglądać i tenże 
03tatni bezpłatnie nabyć można.

Zapłata nastąpi podług postanowień zeszytu warunkowego, art. X. przez odnośne 
magazyny prowiantów względnie główną kasę krajową, jako biuro płatnicze wojskowe we 
Lwowie i w drodze pocztowej kasy oszczędności od 2 stycznia 1913.

Lwów, dnia 1 października 1912.

Z c. i k. intendantury 11. korpusu.

L. 2396;912 (12242)
Licytacya dębów.

Ominą M onasterzysk sprzeda w dro­
dze licytacyi ustnej i pisemnej dnia 15 
października b. r. o godzinie 11 przed 
południem w Urzędzie gm innym  580 
grubszych dębów. 

Cena wyw oław cza w ynosi 14 000  
koron, wadyum  1.400 koron. 

Na żądanie pośle się odbitkę w a­
runków licytacyjnych.

Burm istrz :
C l i  a m e i r l e s .

Rozmaite obwieszczenia,
L, Piez. 2732 (18) P./12 (12039 2 - 3 )

O b w i e s z c z e n i e .
P. prezydent c. k. wyższego sądu kra­

jowego we Lwowie zamianował na mocy § 
301 pr. kar. dla IV. zwyczajnej kadencji  
posiedzeń sądów przysięgłych w roku 1912 
przy c. k. sądzie obwodowym w Tarnopolu, 
e. k. radcę Dworu jako prezydenta tegoż są­
du dr. Włodzimierza Kozickiego przewodni­
czącym, a c k. wiceprezydenta Konstantego 
Onyszkiewicza, nadradcę Konstantego Miro­
nowicza, tudzież radców Emiliana Kobrzyń­
skiego, dr. Maurycego Morgenrotha, Jana  
Gubaya i  Klem nsa Zahradnika zastępcami 
przowodniczącego sądów przysięgłych.

Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną się 
dnia 11 listopada 1912 o godz. 8 rano.

Prezydyum c. k. Sądu obwodowego.
Tarnopol, dnia 26 września 1912.

. 47.410 (12170 2 - 3 )
E d y k t.

Wskutek reskryptu c. k. Namiestnictwa 
31 sierpnia 1912 L. VIII. a 1724 wyzna- 

i,a niniejszem lwowskie c. k. starostwo na 
sień 24 października 1912 o godz. 9 rano 
irmin na miejscu w Szkle powiecie jiwo- 
>wskim do przeprowadzenia dochodzenia 
awno wodnego łącznie z rozprawą ekspro- 

ryacyjeą w sprawie prośby gminy miasta 
wowa o konsens na budowę wodociągu dla 
wowa ze Szkła w powiecie jaworowskim 
o Woli Dobrostańskiej a ztąd do Lwowa.

Plany i wykazy zamierzonego przedsię- 
iorstwa wyłożone są do wglądu dla intere- 
jw anyth  w jaworowskiem c. k. starostwie, 
arzuty przeciw zamierzonemu przedsiębior­

stwu wnosić można do lwowskiego e. k. s ta­
rostwa pisemnie, najpóźniej zaś protokolar­
nie przy rozprawie komisyjnej, ileże w prze 
ciwnym razie uważanoby interesowanych ja 
ko zgadzających się z zamierzonem przed­
siębiorstwem i z potrzebnem do tego odstą­
pieniem albo obciążeniem własności g ru n to ­
wej i w'ydanoby wyrok bez wzg’ędu na pó­
źniejsze zarzuty.

Kom isja  zbierze się w Szkle przy m ły­
nie Bollenbaeha.

O. k. Starostwo.
Lwów, daia 28 września 1912

L. cz. O. I. 332/12 (1) (12203 2 - 3  >
E d y k t.

Przeciw Wasylowi Palanica, którego 
miejsce pobytu jest  nieznane, wnies'ony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Nowem 
siole przez Teodora Tyma c. k. wachmistrza 
żandarm, w Grzymałowie pozew o 600 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczony zo­
stał termin na dzień 7 października 1912 o 
godz. 10 rano w tut sądzie, b. Nr. 9.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu Wasyla Palacina 
ustanawia się p dr Edwarda Galla adw. w 
Nowem siol , kuratorem

Tenże- kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego keszt
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowe sioło, dnia 15 września 1912.

(12214 2 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

Dnia 28 września 1912 wpisano na 
listę adwokatów: dr. Simche Binem F e ld ­
mana z siedzibą w Brodach i dr. Mojżesza 
Peczenika z siedzibą w Radziechowie.

Adwokat dr. Eliasz Reisi-r zgłosił za­
miar przesiedlenia się z Wojniłowa do 
Szczerca.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 30 września 1912.

L. Prez 2205 (18) P./12 (12079 2 — 2)
O b w i e s z c z e n i e .

P. prezydent c. k. sądu krajowego 
wyższego we Lwowie zamianował w myśl § 
301 pr. k. dla czwartej zwyczajnej z dniem 
11 listopada 1912 o godz. 9 prz d poł. roz­
począć się mającej kadencyi posiedzeń są­
dów przysięgłych na rok 1912 przy c. k.

sądzie obwodowym w Czortkowie przewodni­
czącym c. k. radcę Dwoiu i prezydenta A a- 
drzeja Loreka, zaś zastępcami przewodniczą­
cego c. k. wiceprezydenta Ignacego Dzero- 
wic-za, c. k. radcę sądu krajowego wyższego 
Włodzimierza Kulczyckiego, tudzież radców 
sądu krajowego Józefa Gailhofera, Jaua_Smól- 
sdego , Jana  Sosenkę, Eustachego Dudrowi- 
cza, Bronisława Swiderskiego, dr. Zygmunta 
Jasińkiego i Dyonizego Niementowskiego.

Prezydyum c. k. Sądu obwodowego.
Ozortków, dnia 26 września 1912.

L. cz. Ow. IV. 2366/12 (1) (12181)
E  d y k t.

Przeciw Mojżeszowi Spindel, którego 
miejsce pobytu jest  nieznane, wniesiony zo­
stał do e. k. sądu krajowego jako handlo­
wego we Lwowie przez Henryka Bauera po­
zew o 9000 kor.

Geiem strzelenia praw Mojżesza Spin- 
dla ustanawia się p. dr. Oktawa Hiawatego 
adw. we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Moj­
żesza Spindia w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika n:e 
zamianuje.

O. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 
Oddział IV

Lwów, dnia 11 września 1912.

L. cz. Cg. III. 139/12 (2) (12182)
E d y k t.

Przeciw Leoncwi Gablowi przedtem 
we Lwowie, którego miejsce pobytu jest n ie ­
znane, wniesiony został do c. k. sądu tut 
przez Józefa Igrę pozew o unieważnienie tus 
nakazu zapłaty 1. cz. Ow. III. 2529/12.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 23 września 1912 o godz. 
8 30 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Michała Panescha adw. we 
Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III.

Lwów, dnia 7 września 1912.

L. cz. O. XXIII. 1126/12 (1) (12240)
E  d y k t.

Przeciw Ozyaszowi Leib Horowitz 1 
tow., których miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
8. I. we Lwowie przez nieobjętą masę spad 
kową ś. p. Róży Seja pozew o nznanie pre- 
tensyi za zgasłą.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 20 listopada 1912 o godz. 
9 rano w biurze 23 tut. sądu.

Celem strzeżenia praw pozwanych usta ­
nawia się p. adw. dr. Wilhe'ma Rosenberga 
we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie za­
mianują

0. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddz. XXIII.
Lwów, dnia 22 września 1912.

L. cz. O I. 566/12 (1) (12191)
E d y k t.

Przeciw Halce Kwaśnickiej, nieznanej 
z życia i miejsca pobytu i tow., wniósł Jan  
Chowaniec pozew o 700 kor. zpn.

Ustną rozprawę wyznaczono na dzień 
14 października 1912 o godz. 8 ra ro

Ustanowiony celem strzeżenia praw 
Halki Kwaśnickiej kuratorem p. dr. Seweryn 
Daniłowicz z Bursztyna zastępywać ją będzie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
osobiście, lub przez pełnomocnika w sądzie 
się nie zgłosi.

O, k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Bursztyn, dnia 12 września 1912.

L cz. E. 1416/12 (1199-3)
E d y k t .

W sprawie Obaima Herscha Blechera 
przeciw likowi Kołomyjczuk z Luczy o 462 
kor. 70 hah, należy doręczyć ts edykt z 
dni* 29 sierpnia 1912 1. cz. E. 1416/12, 
którym wyznaczono termin licytacyjny do 
sprzedaży realności lwh. 85 gm. Lueza.

Ponieważ miejsce pobytu Uka Koło- 
myjczuka s. Michała nie jest wiadome, usta­
nawia się dla niego celem strzeżenia praw 
p. Bugno w Jabłonowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Ilka 
Kołomyjczuka s. Michała w powyższej spra 
wie jego koszt i niebezpieczeństwo tak dłu 
go, dopóki on w sądzie się nie zgłosi, lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powatowy, Oddział IV.
Jabłenów, dnia 13 września 1912,

L. VII/a 5450 (12281)
O b w i e s z c z e n i e .

Na podstawie postanowień § 48 ustawy 
z 18 grudnia 1906 Dz. p. p.  Nr. 5 z rolni 
1907 c. k. Namiestnictwo podaje do powsze­
chnej wiadomości, że magister farmacji 
Tadeusz Józef 2 im, Kotowicz, zajęty w 
aptece pod „Złotym orłem u w Krakowie, 
wniósł podanie dnia 23 września 1912 do 
c. k. Namiestnictwa o koncesyę na  nową 
aptekę publiczną w Turce powiat Turka, na 
skrzyżowaniu się dróg do Boryni i Łomnej.

0. k. Namiestnictwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzy czuliby 
się w swej egzystencyi zagrożeni przez utwo­
rzenie wspomnianej apteki, aby w ciągu 
czterech tygodni licząc od dnia niniejszego 
ogłuszenia, wnieśli ustnie lub pisemnie przed­
stawienie do właściwej władzy politycznej 1. 
instancyi.

Po upływie tego terminu wniesione 
przedstawienia nie będą uwzględnione.

Lwów, dnia 27 września 1912.
Za c. k. Namiestnika: 

Szeligowski, w. r.

L. cz. Ow. IV. 2178/12 (1) (12248)
E d y k t ,

Przeciw Benzionowi Seidmannowi, któ­
rego miejsce pobytu jest  nieznane, wniesio­
ny został c. k. sądu krajowego jako handlo­
wego we Lwowie przez Jakóba Rubina po­
zew o 1000 kor,

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Benziona Seid- 
manna ustanawia się p. dr. Ludwika Glase- 
ra adw. we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje.

O k. Sąd krajowy, jako handlowy 
Oddział IV.

Lwów, dnia 24 sierpnia 1912.

L. cz. Ow, 111. 5732/12 (3) (12247)
E d y k t .

Przeciw Emilii br. Błażowskiej przed­
tem w Ozeremchowie, której miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. są­
du tut przez galicyjską Kasę oszczędności 
pozew o 11.000 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty dnia 16 sierpnia 1912.

Celem strzeżenia praw pozwanej usta­
nawia się p. d.1. Ozyasza Bergera adw. we 
Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwaną w rzeczonej epraw/e na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

O k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III.

Lwów, dnia 15 września 1912.

LM. 110.191/1912 (II.) (11483)
O b w i e s z c z e n i e .

Prezydyum k:ól. stoł. miasta Lwowa 
urzędujące w myśl § 112 ustęp 5 statutu 
miejskiego w zastępstwie Rady miejskiej, 
uchwałami powziętemi na posiedzeniach dnia 
2 sierpnia i 3 września 1912 r. postanowiło 
wnieść do Wysokiego Sejmu krajowego pe- 
tycyę o uchwalenie ustawy zaprowadzającej 
miejskie opłaty kensumcyjne od wina i m o­
szczu winnego w zamkniętem mieście Lwo­
wie w następującem brzmieniu:

Art. I.
Gmiire król. stoł. miasta Lwowa przy­

sługuje prawo pobierania miejskich opłat 
konsumcyjnych

1. od wina i moszczu winnego w be­
czkach 13 koron,

2. od wina we flaszkach 26 kor.,
3. od wina musującego t. zw. szam­

pańskiego
a) pochodzącego z krajów państwa 

austr-węgiersk. 5fl kor.,
b) zagranicznego 70 kor.,
4. od moszczu owocowego 3 korony od 

hektolitra.
A rt II.

Co do poboru opłat wyszczególnionych 
w art. I  co do przewozu transito, karania 
odnośnych przekroczeń i toku instancyi obo­
wiązują analogiczne postanowienia art. I V ,
V., VI., V I I ,  VIII, i XI. ust. z 18 grudnia 
1881 Nr. 48 Dz. u. kr. e i  1883

Art. III.
Z dniem wejścia w życie tej ustany  

traci moc obowiązującą ustawa z 8 kwietnia 
1874 Dz. u. kr. Nr. 20.

Art. IV.
Przez czas trwania tej ustawy Gmina 

miasta Lwowa nie może pobierać dodatku 
gminnego do c. k. państwowego podatku od 
wina.

Art. V.
Ustawa niniejsza wchodzi w życie 

z dniem jej ogłoszenia.
Uchwały te podaje się niniejszem w 

myśl postanowień § 93 statutu kr. st. miasta
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ręczoną uchwała z dnia 30 września 1912 
liczba czynności 0. XXI. 4835/12 (1),/ którą 
polecono zajęcia ruchomości zobowiązanego.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Józef 
Bernzweig przebywa, ustanawia się dlań w 
celu strzeżenia jego praw kuratora w osobie 
p. adw. dr. Emanuela Lufta we Lwowie, ul. 
Sykstuska.

Tenże kurator zastępywać będzie Jó 
zefa Bernzweiga w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział XXI.
Lwów, dnia 2 października 1912.

L. cz. Ow. 686/12 (3) (12188)
E  d y k t.

Przeciw Mikołajowi Garbuzińskiemu sy­
nowi Stefana z Remizowiec, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Złoczowie przez 
galic. Bank handlowy i kredytowy w Zło­
czowie pozew o 300 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty z dnia 29 marca 1912 1. cz. 
Ow. 686/12 (1).

Oelem strzeżenia praw Mikołaja Gar- 
buzińskiego syna Stefana ustanawia się p. 
dr. Rotha adw. w Złoczowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Mi­
kołaja Garbuzińskiego syna Stefana w rze­
czonej sprawie na jego koszt i niebezpie­
czeństwo, dopóki on w sądzie się nie zg ło­
si, lub pełnomocnika nie zamianuje.

0 .  k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Złoczów, dnia 12 września 1912.

Ł, cz. 0 . II. 225/12 (3) (12110)
E  d y k t.

Przeciw Eleonorze Muzyczka i Roma­
nowi Przewroekiemu z Kańczugi, których 
miejsce pobytu jest  nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Przewor­
sku przez Kasę zaliczkową i oszczędności w 
Łańcucie pozew o 115 kor. 70 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencye na dzień 21 sierpnia 1912 o godz. 
8 rano w sądzie tutejszym.

Oelem strzeżenia praw Eleonory Mu- 
zyczkowej i Romana Przewrockiego ustana­
wia się p. dr. Karpfa adw. w Przeworsku, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Eleo­
norę Muzyczkową i Romana Przewrockiego 
w rzeczonej spraw.e na ich koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Przeworsk, dnia 8 sierpnia 1912.

L. cz. Ow. IV. 2112/12, Ow. IV. 2113/12, 
C. IY. 2114/12 i 2115/12 (12180)

E d y k t.
Przeciw Mojżeszowi Spindel, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesione zo­
sta ły  do c. k. sądu krajowego jako handlo­
wego we Lwowie przez pp. Natana Reicha, 
Henryka Bauera, Herza Lauterbacha i firmę 
Kammerman i Spitzman pozwy o 9000 kor., 
9000 kor., 4000 kor,, 9000 kor., 6000 kor. 
i 6000 kor.

Na podstawie tych pozwów wydano 
nakazy zapłaty.

Oelem strzeżenia praw Mojżesza Spin- 
dla ustanawia się p. dr. Oktawa Hlawatego 
adw. we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po ­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 18 sierpnia 1912.

ręką, że na zwyczajnem walnem zgromadze­
niu członków, odbytem w dniu 9 kwietnia 
1912 w miejsce ustępujących członków Dy- 
rekcyi ks. Tomasza Guni (kasyera) i Ignacego 
Oiupaka (magazyniera) wybrano członkami 
Dyrekcyi ks. Feliksa Slepeckiego w Tyczynie, 
jako kasyera, zaś Antoniego Mazurka Kuśnie­
rza w Tyczynie, jako magazyniera.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, 10 sierpnia 1912.

L cz. F irm . 383/12 Sp. II. 43 (11905)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

spółkowych.
Należy wpisać w rejestrze firm spół­

kowych :
Siedziba stowarzyszenia: Zakopane.
Brzmienie f i rm y : Spółka handlowa w 

Zakopanem.
Uchwałą Rady nadzorczej z dnia 15 

maja 1912 wybrany zastępcą dyrektora p. 
Franciszek Kosiński w Zakopanem, który 
pod firmą spółki obok podpisu jednego dy­
rektora swój podpis umieszczać będzie,

Data wpisu: 23 września 1912.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 

Oddział IY.
Nowy Sącz, dnia 21 września 1912.

L. cz. Firm . 312/12 Stow. I. 87 (12255)
Zmiany i dodatki do wpisanych już 

firm stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Przy firmie „Zakład kredytowy dla han­

dlu i przemysłu w Kosowie, stowarzyszenie 
z ograniczoną poreką.

I. Zmiana statutu: w § 6 lit. b) w 
brzmieniu uwidocznionem w dołączonym o d ­
pisie protokołu walnego zgromadzenia z 25 
czerwca 1918 1. rep. 13366, przechowanym 
w księdze załączek.

II. Członek dyrekcyi Mordko Kamil 
zmarł.

Członkiem dyrekcyi w ybrany : Leib 
Kamil S. kupiec (Geschaftsman) w Kosowie,

Data wpisu: 20 lipca 1912.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Kołomyja, dnia 20 lipca 1912.

L. cz. Firm . 289/12 Rg. A. 45 (11858)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa­

nych już w rejestrze handlowym firm 
spółkowych.

Do rejestru A. należy weiągnąć.
Siedziba firmy: Ustrzyki dolne.
Brzmienie firmy: Pierwsza galicyjska 

fabryka lasek Ohajess i Ski w Ustrzykach 
dolnych, po niemiecku: Erste  galizische Stock- 
fabrik Chajes & Co in Ustrzyki dolne.

Wystąpił ze spółki Julius Haspel.
Data wpisu: Sanok, 20 lipca 1912.
0. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Sanok, dnia 7 lipca 1912.

L. cz. F irm . 351 Stow. II. 1214 (12038)
O b w i e s z c z e n i e .

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń.

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Mielec.
Brzmienie firmy : Spółka oszczędności i 

pożyczek w Mielcu, stowarzyszenie zarejestro­
wane z nieograniczoną poręką.

1. Członkowie Dyrekcyi w ystąp ili : Piotr 
Flur, Jan  Kralisz, Jędrzej Szczur.

2. Członkowie Dyrekcyi w ybran i: F ra n ­
ciszek Krymski z Mielca, Jędrzej ćwiek w 
Trzcianie, Michał P łatek  w Rzędzianowicach.

Data w p isu : 7 września 1912.
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 

Oddział IY.
Tarnów, dnia 7 września 1912.

Lwowa, do publicznej wiadomości z tem, że 
każdemu czł.nkowi Gminy wolno w ciągu 
dni 8 od ogłoszenia wnieść co do tych 
uchwał swoje uwagi.

Prezydyum Magistratu król. stoł. miasta.
Lwów, dnia 9 września 1912.

Prezydent m iasta: 
N e u m a n n  m.  p.

L. Prez. 1540 (18) P./12 (12168)
O b w i e s z c z e n i e  

Dla IY. nadzwyczajnej kadencyi sądów 
przysięgłych, których posiedzenia w c. k. 
sądzie krajowym karnym rozpoczną się dnia 
4 listopada 1912 o godz. 8-30 przed poł., 
zamianowało prezydyum c. k. wyższego są­
du krajowego dodatkowo zastępcami prze­
wodniczącego Trybunału sądu przysięgłych 
c. k. radców wyższego sądu krajow ego: 
Edm unda Philippa i radców sądu krajowego 
Edmunda Swierczyńskiego i Józefa Wiktora 
Willaume.

Prezydyum c. k. Sądu krajowego 
karnego.

Lwów, dnia 26 września 1912.

L. XVII. 11.931/106
Obwieszczenie

c. k. Namiestnictwa we Lwowie z 3. paździer­
nika 1912 1. XVII. 11.931/106, w sprawie 
wprowadzania zwierząt i produktów zwierzę­

cych z Bośnii i Hercegowiny.
Ze względu na obecny stan chorób 

stadnych w Bośnii i Hercegowinie c. k. Na­
miestnictwo, uchylając swe obwieszczenie 
z 9. września 1912 L. XVII. 11.288/102, za­
rządza na podstawie reskryptu c. k. M in i­
sterstwa rolnictwa z dnia 23. września 1912 
L. 39.794 pod względem wprowadzania zwie­
rząt z Bośnii i Hercegowiny co następuje:

Z powodu panującego pomoru świń 
zakazuje się wprowadzania nierogacizny do 
Galicyi z powiatów: Banjaluka, Bijelina, 
Bos. Dubica, Bos. Gradiśka, Bos. Krupa, 
Bos. Novi, Bos. Petrovac, Bróko, Oązin, Der- 
vent, Fojnica, Glamoć, Graćanica, Jajce, Ko- 
tor-Varcś, Livno, Ljubuśki, Maglaj, Mostar, 
Prnjavor, Prozor, Rogatica, Sarąievo, Stolac, 
Teśanj, Travnik, Tuzla, Yąrcar-Yakuf, Yiso- 
ko, Ylasenica, Zenica, Źepće, Źupanjas i 
Zvornik.

Pod względem wprowadzania bitych 
świń w stanie niepoćwiartowanym, obowią­
zują nadal dotychczasowe postanowienia.

Przekroczenia niniejszego obwieszcze­
nia, które obowiązuje z dniem ogłoszenia w 
urzędowej „Gazecie Lwc ,yskiej“, będą karane 
według ustawy z 6 sierpnia 1909 Dz. p. p. Nr. 
177, przy zastosowaniu przepisów §§ 71, 72 
i 73 tejże ustawy oraz odnośnych rozporzą­
dzeń wykonawczych.

To podaje się do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 3. października 1912.

Za c. k. Namiestnika: 
S z e l i g o w s k i  w.  r.

L. cz. Ow. 4962/12 (1) (12219)
E d y k t.

Przeciw Ignacemu Humer, którego miej­
sce pobytu jest  nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Stryju przez 
Izaka Lemperta pozew o 300 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Oelem strzeżenia praw Ignacego Hu- 
mera ustanawia się p. dr. Singera w Stryju, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Ignacego 
Humera w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Stryj, dnia 17 września 1912.

L. cz. Ow. 5232/12 (1) (12224)
E d y k t.

Przeciw Fedkowi Bałakowskiemu, Ste­
fanowi Burega synowi Fedka i M try i Bała- 
kowskiej, których miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c k. sądu obwo 
dowego w Tarnopolu przez Kasę pożyczkową 
w Mikulińcaeh pozew o wydanie nakazu za­
płaty dla sumy 2143 kor, 38 hal.

Oelem strzeżenia praw kurandów usta­
nawia się p adw. dr. Speisera w Tarnopolu, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie kuran­
dów w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 7 września 1912.

L. cz. E. XXI. 4335/12 (12239)
E  d y k t.

W sprawie egzekucyjnej Szymona Łoos 
we Lwowie, toczącej się przed c. k. sądem 
powiatowym S. I. we Lwowie przeciw Józe­
fowi Bernzweig o 500 kor. zpn., ma być do­

Firmy.
L cz. Firm. 299/12 Stow. I. 57 (12253)

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń.

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych.

Przy firmie „Komercyalny Zakład kre­
dytowy dla handlu, przemysłu i gospodar­
stwa, stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką w Sniatynie".

Członek dyrekcyi Ohaskel Osterer zmarł 
dnia 29 maja 1912.

Data wpisu: dnia 20 lipca 1912.
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 

Oddział II.
Kołomyja, dnia 20 lipca 1912.

L. cz.. Firm . 329/12 Sp III. 2 (12118)
Zmiisny i dodatki do wpisanych 

już firm stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Stary Sącz.
Brzmienie f irm y: Spółka oszczędności i 

pożyczek w Starym Sączu, stowarzyszenie za­
rejestrowane z nieograniczoną poręką.

1. Członek Zarządu Jan  Frohlich umarł.
2. Członkiem Zarządu wybrany na wal­

nem zebraniu w dniu 21 kwietnia 1912 Jan  
Kamiński.

Data wpisu: 28 września 1912.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IY.
Nowy Sącz, dnia 7 września 1912.

dzieją" w Glinianach, stowarzyszenie zareje­
strowane z oograniczoną poręką,

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: Izak 
Drettel zrezygnował.

2. Członkowie dyrekcyi w ybran i: Grze­
gorz Gałan, syn Jana, gospodarz w Glinia­
nach, którego wybór przez Radę nadzorczą 
walne zgromadzenie stowarzyszenia z dnia 
11 maja 1912 zatwierdziło.

Data wpisu: 13 lipca 1912.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Złoczów, dnia 13 lipca 1912.

L. cz. F irm . 920/12 Rj. A. I. 190 (12185) 
Wpis firmy spółkowej.

Wpisano do rejestru dla F irm  Oddz. A :
Siedziba f i rm y : Przemyśl.
Brzmienie firmy: „Lowenthal i Rothman 

w Przemyślu, fabryka bielizny, pralnia pa­
rowa cywilna i dla c. i k. Armii.

Przedmiot przeds;ębiorstwa: wyrób,
oraz pranie i prasowanie bielizny.

Form a s p ó łk i : jawna.
Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Ce­

cylia Lowenthal i Henryk Rothman w Prze­
myślu.

Spółka rozpoczęła swą czynność z dniem 
4 maja 1912.

Podpis firmy: F irm ę zastępuje i pod­
pisuje Henryk Rothman w ten  sposób, że 
pod firmą wyciśniętą stampilią położy swoje 
imię i nazwisko.

Data w p isu : 26 września 1912.
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział Y.
Przemyśl, 26 września 1912.

L. cz. F irm . 319/12 Sp. II. 200 (11903)
Zmiany i dodatki do . wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Chochołów.
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności i 

pożyczek w Ohochołowie, stowarzyszenie za­
rejestrowane z nieograniczoną poręką.

1. Członek dyrekcyi ks. Kazimierz Rze 
szódko ustąpił, na  jego miejsce wybrany zo 
stał Józef Pilch, gospodarz z Chochołowa 
na walnem zgromadzeniu 5 maja 1912.

Data w p isu : 24 września 1912.
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział IY.
Nowy Sącz, dnia 3 sierpnia 1912.

L. cz. F irm . 374/12 Sp. III. 6 (12028)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru Towarzystw zarobkowych i 
gospodarczych w ykreślono:

Siedziba firmy: Nowy Sącz.
Brzmienie firmy: Towszzystwo budowy 

tanich domów mieszkalnych dla urzędników, 
stowarzenie zarejestrowane z ograniczoną po­
ręką.

Skutkiem rozwiązania Towarzystwa.
Dzień wpisu: 26 września 1912.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IY.

Nowy Sącz, dnia 7 września 1912.

L. cz. F irm . 140/12 Stow. II. 10 (11915)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestru stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Izdebnik.
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności i 

pożyczek w Izdebniku, stowarzyszenie zareje­
strowane z nieograniczoną poręką.

1 Członkowie dyrekcyi wystąpili: J ó ­
zef Koźlak.

2. Członkowie dyrekcyi wybrani: do­
tychczasowy członek Zarządu Michał Sala, 
zastępcą przewodniczącego i Franciszek Gło­
wacz, rolnik w Izdebniku, członkiem zarządu.

Data wpisu: 10 sierpnia 1912.
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Wadowice, dnia 10 sierpnia 1912. ‘

L. cz. F irm . 903/12 (12120)
Wpis do rejestru handlowego firmy 

spółkowej.
Do rejestru firm handlowych wciągnię­

to co n as tęp u je :
Siedziba firmy: Raniżów.
Brzmienie firmy: Młyn i tartak paro­

wy Reicha i Amstera w Raniżowie.
Form a spółki: spółka jawna.
Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Mei- 

lech Reich w Raniżowie i Naftali Amster 
w Raniżowie.

Podpis firmy: pod wypisaną, wydruko­
waną, względnie wystampilowaną nazwą fir­
my, każdy ze spólników kładzie włarnorę- 
czny podpis swego imienia i nazwiska.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział V.

Rzeszów, dnia 14 września 1912.

L. cz. F irm . 738/12 _ (12084)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Rzeszowie zarządza na  dniu dzisiejszym 
wpisanie do rejestru handlowego dla stowa­
rzyszeń zarobkowo - gospodarczych przy firmie 
Spółka chrześcij. kuśnierzy w Tyezynie, sto­
warzyszenie zarejestrowane z ograniczoną po-

L. cz. F irm . 522/12 Stow. I. 581 (12090)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Gliniany. 
Brzmienie firmy: Zakład kredytowy „Na-
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L. cz. Firm. 776/12 (12082)

G. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Ezeszov.de zarządza na dniu dzisiejszym wpi­
sanie do rejestru handlowego dla stowarzy­
szeń zaro'?>kowo-gospodarczyeh przy firmie: 
„Spółka Oszczędności i pożyczek w Unejowi- 
cach, s tow arzyszc ie  zarejestrowane z nieo­
graniczoną poręką", że a a  zwyczaj nem wai- 
n sm  zgromadzeniu członków odbytem w dniu 
20 czerwca 1912 w miejsce ustępującego 
członka i przełożonego zarządu Witolda Ł o ­
zińskiego wybrano członkiem i przełożonym 
zarządu księdza Pawła Domina z Urzejowic. 

G. b. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 10 sierpnia 1912.

L. cz. F irm . 965/12 Eg. 0. I. 106 (11966)
Zmiany i dodatku odnoszące się do 

wpisanych już w rejestrze handlowym firm 
pojedynczych i spółkowych.

Do rejestru C. wciągnięto co następuje:
Siedziba firmy: Kraków, Rynek gł. 14.
Brzmienie f irm y: Dr. Feliks Niemezew- 

ski i Ska, wapiennik i kamieniołomy „Trze­
binia", spółka z ograniczoną odpowiedzial­
nością w Krakowie.

Dodatkowym kontraktem not&ryalnym 
z daty Kraków IB kwietnia 1912 L. R. 1050 
został kapitał zakładowy podwyższony b 
100.000 kor. Podwyżka ta  została w całości 
wpłaconą w gotówce.

Zarazem zmieniono niemieckie brzmif- 
nie firmy na :  Dr. Febks  Niemczewski" et 
Co. Kalkwerke und Steinbrtiche „Trzebinia", 
Gesellschaft mit beschrankter Haftuag Krakau.

Dzień wpisu: 23 lipca 1912.
G. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III.
Kraków, dnia 22 lipca 1912.

L. cz. F irm . 1074/12 Rg. C. I. 54 (11965) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 

już w rejestrze handlowym firm spółek 
z ograniczoną poręką,

Do rejestru Oddział C. wciągnięto co 
następuje:

Siedziba spó łk i: Półwsie Zwierzynieckie.
Brzmienie firmy: „Kj akowska fabryka 

szczotek i pendzli", spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością.

Kontrakt spółki został zmieniony kon­
traktem  notaryainym z 11 lipca 1912 L. R 
88.425.

Dotychczasowy zawiadowca Szczęsny 
Drobniak ustąpił, jedynym zawiadowcą spółki 
jest obecnie Franciszek Drobniak, inżynier, 
zamieszkały w Półwsiu. Zwierzynieckim ik. 80.

Dzień wpisu: 13 sierpnia 1912.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy.

Oddział III.
Kraków, dnia 13 sierpnia 1912.

L. cz. Firm, 805/12 Stow. Y. 85 (11762)
O g ł o s z e n i e .

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu, ogłasza, że dnia 17 sierpnia 1912 
wpisano do rejestru dla stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych, że na walnem 
zgromadzeniu Spółki rolniczej w Przemyślu 
dnia 23 lipca 1912 zmieniono dotychczasowe 
statuta stowarzyszenia przez przyjęcie w ca­
łej osnowie statutu spółki handlowo rolni­
czej c. k. gal. Towarzystwa gospodarskiego 
i brzmienie firmy n a :  „S ółka handlowo- 
rolnieza c. k. galic. Towarzystwa gospodar­
skiego, stow. zarej. z ogr. poręką w Prze 
myślu.

Celem spółki jest:
I. Ściśle według regulaminu wydanego 

przez oddział handlowy przy komitecie <■. k. 
gal. Tow. gospodarskiego w porozumieniu z 
tymże komitetem:

a) zakupno nawozów, nasion, paszy, 
szczepów, sadzonek, materyału opałowego, 
maszyn, narzędzi rolniczych i ^wszelkich ar­
tykułów w gospodarstwie i przemyśle rolni­
czym potrzebnych,

b) sprzedaż produktów gospodarstwa i 
przemysłu rolniczego, jak  również warzyw i 
owoców,

c) zaliczkowanie produktów przyjętych 
w komis,

d) dostawy wojskowe,
II. Ściśle według regulaminu wydanego 

przez gal. Spółkę zbytu bydła i trzody chle­
wnej we Lwowie w porozumienia z komite­
tem c, k. gal. Tow. gospodarskiego:

a) sprzedaż bydła i to tak opasowego, 
jak chudego,

b) zakupno bydła użytkowego na opas 
i do rozpłodu,

c) zaliczkowanie bydła względnie mięsa 
przyjętego w komis,

d) bicie bydła i trzody chlewnej i sprze­
daż uzyskanych produktów,

e) sprzedaż trzody chlewnej,
f) zakupno trzody chlewnej na opas i

sprzedaż po opasie.
III. Ściśle według regulaminu wydanego 

przez gal. Spółkę zbytu jaj i drobiu we Lwo­
wie w porozumieniu z komitetem c. k. gal.
Tow. gospod.:

a) zbiórKa jaj ewentualnie drobiu,
b) sprzedaż lokalna jaj,

c) zakładanie magazynów sposobnych 
do konserw aeyi.

Czas trwania  stowarzyszenia jes t  nieo­
graniczony.

Siedzibą soółki jest Przemyśl.
Zarząd spółki wykonują następujące or­

gana :
a) zawiadowstwo,
bi walne zgromadzenie.
Zawiadowców spółki, których jest trzech, 

mianuje walce zgromadzenie na wniosek ko­
mitetu c. k, gal. Tow. gosp

Walne zgromadzenie 23 lipca 1912 od­
byte, wybrało na zawiadowców:

a) na  przewodniczącego z&wiadowstwa 
Aleksandra Pragłowskiego, właściciela ma­
jętności Kornarowice,

b) na resortowych zawiadowców: 1. Kle­
mensa Kulczyckiego, właśc. realności we Lwo­
wie ul. Sadownicka 15, 2. Antoniego Kmie­
cika, słuchacza praw we Lwowie ul. Szum- 
lańskiego 9.

Podpis firmy uskutecznia s i ę wt e a s p o  
sób, że pod firmą spółki umieszczą podpisu­
jący swoje nazwiska.

Do ważności aktu potrzebne są podpisy 
dwóch zawiadowców względaie jednego za­
wiadowcy i prokuriysty.

Udział członka wynosi 10 kor.
Za zobowiązania spółki o ileby majątek 

nie wystarczał, ręczą członkowie nietylko 
wpłaconymi udziałami, ale nadto jeszcze dal­
szą kwotą do jednorazowej wysokości dek la­
rowanych udziałów.

Publiczne ogłoszenia spółki podawane 
będą do wiadomości przez umieszczenie w lo­
kalu spółki, o ile w niniejszym statucie lub 
ustawowo inny sposób ogłoszenia nie jest 
przepisany.

G. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. '

Przemyśl, 3 sierpnia 1912.

L. cz F irm . 306 Stow. II. 1156 (12037)
O b w i e s z c z e n i e .

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń.

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Tarnów.
Brzmienie firmy: Spółka rolniczo-maga- 

zynowa w Tarnowie, stowarzyszenie zareje­
strowane z ograniczoną porętą,

1. Członkowie Dyrekcyi wybrani: Ga­
bryel Dubiel, przewodniczący, Władysław 
Przybyłkiewiez, zastępca przewodniczącego, 
J a a  Potyra ł a, członek zarządu.

Data wpisu: 27 lipca 1912.
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział 1Y.
Tarnów, dnia 27 lipca 1912.

L. cz. F irm . 1051/12 Spół. III .  7 (11959)
Zmóany i dodatki odnoszące się do wpisanych 

już w rejestrze handlowym firm kupców 
pojedynczych i spółek.

Do rejestru firm spół. wciągnięto co 
n a s tę p u je :

Siedziba f i rm y : Kraków, Rynek główny.
Brzmienie f irm y : F ilia  c. k. uprzyw. 

galic. akc. Banku hipotecznego w Krakowie,
Zakład f ilia lny: zakładu głównego za­

protokołowanego w c. k. sądzie krajowym 
jako handlowym we Lwowie pod firmą: c. k. 
uprsyw. galic. akcyjny Bank hipoteczuy.

Szczególny w p is :
Na walnem zgromadzeniu akcyonaryu- 

szy odbytem dnia 2 kwietnia 1912 uchwalono 
zmieniony statut.

Ten zmieniony s ta tu t zatwierdziło o. k. 
Namiestnictwo we Lwowie reskryptem z 4 
lipca 1912 L. XIII a 1225/1 na mocy upo­
ważnienia c, k. Ministerstwa spraw we­
wnętrznych udzielonego reskryptem z 4 marca 
1912 L. 6204 w porozumieniu z c. k. Mini- 
nisterstwami skarbu i sprawiedliwości.

F irm a  i siedziba Towarzystwa nie ule­
gły zmianie.

Czas trwania Towarzystwa wynosi 90 
lat od zatwierdzenia niniejszych statutów.

Towarzystwo jest uprawnionem przyj­
mować pieniądze na bieżący rachunek lub za 
wydaniem oprocentowanych asygnacyj kaso­
wych, tudzież na książeczki wkładkowe, asy- 
gnacye basowe i książeczki wkładkowe mają 
opiewać na  pewne imię, a nadto asygn&cye 
kasowe nie mniej, jak na 100 kor.

Pierwsza wkładka na książeczkę w kład­
kową wynosić ma najmniej 100 kor.

Formularze asygnacyi kasowych i ksią 
żeczek wkładkowych podlegają zatwierdzeniu 
A dm inis trac ji  państwowej. Najwyższa kwota 
w obiegu będących asygnacyi kasowych i 
książeczek wkładkowych łącznie, nie może 
przenosić trzykrotnej sumy wpłaconego kapi­
ta łu akcyjnego.

Sumę pieniędzy przyjętych na asygna 
eye kasowe i książeczki wkładkowe wykazy­
wać należy miesięcznie (według stanu z koń­
cem m.esiąca) c. k. Ministerstwu skarbu i 
ogłaszać w urzędowej „Gazecie Lwowskiej".

Połączona z Towarzystwem Kasa zali­
czkowa będzie dawać pożyczki za dostarcze­
niem stosownych zastawów lub odpowiednich 
ręezycieli.

Pożyczki te dawane będą w ilości od 
najmniej 10 kor.

Granica tych pożyczek w zwyż nie jest 
ograniczoną.

Pozatem przedmiot przedsiębiorstwa nie 
uległ zmianie.

Nie uległy więc zmianie przepisy § 7 
Liczba 1, 2, 3, 4, 5, 7, 8, 9, 10, 11 i 12 al. 
ost, dotychczasowego statutu

Dzień w pisu : 22 sierpnia 1912.
C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział III.
Kraków, dnia 22 sierpnia 1912.

L. cz. Firm . 958/12 Oddz. C. I. 104 (11964) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupeów po­

jedynczych spółek.
Do rejestru oddz. C. wciągnięto co na- 

stępuje:
Siedziba f irm y : Kraków.
Brzmienie f irm y: Spółka ziemska, spół­

ka z ograniczoną odpowiedz alnością".
Na poczet kapitału zakładowego wpła­

cili spólnicy dalszą kwotę 8000 kor. tak, 26 
na poczet kapitału zakładowego wpłacono do­
tąd ogółem 14.000 kor.

Dzień wpisu: 10 lipca 1912.
G. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III.
Kraków, dnia 8 lipca 1912.

L. cz. Firm . 946/12 Spół. III. 75 (11862)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru spółkowego wykreślono: 
Siedziba firmy: Kraków.
Brzmienie firmy: „Aleksander Zapalski 

i Ska, fabryka wapna w Szaflarach".
Przedmiot przedsiębiorstwa: fabryka wa­

pna w Szaflarach.
Wykreślenie następuje skutkiem sprze­

daży przedsiębiorstwa.
Dzień wpisu: 2 lipca 1912.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy 
Oddział III  

Kraków, dnia 26 czerwca 1912.

L. cz. F i im . 585 Stow. II. 318 (12147)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Wolica.
Brzmienie f irm y : Spółka oszczędności 

i pożyczek, stowarzyszenie zarejestrowane z 
nieograniczoną poręką.

1. Członek dyrekcyi wystąpił:  Michał 
Potylicki.

2. Członkiem dyrekcyi wybrany: Ru­
dolf Wlaeh, kierownik młyna w Wolicy.

Data wpisu: 31 marea 1912.
C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział IY.
Lwów, dnia 26 marca 1912.

L. cz. Firm. 1126/12 Stow. II. 141 (11860) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Babice.
Brzmienie f irm y: Spółka oszczędności 

i pożyczek w B&bieaeh, stowarzyszenie zare­
jestrowane z nieograniczoną poręką

1. Członek dyrekcyi wystąpił:  Józef 
Wójcik, członek zarządu.

2 Członkiem dyrekcyi w y b ran y : Jan 
Bębenek, rolnik w Babicach.

G. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III.

Kraków, dnia 2 września 1912.

L. cz. i(irm. 326 Stow. II, 1330 (12085)
O b w i e s z c z e n i e .

Zmiany i dodatki do wpisanyeh już firm 
stowarzyszeń.

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Gawrzyłowa.
Brzmienie firmy: „Spółka oszczędności 

i pożyczek w Gawrzyłowej, stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką.

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: Jan  
Pająk.

2. Członkowie dyrekcyi w y b ra n i : Sta­
nisław Cieśla.

Data wpisu: 17 sierpnia 1912.
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Tarnów, dnia 17 sierpnia 1912.

L. cz. F irm . 889/12 Rg. A, I. 169 (11763) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa­

nych już w rejestrze handlowym firm 
kupców pojedynczych i spółek.

Do rejestru oddział A. wpisano co na­
stępuje :

Siedziba firmy: Przemyśl,
Brzmienie f i rm y : „Hydra", przedsię­

biorstwo dla instalacyi oświetlenia i przeno­
szenia siły elektrycznej, wodociągów i ogrze­

wań centralnych L. Nassenfeld i I. Mahler 
w Przemyślu, po niemiecku: „Hydra", Un- 
ternehm ung fiir eiektrische Beleuchtung und 
Kraftiibertragung, Wasserleitungen und Cen- 
tralheirung L. NassenUld i J .  Mahler in 
Przemyśl.

W ystąpił:  Herman Tsubsnfeld, jako 
spólnik.

Dzień wpisu: 8 września 1912.
G. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Przemyśl, dnia 7 września 1912.

L. cz. Firm . 322/12 Rg. A. 90
(11904 3 - 3 )  

Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej 

Należy wpisać do rejestru handlowego 
dla firm pojedynczych.

Siedziba firmy: Nowy Sącz.
Brzmienie f irm y : Wyszynk napojów spi­

rytusowych i piwa w N ow jm  Sączu. 
Właściciel: Rozalia Landau.
Data wpisu: 24 września 1912.

G. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IY.

Nowy Sącz, dnia 3 sierpnia 1912.

L. cz. Firm . 376/12 Stow. III. 162
(12029 2 - 3 )  

Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego.

Nzleży wpisać do rejestru stowarzyszeń 
zarokowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Łabowa.
Brzmienie firmy: Towarzystwo gospo- 

daczo kredytowe „Russkaja siła" w Łabowy, 
Towarzystwo zarejestrowane z ograniczoną 
poręką.

Data statutu: 25 sierpnia 1912.
Przedmiot przedsiębiorstwa: Połączenie 

sił gospodarskich członków Towarzystwa dla 
ich dobrobytu.

Czas trw ania : nieograniczony.
Dyrekcya: Zenobia Durkotowa, żona 

księdza proboszcza w Łabowej, dyrektorka, 
Jurko Wisłocki w Łabowej, kasyer, Konstanty 
Kulanda w Łabowej, buchalter.

Podpis firmy: pod starapilią firmy pod­
pis dwóch członków Dyrekcyi.

Ogłoszenia na  tablicy w lokalu Towa­
rzystwa, przez okólniki, a w razie potrzeby 
w jednem z czasopism lwowskieh.

Udziały członków: 10 koron, członek 
może mieć więcej udziałów, których liczba 
nie jest  ograniczoną.

Odpowiedzialność: udziałem i dalszą 
sumą do 10-ciokrotnej wysokości zgłoszonego 
udziału.

Data wpisu: 26 września 1912.
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IY.
Nowy Sącz, dnia 21 września 1912.

Kuratele.
L. cz. P. 137/00 (36) (12200)

E  d y k t.
Za umysłowo chorego uznano Stanisława 

Sularza, syna Wawrzyńca w Skawie,
Kuratorem jego ustanowiono Bernarda 

Pniaczka w Skawie.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział I 

Jordanów, dnia 22 sierpnia 1912

L. cz. P. 134/12 (8) (11939 1 - 3 )
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Hrycia Ms- 
ksymów s. Ilka w Capowcach.

Kuratorem jego ustanowiono Lesia Sta­
dny ka, rolnika w Oapowcaeh.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tłuste, dnia 7 września 1912.

L. cz. P. IV. 90/12 (6) (11920)
E  d y k t.

Za marnotrawcę uznano Wincentego 
Cineio ze Strzałkowic.

Kuratorem jego ustanowiono Macieja 
Cincia, rolnika ze Strzałkowic.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Sambor, dnia 8 sierpnia 1912.

L. cz. L. VL 7/11 (12108)
Za umysłowo chorego uznano Ilka Prusa 

z Cucyłowa.
Kurator Iwan Prus z Cucyłowa.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Nadworna, 12 listopada 1911.

L. 96/12 (16) (12201)
E  d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Jana  
Cholewę w Spytkowicach

Kuratorem jego ustanowiono Jędrzeja 
Biskupa w Spytkowicach,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Jordanów, dnia 20 września 1912.

„Gazeta Lwowska" Nr, 229 z dnia 5 października 1912.



L. ez. P, 86/8 (12109)
E  d y k t.

Petro Seńkow z Opaki uznany został 
umysłowo chorym.

Kurator Michał Dany lak z Opaki.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Podbuż, 18 września 1912.

L. cz. P. V. 11/12 (11) (12198)
E  d y k t.

Za marnotrawczynię uznano Annę Ski- 
eko w Tyszkowcach.

Kuratorem jaj ustanowiono Wasyla 
Skickę, s. Fedora, w Tyszkowcach.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Horodenka, dnia 30 maja 1912.

L. cz. 44/79 (22) (12211)
E  d y k t.

Kuratelę z powodu marnotrawstwa nad 
Hryciem Pry tu łą  z Zubkowa — uchylono.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sokal, dnia 80 kwietnia 1912.

L. cz. L. 5/12 P. 116/12 (12213)
E d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Michała 
Biłowusa w Dupliskach.

Kuratorem jego ustanowiono Mikołaja 
F rankla  w Dupliskach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział If. 
Zaleszczyki, dnia 10 sierpnia 1912.

L. cz. P. 90/12 (10) (12204)
E  d y k t.

Za marnotrawnych uznano Maryę 1 v. 
Łemeńczuk 2 v. Jacurak i Maksyma Jacurska  
Jury  z Kluczowa małego.

Kuratorem ich ustanowiono Wasyla 
Kostiowa Fedora w Kluezowie małym.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Peezeniżyn, dnia 12 lipca 1912.

L. cz. L. VI. 4/12 (5) (11871)
E d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Icka 
Blanka w Dębowcu.

Kuratorem jego ustanowiono Markusa 
Dawida Reissa w Dębowcu.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Jasło, dnia 17 września 1912.

L. cz. P. IX. 116/12 (11980)
E d y k t.

Za marnotrawcę uznano Michała Dmy- 
terko Rawła w Zamuiińcaeh.

Kuratorem jego ustanowiono Stefana 
Rutkowskiego w Zamuiińcaeh.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX 
Kołomyja dnia 9 czerwca 1912.

L. cz. L. 7/12 (6) (12001)
E d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Michała 
Wojtyczko w Skawicy

Kuratorem jego ustanowiono Józefa 
Wojtyczko w Skawicy.

0. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 
Maków, dnia 12 sierpnia 1912.

L. cz. P. III. 126/12 (12003)
E  d y k t.

Za marnotrawnego uznano P io tra  Kon- 
cura w Siółku ad Podhajce.

Kuratorem jego ustanowiono Nykołę 
Załuckiego w Siółku ad Podhajce.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III 
Podhajce, dnia 22 kwietnia 1912.

L. cz. P. 96/12 (16) (12234)
E  d y k t.

Za marnotrawnego uznano Iwana Gibę 
w Grabie.

Kuratorem jego ustanowiono Łukasza 
Bajsę w Grabie.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żmigród, dnia 3 września 1912.

L. cz. P. 95/12 (4) (12102)
E  d y k t.

Za marnotrawczynię uznano Parańkę 
Ziembicką w Rokitnie.

Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Goja syna Hryńka w Rokitnie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Janów, dnia 15 sierpnia 1912.

L. cz. P. 112/12 (11999)
E  d y k t.

0 . k. Sąd powiatowy w Leżajsku usta­
nawia na podstawie udzielonego przez c. k. 
Sad obwodowy w Rzeszowie uchwałą z dnia 
14 września 1912 1. ez Nc. V. 387/12 za­
twierdzenia, kuratelę nad Leizorem Bohre-

rem w Kuryłówce z powodu stwierdzonego 
przez sąd niedołęstwa umysłowego a k u ra ­
torem ustanawia Mojżesza Blumenfelda w Ku­
ryłówce.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Leżajsk, dnia 24 września 1912.

L. ez. P, IX. 176/12 (11981)
E  d y k t.

Za marnotrawnego uznano Hrycia Pryj- 
macziiKa Iwana w Matyjowcach.

Kuratorem jego ustanowiono Jurka  
Drańczuka Ilka w Matyjowcach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 
Kołomyja, dnia 20 lipca 1912.

L. cz. P. 94/12 (2) (12049)
E  d y k l.

Za umysłowo chorego uznano Józefa 
Szeredeja, rolnika w Cerkownej.

Kuratorem jego ustanowiono p. Iwana 
Unickiego, naeze nika gminy w Oerkownej. 

0. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Boleehów, dnia 24 sierpnia 1912.

L. ez. P. 50/12 (1) (12097)
E  d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Pedia 
.Jurczyszyna w Łaskoweach.

Kuratorem jeeo ustanowiono Iwana 
Sywaka w Łaskoweach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Budzanów, dnia 9 lipca 1912.

L. cz. L. 6/12 (12114)
E  d y k t.

Za marnotrawnego uznano Abrahama 
Borgera w Rozwadowie.

Ruratorem jego ustanowiono Judę Bera 
Borgera w Rozwadowie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Rozwadów, dnia 11 września 1912.

L. cz. L. 11/11 (6) (12111)
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Alojzego 
NowaKa z Borzęcina a obecnie przebywają­
cego w Ameryce

Kuratorem jego ustanowiono F ran c i­
szka Rogoża w Borzęcinie.

k. Sąd powiatowy, O dddsł I 
Radłów, dnia 3 września 1912.

L. ez. P. 142/12 (5) (12103)
E  d y k t.

Za głupow&tego uznano Jakóba Gacka 
w Malcu.

Kuratorem jego ustanowiono Jana  Łu­
kasika w Mfdcu.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kę;..y, dnia 26 września 1912.

L. cz. L II. 12/12 P. 148/12 (12167)
E  d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Katarzynę 
Kędzierską w Żółkwi.

Kuratorem jej ustanowiono Leopolda 
Kędzierskiego, żandarma w Toporowie,

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Żółkiew, dnia 15 lipca 1912.

L. cz. P. 134/10 (4) (12193)
E d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Warwarę 
Dufcyk, rolniczkę w Niniowie dolnym.

Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Winciowa, rolnika w Niniowie górnym,

0. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Boleehów, dnia 10 sierpnia 1912.

L. cz. L. VI. 10/1.1 (12107)
Za głupkowatego uznano Iwana Tym- 

ezuka s. Kością w Kamiennej.
Kuratorem jego ustanowiono Dmytra 

Puszkara w Kamiennej.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Nadwórna, dnia 16 kwietnia 1912.

L, ez. P. V. 67/12 (6) (12196)
Za marnotrawnego uznano Michała Ko­

sińskiego z Głuszkowa.
Kuratorem jego ustanowiono Michała 

Bojkę Jurka w Głuszkowie.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Horodenka, dnia 15 lipca 1912.

L. ez. P. V. 62/12 (6) (12197)
E  d y k t.

Za marnotrawnego uznano Filipa Se- 
menyszyna vei Michajłyeza w Czernelicy.

Kuratorem jego ustanowiono Antoniego 
Karabica w Czernelicy.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Chodorów, dnia 10 czerwca 1912.

Wyroki prasowe.
L. Pr. III. 103/12 (3) (11958)

O b w i e s z c z e n i e .
C. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 

na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczone w Nr. 217 czasopisma „Ilu­
strowany Kuryer codzienny" daia 22 wrze­
śnia 1912 ustępy artykułu pod tytułem: „Re­
formy wyborczej nie będzie" od słów : „Bo- 
brzyński przeciw reformie" do s łó w . „par­
lamentu wiedeńskiego", oraz od s łów : „O ile 
jednak" do słów: „oligarchii szlacheckiej' 
(str, 1 i 2 ł. 3, 1, 2) zawiera w swej osno 
wie znamiona występku z § 300 i 488 k. k , 
oraz V. ustawy z d. 17 grudnia 1862 L. 8/63 
Dz. p. p., że zakazuje się rozszerzania in ­
kryminowanych ustępów.

C. k. Sąd krajowy jako prasowy, S. III.
Kraków, dnia 23 września 1912.

L. cz. Pr. III. 107/12 (3) (12178)
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 22 czasopisma. „Szkol­
nictwo z daty Kraków, dnia 25 września 1912 
ustęp artykułu pod tytułem: „Nasze sympa- 
tye do Rady szkolnej krajowej" poczynające 
się od słów: „Aby nas nie posądzono ..." a 
kończący słowami: „..obejść się nie może", 
zawiera w swojej osnowie znamiona wy­
stępku z § 300. 488, 491 u. k. o Art. V. 
ustawy z dnia 17 grudnia 1951 L. 8 Dz. u. ex 
1863, że zakazuje się rozszerzania tego arty­
kułu, względnie inkryminowahego ustępu.

0. k. Sąd krajowy jako prasowy S. III.
Kraków, dnia 28 września 1912.

L. Pr. III. 106/3.2 (3) (12078)
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 40 czasopisma „Ojczy­
zna" z daty Kraków, z dnia 26 września 
1912 ustęp artykułu pod ty tu łem : „Lud o 
w j konaniu ustaw III." zaczynający się od 
słów: „Skargi na niewykonywanie...." a koń­
czący słowami „....o prawo i sprawiedli­
wość" (str. 647 ł. 1) zawiera w swej osno­
wie znamiona występku z § 300 u. k., że 
zakazuje się rozszerzania tego artykułu, wzglę 
dnie inkryminowanego ustępu.

0. k. Sąd krajowy jako prasowy S. ITT.
Kiaków, dnia 27 września 1912.

ipadfości.
L. ez S. 1/10 (291) (12162;

Uchwałą tego sądu z dnia 11 lipca 1910 
S. 1/10/1 otworzony konkurs do majątku Zy 
gmunta Przyłęekiego z Krosna uznaje się po 
myśli § 189 ord. konkurs, za ukończony.

D. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Jasło, dnia 18 września 1912.

L. cz. S. 1/9 (102) (12189)
W konkursie Markusa Katza zarejestr. 

kupca w Złoczowie wystąpił wydział wierzy­
cieli i zarządca z wnioskiem, ażeby ogół wie­
rzycieli rozstrzygnął, ezy wierzytelności prze­
ciw Abrahamowi Ginsbergowi w kwocie 
10 kor. 14 h., Jasińskiemu w kwocie 28 kor. 
20 h., Knsprowiczowi w kwocie 15 kor. 72 h., 
jako nieściągalnych, a N. Brzezińskiej w 
kwocie 31 kor. I2 jh . ,  Betti Gruder w kwocie 
22 kor., A. J. Horowitzowi w kwocie 2 kor. 
20 hal., Nałewajce w kwocie 12 kor. 48 h., 
Leonowi Operowi w kwocie 113 kor. 32 h.
i. Warehałowskiemu w kwocie 12 kor. 98 h. 
jako niepewnych i kroków egzekucyjnych 
przeciw Idzie Katz z mocy wyroków do 1. cz. 
Og. I  270,9 i 273/9 nie wdrażać, lecz je 
spieniężyć w drodze licytacyi.

Celem powzięcia uchwały w tym kie­
runku wyznacza się audyeneya na dzień 10 
października 1912 o godz. 10 przed połu­
dniem w c. k. Sądzie obwodowym w Zło­
czowie w biurze Nr. 10.

Na tę audyeneyę wzywa się wierzycieli 
konkursowych.

Złoczów, dnia 17 września 191.2,
Komisarz konkursowy.

L. cz. S 8.9 (93) (12081)
Uchwałą tego sądu z dnia l 7 listo­

pada 1909 L. cz. S, 8/9 otworzony konkurs 
do majątku Henryka Birnbauma i Berty 
Birnbaumowej, kupców w Rzeszowie uznaje 
się po myśli § 154 ord. konk za ukończony.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 31 sierpnia 1912.

L. cz. S. 43/12 (3) (12143)
O g ł o s z e n i e .

W  konkursie Herm ana Bodeka niepro- 
tokołowanego kupca we Lwowie na wniosek 
wierzycieli jawiących eię na audyeneyi wy­
borczej zatwierdzono zawiadowcą masy adwo­

kata dr. Zygmunta Weissglasa we Lwowie, 
zastępcą zaś jego ustanowiono Józefa Schau- 
dera, koneypienta adwokackiego we Lwowie.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 13 września 1912.

L. ez. S. 9/7 (74) (12164)
W sprawie konkursowej Simchego In- 

trator przedłożył zarządca masy plan rcz- 
działu, który wszyscy wie;zyciele mogą prze­
glądnąć u komisarza konkursowego iub u 
zarządcy masy i wnieść swe zarzuty ustnie 
luk pisemnie do dnia 12 października 1912 
do komjs .rza konkursowego.

Do rozprawy nad tymi zarzutami w y ­
znacza się audyeneyę na dzień 17 paździer­
nika 1912 o godz. 11 rano w c. k. Sądzie 
powiatowym w Dubiecku.

Dubiecko, dnia 28 września 1912.
Komisarz konkursowy.

L. cz. 10/11 (174) (12236)
W konkursie firmy Z. Wojtych i F. 

Wojas protokołowanej jawnej spółki handlo­
wej, jakoteż obu osobiście odpowiedzialnych 
spólników:

I. wystąpił zawiadowca masy Bronisław 
Stoiński z wnioskiem, ażeby ogół wierzycieli 
rozstrzygnął, czy nieściągnięte dotychczas 
wierzytelności powyższej masy konkursowej 
mają być ryczałtem sprzedane w drodze pi- 
seiuych ofert najwięcej ofiarującemu.

Celem powzięcia) uchwały w tym k ie ­
runku wyznacza się audyeneyę ca dzień 2 
października 1912 o godz. 9 przed południem 
w c. k. Sądzie krajowym cywilnym przy ul. 
Teatralnej 1. 13 w biurze Nr. 19.

Na tę audyeneyę wzywa się członków 
wydziału i wierzycieli konkursowych.

II. Równocześnie na ten sam dzień i 
godzinę wyznacza się audyeneyę celem li­
kwidacji i uporządkowaniu dodatkowo zgło- 
szouych wierzytelności, tudzież takich wie- 
rzyteln śei, które zostaną zgłoszone do dnia 
28 września 1912.

Wierzyciele, którzy umieszkali zwykły 
czasokres do zgłoszeń poniosą niezbędne ko­
szta przysporzone przez ponowne zwołanie 
wierzycieli i rozpoznanie takich zgłoszeń.

0. k. krajowy Sąd cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 9 września 1912.

L. cz. S 8/9 (131) (12235 1— 3)
W konkursie Wilhelma (Wolfa) Felda 

celem likwidacyi i uporządkowania dodatkowo 
zgłoszonych wierzytelności, tudzież takich 
wierzytelności, które zostaną zgłoszone do 
dnia 5 października 1912, wyznacza się au- 
dyencyę na dzień 9 października 1912 godz. 
9 30 przed południem w biurze Nr. 19.

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 17 września 1912.

K o n k u rs a .
L. ez. 6177/12 (12159)

K o n k u r s .
Na podstawy uchwały Rady gminnej 

z dnia 4 czerwca 1912 rozpisuje się niniej- 
szem konkurs, celem obsadzenia posady in ­
spektora policyi z terminem do wnoszenia 
podań najdalej do dnia 1 listopada 1912.

Do podania o powyższą posadę należy 
dołączyć:

1. metrykę urodzenia,
2. certyfikat przynależności,
3. świadectwo moralności,
4 dowód, że posiada kwalifikację prze­

pisaną rozporządzeniem Wydziału, krajowego 
z 20 maja 1898, L. 25422 Dz. u. kr. Nr. 88.

Gdyby kandydat w chwili padania się 
o powyższą posadę nie pozostawał w służbie 
państwowej, lub autonomicznej, winien udo­
wodnić czem się trudnił i trudni.

Do posady powyższej przywiązaną jest 
pfaea roczna 1.200 k o r ,  tudzież reluium na 
mundur, w kwocie 150 koron rocznie.

Posada nadaną zostanie prowizorycznie 
na rok jeden, zaś po roku zadowalającej 
służby nastąpić może stabiliżacya, przyczem 
przyznany zostanie dodstek aktywalny w 
kwocie 240 koron rocznie.

Podania należycie nie udokumentowane, 
lub wniesione po terminie nie będą wzięte 
pod rozwagę.

Urząd gminny.
Knihinin wieś, 26 września 1912.

Naczelnik gminy:
J  a s i ń s k i .

L. 637/912 pr. (12074)
K o n k u r s  

celem obsadzenia jednej posady starszego 
radcy skarbu w VI. klasie rangi, ewefltual" 
nie jednej posady VII. VIII., IX. i X. klasy 
rangi w etacie e. k. galic. Prokuratoryi 
skarbu.

Kompetenci o te posady winni w prze­
ciągu czterech tygodni wnieść w przepisanej 
drodze służbowaj do Prezydyum c. k. galic. 
Prokuratoryi skarbu podania zaopa trz^6 w



dowody znajomości języków!! krajowych i ję­
zyka niemieckiego, tudzież uzyskania stopnia 
doktora praw, jednorocznej praktyki sądowej 
i złożenia egzaminu przepisanego dla służby 
konceptowej przy Prokuratoryi skarbu, kora- 
petenci o posadę VI., VII. i VIII, klasy 
rangi, nadto w dowód złożenia egzaminu 
adwokackiego.
Prezydyum c. k. galic. Prokurator yi skarbu.

"Lwów, dnia 27 września 1912.
C. k. Prokurator skarbu.

E n g e l .

L  cz. 3182 (12177 2 - 2 )
Na podstawie uchwały Rady miejskiej 

z dnia 24 września 1912 rozpisuje gmina 
miasta Kolbuszowej, nowy

K o n k u r s  
na posadę lekarza miejskiego z płacą roczną 
100Ó koron.

Lekarz obowiązany będzie wykonywać 
obowiązki przepisane ustawą z dnia 2 lu­
tego 1891 Dz. u. kr. Nr. 17 i z dnia 5 pa­
ździernika 1906 Dz. ust., kraj. Nr. 148, tu­
dzież instrukeyą, wydaną do tych ustaw, Dz. 
ust. kraj. Nr. 83/891.

W  szczególności obowiązany będzie le­
karz miejski wykonywać oględziny bydła i 
mięsa.

Kandydaci winni wnosić podania do 
15 października b. r. na ręce Zwierzchności 
gminnej.

Konkurs pierwotny ogłoszony, na sku­
tek ogłoszenia z dnia 25 września 1912 r. 
8062 z powodu mylnego oznaczenia terminu 
do wnoszenia podań odwołuje się.

Kolbuszowa, 1 października 1912.
B urm istrz : 

S k o w r o ń s k i  w.  r.

L. 2606 (12023 2 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

Wydział powiatowy w Żywcu rozpisuje 
niniejszem konkurs na  posadę lustratora 
z płacą roczną 1.600 koron dodatkiem akty- 
walnym 200 koron i 5 czteroleciami po 10 
prc. płacy zasadniczej i koszta wyjazdów.

W aru n k i :
1. Ukończone z dobrym postępem niższe 

szkoły średnie, a kandydaci z ukończoną 
szkołą leśniczą mają pierwszeństwo,

2. praktyka manipulacyjna przy Władzy 
autonomicznej, egzamin z rachunkowości i 
odnośne uzdolnienie,

3. nieprzekroczony 40 rok życia,
4. zupełnie dobry stan zdrowia stwier­

dzony świadectwem lekarskiem, wystawio- 
nem i potwierdzonem przez c. k. lekarza po­
wiatowego,

5. uregulowane stosunki materyalne.
P„sada będzie nadaną prowizorycznie.

Stałe nadanie posady (stabilizacya) może na­
stąpić dopiero po 2 -letniej zadowalniającej 
służbie i dobrej aplikacyi.

Em erytura  zapewniona na  mocy sta­
tutu zatwierdzonego przez Wydział krajowy.

Do podań należy dołączyć opis życia 
z podaniem rodzaju dotychczasowej, tudzież 
oryginalne dokumenty stwierdzające wyma­
ganą kwalifikaayę.

Termin wnoszenia podań upływa dnia 
31 października 1912.

Podania adresować należy do W ydzkłu 
powiatowego.

Bliższych informacyi udz ela się w 
biurze Wydziału powiatowego.

Podania nieuwzglgdnione otrzymają pe­
tenci rapow i ót,

Żywiec, 24 września 1912
Dr. Wiktor Idziński Karol Ringer 

prezes Rady powiatowej. sekretarz.

L. 2606
Ogłoszenie konkursu.

Wydział powiatowy w Żywcu rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę kancelisty 
z płacą roczną 1 600 koron, dodatkiem akty- 
walnym 200 koron i 5 czterołecia po 10 prc. 
płacy zasadniczej.

W aru n k i :
1. Ukończone z dobrym postępem niższe 

szkoły średnie, a kandydaci z ukończoną 
szkełą leśniczą mają pierwszeństwo,

2. praktyka manipulacyjna przy Władzy 
administracyjnej, autonomicznej, lub, polity­
cznej, sądowej lub skarbowej, przyczem kan­
dydat ma wykazać uzdolnienie w prowadze­
niu protokołu podawez-ege, indeksu, registra- 
tory i prowadzenia ksiąg kasowych, jako 
kontrolera kusy,

8. nieprzekroczony 40 rok życia,
4. zupełnie dobry stan zdrowia, stwier­

dzony świadectwem lekarskiem, w-stawionem 
i potwierdzonem przez c. k. lekarza powia­
towego,

5. uregulowane sto s ia k i  m&t&ryalne.
Posada będzie nadaną prowiz ry rak e .

Stało nadanie posady ..stabilizacya) może n a ­
stąpić po 2-letniej zadowalniającej służbie 
i dobrej aplikacyi.

Emerytura zapewniona na mocy sta­
tu tu zatwierdzonego przez Wydział krajowy.

Do podań należy dołączyć opis życia 
z podaniem rodzaju dotychczasowej praktyki,

tudzież oryginalne dokumenty stwierdzające 
wymaganą kwalifikację.

Termin wnoszenia podań upływa dnia 
31 października 1912

Podania adresować należy do Wydziału 
powiatowego.

Bliższych informacyi udztela się w 
biurze Wydziału powiatowego.

Podania nieuwzględnione otrzymają pe­
tenci napowrat.

Żywiec, 24 września 1912.
Dr. Wiktor Idziński Karol Ringer 

prezes Rady powiatowej. sekretarz.

q .  334 6/12 (12051 2 - 3 )
K o n k u r s .

W Sądzie powiatowym w Bory ni są do 
objęcia z dniem 10 października 1912 dwie 
stałe posady pomocników kancelaryjnych 

Wymagane biegłe, czytelne pismo, ew en­
tualnie znajomość pisma na maszynie.

Podania z próbą pisma i świadectwa­
mi wnosić do Naczelnictwa Sądu

Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego.
Borynia, dnia 20 września 1912

L. Prez. 14481 (12161 2 - 8 )
K o n k u r s .

Przy sądzie powiatowym w Nisku jest 
do obsadzenia posada sędziego powiatowego.

Podania o powyższą lub przy innym 
sądzie I. instancyi opróżnić się mogącą po­
sadę sędziego powiatowego wnosić nałoży 
w przepisanej (frodze służbowej do dnia 23 
października 1912 do prezydyum sądu obwo­
dowego w Rzeszowie.

Prezydyum Sądu wyższego.
Kraków, dnia 80 września 1912.

L. Prez. 28632 (12174 2 - 2 )
K o n k u r s .

Odnośnie do konkursu w Nr. 227 „G a­
zety Lwowskiej" ogłoszonego oznajmia się. 
że konkurs na posady radców Sądu krajo­
wego w Stryju i Złoczowie z dniem 15 p:ź 
diiernika 1912 upływa.

Prezydyum c. k. Sądu krajowego 
wyższego.

Lwów, dnia 80 września 1912.

L. 6119 (12024 %-%)
K o n k u r s .

Na podstawie uchwały Rady gminnej 
z dnia 24 września b. r. rozpisuje się ni- 
niejszem konkurs celem obsadzenia posady 
kierownika elektrowni gminnej z terminem 
do wnoszenia podań do dnia 1 listopada 
1912.

Kandydat na  powyższą posadę winien, 
'udowodnić, że:

1. nie przekroczył 40 roku życia,
2. jest obywatelem austryackim,
3. posiada kwalifikacyę, przepisaną roz­

porządzeniem Minist. handlu i spraw wewn. 
z 25 marca 1883, Dz. p. p. Nr. 41,

4. prowadził życie nieposzlakowane.
Gdyby kandydat nie pozostawał w chwili

ubiegania się o powyższą posadę w służbie 
państwowej lub autonomicznej, winien udo­
wodnić ezem się trudnił i trudni.

Do posady tej jest  przywiązaną na ra ­
zie płaca roczna 2.400 kor., tudzież odpo­
wiednie pomieszkanie i oświetlonie w na­
turze.

Posada powyższa, która będzie do obję­
cia z dniem puszczenia elektrowni w ruch, 
a najdalej z dniem l ,m a ja  1913, nadaną 
zostanie prowizorycznie na jeden rok, zaś 
po roku zadowalającej służby nastąpić może 
stabilizacya.

Podania należycie nie udokumentowa­
ne, lub po terminie wniesione, nie będą 
wzięte pod rozwagę.

K nihim n wieś, 26 września 1912.
Naczelnik gminy: 

Jasiński.

Amortyzacye.
L. cz. 7/12 (1) (12035 2 - 3 )

* E  d y k t.
Na żądanie Towarzystwa eskontowego 

i handlowego w Brzozowie wdraża się po­
stępowanie w celu amortyzacyi poniżej wy­
mienionych a skradzionych 32 sztuk weksli 
a mianowicie weksla z daty:

1. 15 marca 1912 w dniu 5 czerwca 
1912 płatnego na 500 kor. opiewającego 
przez Leizora Wertheima akceptowanego, a 
przez Sarę W ertheim wystawionego;

2. 10 marca 1912 w dniu 10 czerwca 
1912 płatnego na 300 kor. opiewającego, 
przez Jakóba Rachwała akceptowanego, a 
przez Annę Sabat wystawionego i przez Jó ­
zefa Tissera żyrowanego;

3. 17 marca 1912 na kwotę 200 kor. 
w dniu 17 czerwca 1912 płatnego, przez 
Samuela Lanera wystawionego, a przez Ger- 
schona Wielopolskiego akceptowanego;

4. 18 marca 1912 na  kwotę 200 kor. 
w dniu 18 czerwca 1912 płatnego przez Jó ­

zefa Pilawskiego wystawionego, a przez Sta­
nisława Pilawskiego i Wojciecha Orłowskie­
go akceptowanego;

5. 19 marca 1912 na kwotę 280 kor. 
w dnin 19 czerwca 1912 płatnego przez J a ­
kóba Kędra wystawionego przez Franciszka 
Konieczko akceptowanego a przez Anielę Ko­
nieczko żyrowanego;

6. 21 marca 1912 na 240 kor. opie­
wającego w dniu 21 czerwca 1912 płatnego 
przez Anielę Sawicką wystawionego, a Mi­
chała Sawickiego akceptowanego, tudzież 
przez Jakóba Kędrę żyrowanego;

7. 22 marca 1912 na 200 kor. opiewa­
jącego, w dniu 22 czerwca 1912 płatnego 
przez Naftalego Łowi wystawionego, a przez 
Mojżesza Rubinfelda akceptowanego;

8. 23 inarca 1912 na 700 kor. opiewa­
jącego w dnin 23 czerwca 1912 płatnego 
przez Pawła Mikosia wystawionego, a przez 
Gabryela Śmigla akceptowanego, tudzież 
przez Marcina Laska żyrowanego;

9. 23 marca 1912 na 270 kor, opiewa­
jącego w dniu 23 czerwca 1912 płatnego 
przez Arona Diłlera wystawionego a przez 
Semla Dillera akceptowanego tudzież przez 
Semla Dillera seniora żyrowanego;

10. 26 marca 1912 na 550 kor. opie­
wającego, w dniu 26 czerwca 1912 płatnego 
przez Abraham a Izaaka Kuflika wystawione­
go a przez Katarzynę i Macieja Potocznych 
akceptowanego;

11. 27 marca 1912 na 300 kor, wysta­
wionego w dniu 27 czerwca 1912 płatnego, 
przez Wojciecha Fiejdasza wystawionego, 
przez Wojciecha Kęndrę akceptowanego i przez 
Gabryela Śmigla żyrowanego;

12. 27 marca 1912 na 240 kor. opie­
wającego w dniu 27 czerwca 1912 płatnego 
przez Siissmana Scherza wystawionego a przez 
Mechla Silbermana akceptowanego;

13. 27 marca 1912 na 560 kor. opie­
wającego w dniu 27 czerwca 1912 płatnego 
przez Wawrzyńca Krzysztyńskiego wystawio­
nego a przez Jana  F ronia  akceptowanego;

14. 1 kwietnia 1912 na 1200 kor. o- 
piewającego w dniu 1 lipea 1912 płatnego, 
przez Bernada Adlera wystawionego przez 
Józefa Perzera akceptowanego a przez Ben- 
ziona Scherza żyrowanego;

15. 1 kwietnia 1912 na 700 kor. opie­
wającego w dniu 1 lipca 1912 płatnego
przez Michalinę Patlewicz wystawionego a 
przez Stanisława Patlewicza akceptowanego;

16. 4 marca 1912 na  220 kor. opie­
wającego w dum 4 lipca 1912 płatnego
przez Józefa Ostrowskiego wystawionego a 
przez Michała i Anielę Ostrowskich akcep­
towanego ;

17. 6 marca 1912 na 260 kor. opie­
wającego w dniu 6 lipca 1912 płatnego
przez Józefa Ostrowskiego wystawionego a 
przez Michała Ostrowskiego i Maryę Fre- 
dyn akceptowanego;

18. 8 marca 1912 na 240 kor. opiewa­
jącego w dniu 8 lipca 1912 płatnego przez 
Julię Sławęcką wystawionego a przez Lu­
dwika Słowińskiego i Antoninę Sławęcką 
akceptowanego;

19. 18 marca 1912 na 250 kor. opie­
wającego w dniu 18 lipca 1912 płatnego 
przez Honoratę Sawicką wystawionego a 
przez Helenę Wójcik i Kornelę Staszewską 
akceptowanego;

20. 19 marca 1912 na 360 kor. opie­
wającego w dniu 19 lipca 1911 płatnego 
przez A ntoninę Sławińską wystawionego a 
przez Maryannę Wielgos akceptowanego tu ­
dzież przez Ludwikę Sławęcką żyrowanego;

21. 20 marca 1912 na 270 kor. opie­
wającego w dniu 20 lipca 1912 płatnego 
przez Michała Ostrowskiego wystawionogo a 
przez Anielę Michalską i Katarzynę Sadow­
ską akceptowanego;

22. 22 marca 1912 na 400 kor. opie­
wającego, w dniu 22 lipca 1912 płatnego, 
a przez Józefa Peszko akceptowanego, tudzież 
przez Katarzynę Kędra zażyrowanego:

23. 22. marca 1912 na 370 kor. opie­
wającego a w dniu 22 lipca płatnego przez 
Antoniego Potocznego wystawionego a przez 
Marcina Zająca akceptowanego, tudzież przez 
Macieja Owsianego żyrowanego;

24. 23 marca 1912 na 250 kor. opie­
wającego w dniu 23 lipca 1912 płatnego 
przez Samsona Frum a wystawionego a przez 
Karolinę Wyżykowską akceptowanego;

25. 24 marca 1912 na 300 kor. opie­
wającego w dniu 24 lipca 1912 płatnego 
przez Jakóba Scherza wystawionego a przez 
Wikto.yę i Jędrzeja Zbiegień akceptowanego;

26. 25 marca 1912 na 800 kor. opie­
wającego w dniu 25 lipea 1912 płatnego 
przez Wiktoryę Dydak wystawionego a przez 
Kazimierza i Joannę Miksiewiczów akcepto­
wanego. tudzież przez Stanisława Dydaka 
żyrowanego;

27. 26 marca 1912 na 200 kor. opie­
wającego w dniu 26 lipca 1912 płatnego, 
przez Teofila Zgłobickiego wystawionego 
przez Józefa Zgłobickiego akceptowanego a 
przez Franciszka Zgłobickiego żyrowanego;

28. 26 marca 1912 na 360 kor. opie­
wającego w dniu 26 lipea 1912 płatnego 
przez Jana  F lorka  wystawionego a przez 
Agnieszkę Wolańską akceptowanego, tudzież 
przez Jędrzeja Florka żyrowanego;

29. 27 marca 1912 na 600 kor. opie­
wającego w dniu 27 lipea 1912 płatnego, 
przez Nachmana Engla wystawionego a przez 
Arona Lernera akceptowanego;

30. 27 marca 1912 na 550 kor. opie­
wającego w dniu 27 lipca 1912 płatnego 
przez Nutę W ilner wystawionego a przez 
Wiktoryę i Annę Dydak akceptowanego;

31. 27 marca 1912 na 250 kor. opie­
wającego w dniu 27 lipca 1912 płatnego 
przez Wiktoryę Podulka wystawionego a przez 
Annę Szuba akceptowcnego tudzież przez 
Stanisława Telesza żyrowanego;

32. 27 marca 1912 na  320 kor. opie­
wającego a w dniu 4 sierpnia 1912 płatne­
go przez Macieja Szubę wystawionego a przez 
Antoniego Szubę akceptowanego tudzież przez 
Józefa Szubę żyrowanego.

Wzywa się tedy każdego, ktoby odno­
śne weksle, lub którykolwiek z nich posia­
dał, aby się z takowymi w przeciągu 45 dni 
od dnia płatności licząc, w Sądzie tutejszym 
zgłosił i prawa swoje do nich wykazał ileże 
po bezskutecznym upływie tego terminu 
weksle odnośne za umorzone i wszelkich 
skutków prawnych pozbawione uznane będą.

C. k. Sąd obwodowy Oddział IV.
Sanok, dnia 13 kwietnia 1912.

L. cz. T. 2 2 1 2  (2) (11909 2 - 8 )
E d y k t.

O. k. Sąd obwodowy w Sanoku wzywa 
nieobecnego Piotra Janków z Bereźniey wy- 
żnej z ojca Tymka i matki Maryi w Bere- 
źoicy wyżnej pod Nr. d 28 unia 22 czerwca 
1867 urodzonego, oraz każdego ktoby o je­
go życiu i miejscu pobytu miał jakąkol­
wiek wiadomość, aby w przsciągu trzech mie­
sięcy od ostatniego ogłoszenia niniejszego 
edyktu w Sądzie tutejszym się zgłosił lub też 
ustanowionemu dla nieobecnego kuratorowi 
Iwanowi Janków gospodarzowi w Bereźniey 
wyżnej dał o nim wiadomość, ile że bezsku­
tecznym upływie tego terminu dowód śmierci 
nieobecnego za ustalony uznanym będzie.

C. k. Sad obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 31 sierpnia 1912.

L. cz. T. 10/12 (1) (12033 2 - 8 )
E d y k t.

Na żądanie Tekli Matusz z Haczowa 
wdraża się postępowanie w celu amortyzacyi 
spalonej rzekomo książeczki wkładkowej To­
warzystwa zaliczkowego w Rymanowie Nr. 
2734 na kwotę 3 00 kor. i na imię Tekli Ma­
tusz opiewającej.

Wzywa się tedy każdego, ktoby odno­
śną książeczkę posiadał, aby się z takową w 
przeciągu roku, 6 tygodni i 3 dni od osta­
tniego ogłoszenia edyktu w sądzie tut. zgło­
sił i prawa swoje do niej wykazał, ileże po 
bezskutecznym upływie tego terminu książe­
czka odnośna za umorzoną i wszelkich skut­
ków prawnych pozbawioną uznana będzie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 4 maja 1912.

L. cz. T 97/12 (2) (12011 2 - 8 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Bernarda Maiberga, ku­
pca we Lwowie wdraża się postępowanie ce­
lem amortyzacyi następującego rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionego weksla następu­
jącej treści:

Lemberg den 10 F ebrar  1912 Filr Kr. 
198 Am 5 August 1912 zahlen Sie gegen 
diesen Prima Wechsel an die Ordre Eigene 
die Surcrne vom Kronen Hundertacht und 
neunzig den Werth erhalten und stellen ihn 

u f  R tchnung ohne Bericht H errn  Moses 
Scheindlinger in Lemberg, PI. Unii Brzeskiej 
sib. beim Akceptanten, Juda Gniwisch, Mo­
ses Schsindlinger.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu 45 od ostatniego ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie Lwowskiej", w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 3 września 1912.

L. cz. T. 11/12 (1) (12082 2— 8)
E d y k t.

Na żądanie Jędrzeja Mstu°za z Haczo­
wa wdraża się postępowanie w celu amorty­
zacyi spalonej rzekomo książeczki wkładko­
wej Towarzystwa zalic kowego w Rymanowie 
Nr. 806 na kwotę 2015 kor. 64 hsl. i na  
imię Jędrzeja Matusza wystawionej.

Wzywa się tedy każdego, ktoby odno­
śną książeczkę posiadał, aby się z takową w 
przeciągu jednego roku 6 tygooni i 3 dni od 
ostatniego ogłoszenia edyktu w Sądzie tut. 
zgłosił i prawa swoje do niej wykazał, ileże 
po bezskutecznym upływie tego terminu, ksią­
żeczka odnośna za umorzoną i wszelkich 
skutków prawnych pozbawioną uznaną będzie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 4 maja 1912,
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sześciu tygodni i 8 dni, w przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejącą uznaną zostanie.

Czasokres liczy się od dnia trzeciego 
ogłoszenia w gazecie urzędowej 

0 .  k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI.
Kraków, dnia 28 sierpnia 1912

L. cz T. 7/12 (2) (12087 2 - 3 )
E  d y k t.

„W zywasię  niniejszem każdego, w któ­
rego ręku znajduje się książeczka wkładkowa 
Towarzystwa zadatkowego w Glinianach Nr. 
2996 opiewająca na 1000 kor. wraz z naro ­
słymi odsetkami, a na imię „Jan  Jabłoński" 
wystawiona, aby ją w przeciągu sześciu mie­
sięcy okazał, względnie o tem doniósł, gdyż 
w przeciwnym razie książeczka będzie uzna­
na za pozbawioną wszelkiej mocy prawnej".

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Złoczów, dnia 19 września 1912.

G. Zl. T. 78/12 (ó) (13014 2 - 3 )
A m o r t i s i e r u n g .

A uf Ansucheu der Frau Marie Volny
II. voto Prhyr i Gutahumora wird das Ver- 
fahren zur Amortiesierung der naehstehenden 
der Gesuchstellenn angebbch in Verlust ge 
ratenen von der Generalreprasentanz des k k 
priv. Gisela-Vereines in Lemberg auf den To- 
desfall Josefs Volny zu Gunsten des tTber- 
bringers iiber ein Kapitał von 2000 Kr. aus- 
gestellten Versicherungs Polizze de D.<t" 
Lemberg am 11 Dezember 1908 Nr. 261 298 
auf welche in Folgę Ablebens des Versieher- 
ten am 10 Juli 1904 der Antragstellerin  M a­
rie Vclny ais Uberbringerin  der Polizze am 
9 August 1904 der versicherte Teilbetrag 
per 1Ó00 Kr. bezahlt und auf der Poilzze an- 
gemerkt wurde, dass die audere restliche 
Halfte des ve?sicherten Betrages am 1 De­
zember 1924 an den Uebringer der Polizze 
bezahlt werden wird, eingeleitet.

Der Inhaber dieser Polizze wird da- 
her aufgefordert, seine Rechte binnen 1 Jahr 
geltend zu machen, widrigens nach Verlaut 
dieser F r is t  fiir unwirksam erklart wiirde.

K. k. Landesgericht in 0. R. S,, 
Abteilung VII,

Lemberg, am r l 6  August 1912.

L. cz. T. 16/12 (4) (12163 2 - 3 )
E d y k t.

0, k. Sąd obwodowy w Sanoku wzywa 
nieobecnego Dmytra Cyktora ze Skorodnego, 
oraz każdego, ktoby o jego życiu i miejscu 
pobytu miał jakąkolwiek wiadomość, aby w 
przeciągu trzech miesięcy od ostatniego 
ogłoszenia niniejszego edyktu w Sądzie tut 
S 'ę  zgłosił, lub też ustanowionemu dla nieo 
becnego kuratorowi Józefowi Wiwczakewi, 
gospodarzowi ze Skorodnego dał wiadomość, 
ileże po bezskutecznym upływie terminu do­
wód śmierci nieobecnego za ustalony uznany 
będzie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 31 sierpnia 1912.

żeezki wkładkowej Powiatowej Kasy oszczę­
dności w Krakowie Nr. 91.249 na kwotę 
580 kor. opiewającej a na imię pp. Domini­
ka i Maryanny Rzepezyńskicb opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu liczonego od dnia trze ­
ciego ogłoszenia edyktu w gazecie urzędowej 
za nieistniejącą uznaną zostanie.

0. k. Sad krajowy cywilny, Oddział VI.
Kraków, dnia 24 sierpnia 1912,

L. cz, T. 33/12 (1) (12186 2— 3)
Na wniosek Łucyi Prag-łowskiej w Ra 

czkowy wdraża się postępowanie celem amor­
tyzacji następującego rzekomo przez wnio­
skodawcę zagubionego blankietu wekslowe­
go ostemplowanego na  kwotę od 2100 kor. 
do 2400 kor. jedynie podpisem Łucya Pra- 
głowska opatrzonego, zresztą niewypełnione­
go a więc po myśli art. 4 ust. weksl. wy­
mogów weksla nieposiadającego.

Posiadacza powyższego blankietu we­
kslowego wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami, w ciągu 45 dni od 
ostatniego ogłoszenia edyktu, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego termi­
nu blankiet odnośny za umorzony i wszel­
kich skutków prawnych pozbawiony uznany 
będzie.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 28 sierpnia 1912

L. cz. T. IV. 2/12 (4) (11916 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek gminy Skawce wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następują­
cych rzekomo przez wnioskodawcę zagubio­
nych względnie spalonych książeczek wkład­
kowych Kasy Oszczędności w W adowicach:
1. Nr. 12,556 opiewającej na 300 kor. i 2. 
Nr. 19.614 opiewającej na 2321 kor. 3 hal.

Posiadacza powyższych książeczek wzy­
wa się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu pół roku, w przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czasokresu 
za nieistniejące uznane zostaną.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Wadowice, dnia 31 sierpnia 1912.

L. cz. T. IV. 16/12 (2) (12016 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Karoliny Babińskiej wdra­
ża się postępowanie celem amortyzacyi rze­
komo przez wniuskodawesynię zagubionej 
książeczki Powiatowej Kasy oszczędności, w 
Wadowicach Nr. 21.257 opiewającej na 80 
koron

Posiadacza powyżej opisanej książeczki 
wzywa się przeto, aby zgrosił się ze swoie- 
mi prawami w ciągu sześciu miesięcy, w 
przeciwnym bowiem razzie pv upływie po­
wyższego czasokresu za nieistniejące uzna­
ny zostanie.

0. k. Sąd obwodowy. Oddział IV.
Wadowice, dnia 21 sierpnia, 1912.

L. cz. T. 9/12 (X) (12034 2 - 3 )
E d y k t.

Na żądanie Zofii Matusz z Haczowa 
wdraża się postępowanie w celu amortyzacyi 
książeczki wkładkowej Towarzystwa zaliczko­
wego w Rymanowie Nr. 319 na kwotę 230 
kor. 88 hal. i na  imię Zofii Matusz opiewa­
jącej, która się spalić miała z powodu po­
żaru.

Wzywa się tedy każdego, ktoby odnośną 
książeczkę posiadał, aby się z takową w prze­
ciągu roku 6 tygodni i 3 dni od ostatniego 
ogłoszenia edyktu w sądzie tut zgłosił i p ra ­
wa swoje do niej wykazał, iieże po bezsku­
tecznym upływie tego terminu książeczka od 
nośna za umorzoną i wszelkich skutków pra­
wnych pozbawioną, uznana będzie

0. k Sąd obwodowy, Oddział IV 
Sanok, dnia 28 kwietnia 1912.

L. cz, T. 102/12 (2) (12146 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek kupieckiego i gospodarcze­
go Towarzystwa w Birczy wdiaża się postę 
powanie celem amortyzacyi następujących 
wnioskodawcy rzekomo zaginionych 5 kupo 
now od skeyi akcyjnego Banku Związkowego 
dla Stowarzyszeń zarobkowych i erospo^ar 
czych we Lwowie, a to Nr. 1416 2261,3761. 
3762 i 3763 płatnych dnia 16 kwietnia 1912 
roku.

Posiadacza powyższych kuponów wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami, w przeciwnym bowiem razie kupony 
te w przeciągu jednego roku od dnia osta­
tniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwow­
skiej" uznane zostaną za nieistniejące.

0. k Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 7 września 1912.

L. cz. T. 82/12 (4) (12013 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek pana W ładysława Kudel­
skiego, dzierżawcy dóbr w Kuźmiaie (sp, Bir­
cza) wdraża się postępowanie celem amorty­
zacyi następującego rzekomo przez wniosko­
dawcę zagubionego kwitu depozytowego na 
złożone w kasie Wydziału krajowego we Lwo­
wie dwa listy zastawne gal. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego we Lwowie, a t o :
1. Ser. III. Nr. 8559 na 2000 kor. i 2. Ser.
IV. Nr 1375 na 1000 kor. opiewające.

Posiadacza powyższego kwitu depozyto­
wego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku 6 
tygodni i 3 dni od ostatniego ogłoszenia edy­
ktu w „Gazecie Lwowskiej", w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejący uznany zostanie.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 81 sierpnia 1912.

L  cz, VI. 62/12 (1) (11971 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Maryi Kędziorowej w Ba­
bicach Nr. 55 wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następującej rzekomo 
przez wnioskodawczynię zagubionej książeczki 
wkładkowej Towarzystwa Zaliczkowego w 
Chrzanowie Nr. 19.137 na imię Maryi Kę­
dziorowej wystawionej a na kwotę 938 kor. 
01 kal. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeezki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku

L. cz. T. VI. 59.12 (2) (11970 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek pp. Dominika i M aryan5 y 
Rzepezyńskich w Toniach wdraża się postę­
powanie celem amortyzacyi następującej rze ­
komo przez wnioskodawców zagubionej ksią

L cz. T. VI. 90/10 (5) (11961 2 - 3 )
Wdrożenie postępowania celem uznania 

za zmarłego.
Franciszek Brykała, właściciel gruntu 

(jednego morga!wh. 6051) w Skotnikach u ro ­

dzony 24 marca 1858 w Tyńcu, stanu w ol­
nego, wydalił się przed 33 laty do Węgier 
i odtąd wszelki ślad po nim zaginął.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowa domniemanie z § 24 L 2 ust e. 
przeto wdraża się na prośbę Jakóba Oienko- 
sza, rolnika w Skotnikach, drata zaginionego 
postępowanie celem uznania za zmarłego.

Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby 
udzielono sądowi, lub kuratorowi p. dr. S&u- 
lowi Eichenbaumowi, adw w Skawinie wia­
domości o po wyż wymienionym.

Franciszka Brykałę wzywa się, aby 
przed niżej wymienionym sądem stawił się 
lub w inny sposób uwiadomił o swem życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 15 sierpnia 1912 rozstrzygnie o uznaniu 
za zrmrłego.

0. k. Sąd krajowy oddział VI.
Kraków, dnia 15 lipca 1912

Spadki.
L. cz. A. 521/11, P. 198/11 (9)

(12210 2- 3)
E d y k t

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy.

0. k. Sąd powiatowy w Sokalu zawia­
damia, że dnia 6 marca 1801 w Horodiowi- 
cach zmarła Tacyanna z Kondratiuków Li- 
twińczuk nie pozostawiając rozporządzenia 
ostatniej woli.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu ustawo­
wych dziedziców Stefana Litwińezuka i F i­
lipa Litwińezuka nie jest znane, przeto wzy­
wa się ich, by w przeciągu jednego roku li­
cząc od dnia niżej podanego zgłosili się w 
tutejszym sądzie i wnieśli oświadczenie co do 
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłasza­
jącymi się dziedzicami i ciia nieobecnych usta­
nowionym kuratorem adw. dr. Walerym F i ­
lipowskim w Sokalu.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III, 
Sokal, dnia 17 maja 1912.

L. cz. A. 160/11 (12106 2— 3)
E  d y k t

z wezwaniem nieznanych Sądowi dziedziców.
0. k. Sąd powiatowy w Krościenku ogła­

sza, że w dniu 23 kwietnia 191.1 w Tylma­
nowej zmarł ks. Józef Wilkowicz z pososta- 
wianiem rozporządzenia ostatniej woli.

Ponieważ sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłużą prawo dziedzicze­
nia spadku, przeto wzywa się tych wszyst­
kich, którzy do tegoż spadku z jakiegokolwiek 
tytułu roszczenia podnieść zamierzają, aby 
w przeciągu jednego roku, licząc od dnia 
niżej podanego, swe prawa dziedziczenia w 
tutejszym, sądzie zgłosili i wykazując takowe 
wnieśli ośw iadczeni co do spadku, w przeci­
wnym bowiem razie spadek, dla którego adw. 
dr. Przybyło w Krościenku kuratorem został 
ustanowiony będzie przeprowadzony z tymi 
i tym przyznany, którzy się do niego zgłoszą 
i swe prawa dziedziczenia wykażą, część zaś 
spadku nie przyjęta, lub w razie gdydy do 
spadku nikt się nie zgłosił, cały spadek 
przypadnie Państwu, jako bezdziedziczny.

0. k. Sąd powiatowy. Oddział I.
Krościenko, dnia 24 czerwca 1912.

Doniesienia prywatne.
L. 2061/1,

K O N K U R S
na posadę lekarza kolejowego Przemyśl III.

C. k. Dyrekcya kolei państwowych rozpisuje niniejszem konkurs na posadę lekarza 
kolejowego w Przemyślu.

Okręg lekarski obejmuje: 1. część miasta między liniami kolej. Przemyśl-Lwów i 
Przemyśl-Ohyrów; 2. przestrzeń linii (Przemyśl Łupków od km. 0-972 do km. 33 6 za 
stacyami Hermanowice, Niżankowice, Nowe miasto i Dobromil. ze strażnicami ad Nr. 1 
do 26 włącznie z całym personalem sekcji konserwacyi Przemyśl II., mieszkającym na
tej przestrzeni; 3. tor wojskowy od km, 0 0  do 0 3 3.

Z posadą lekarza dla tego okręgu połączona jes t  początkowa płaca roczna ty s ią c
o ś m s r t  k o r o n  (1800) i ryczałt na wyjazdy" t: zysta koron (300).

Ubiegać się o tę posadę mogą tylko lekarze, którzy uzyskali dyplom lekarza na 
jednym z c. k. Uniwersytetów austryackich i są austryackimi poddanymi,

Petenci mają wnieść do c. k. Dyrekcyi kolei państwowych we Lwowie podanie na­
leżycie ostemplowane napójżniej do 15 października b r.

W  podaniu oprócz dat personalnych należy podać czy petent zajmuje jaką stałą po­
sadę, jakie pobiera wynagrodzenie i czy ma prawo do emerytury.

Do podai ia należy dołączyć świadectwo przynależności, metrykę chrztu (urodzenia), 
dyplom lekarski, świadectwa studyów lekarskich, świadectwo zdrowia wystawione przez 
naczelnego lekarza e. k. kolei państwowych, dotyczące normalnego wzroku i zdolności od­
różniania barw oraz oświadczenie petenta, że w razie nadania mu posady nie przyjmie 
innej stałej posady lekarskiej bez zezwolenia c k Dyrekcyi kolei państwowych.

Lwów, dnia 2 października 1912.

Za c. k. Dyrektora kolei państw ow ych:
D r .  Y o u u g a  m. p.

(12241 1—2)

KONKURSAUSSCHREIBUNG
fiir die Bahnarztstelle in Przemyśl III.

In Przemyśl gelangt die Stelle eines Bahnarztes der k. k. ósterr. Staatsbahnen zur 
Besetzung.'

Der bahnarztliche Bezirk umfasst: 1. den Stadtteil zwischea den Eisenbahnlinien 
Przemyśl-Lemberg und Przemyśl-Ohyrów; 2. Die Teilstr cke der Linie Przemyśl-Łupków 
von km. 0-972 bis km. 33 6 mit den Stationen Hermanowice, Niżankowice, Nowe Miasto 
und Dobromil mit den W achterhausern No. 1 bis ink. Nr. 26 und mit dem ganzen in 
dieser Streeke dumizilierenden der Bahnerbaltungs-Sektion Przemyśl II. nnterstellten 
Personale; 3. Militargleise von km 0 0 bis km. 0-373

Mit dieser Stelle ist ein jahrliehes Anfangshonorar von E l u  T o n scn d  A c li thuu -
d e r t  K ro n e n  (1800) und ein Wagenpauschale von dreihundert Kronen (300> verbunden

Bewerbungsberechtigt sind an einer ósterr, Universitat diplomierte Aerzte, die 
die ósterr. Staatsbiirgerschaft besitzen.

llewerber urn diese Stelle wollen ihre ordnungsmassig gestempelten Gesuche bis 15 
Oktober 1912 bei der k. k. Scaatsbabndirektion iu Lemberg eiubringen

In dem Gesuche ist der Lebenslauf und Bildungsgang darzustellen und anzugeben,
ob der Bewerber bereits eine audere fixe Stelle bekleidet, welches Honorar er aus der- 
selben bezieht und ob die Stelle mit einem. Ruhegehalt rerbunden ist

Dem Gesuche sind beizusehliesen : Heimatschein, Tauf- (Geburt)- schein, Diplom, 
Zeuguisse iiber den arztlichen Studiengang. ein Zeugnis eines Ohefarztes der k. k. Staats­
bahnen iiber die physische E ignung insbesondere hinsiohtlieh des Farbenuntersc-heidungs- 
yermógens, sowie eine E rk larung  in weleher sich der Bewerber verpflichtet, fur den Fali 
der Verleihung der Stelle in Hinkunft anderweitige fixe S te lleD  nur mit Genehraigung 
der k. k. Staatsbakndirektion anzunehmen.

Lemberg, am 2 Oktober 1912.
Fiir den k. k. Staatsbahndirektor:

D r .  Y o u n g a  m. p.
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Wskutek uchwały ogółu wierzycieli masy konkursowej Lazara Horowitza kupca 
w Stryju z dnia 23 września 1912 dekretem c. k. Sądu obwodowego w Stryju z dnia 
17 czerwca 1912 S. 1 1 2  ustanowiony zarządca masy konkursowej ogłasza, że odbędzie się 
sprzedaż z wolnej ręki należących do masy konkursowej:

a) składu towarów ocenionych wedle inwentarza na kwotę 65.000 kor.,
b) wierzytelności książkowych w ogólnej sumie około 10.000 kor. i
c) wierzytelności w kwocie 10.960 kor. z 6 prc. od 1 kwietnia 1911 płatnej dnia 

1 kwietnia 1913 intabulowanej w stanie biernym 5/6 części realności lwh. 2841 i 4/6 
części realności lwh. 2174 ks. grt. gm. kat. Stryj, obciążonej prawem zastawu dla kwot 
1000 kor., 2456 kor. 80 hal. i 1657 kor. 50 hal. z pn.

Waruuki sprzedaży są:
1. Oferty mają być wniesione na ręce zarządcy masy najpóźniej do dnia 6 paździer­

nika 1912 godz. 12.
2. Do oferty należy dołączyć wadyum w gotówce lub papierach wartościowych, pu- 

pilarne bezpieczeństwo mających w wysokości 10 prc. szacunkowej wartości tow arow i 5 prc. 
nominalnej wartości sprzedać się mających wierzytelności.

3. Cena kupna ma być złożoną w gotówce do 8 dni po zawiadomieniu oferenta, że 
oferta została przyjętą. W razie niezłożenia ceny kupna wadyum przepadnie.

4. Masa nie przyjmuje żadnej gwarancyi, ani za ilość, ani za jakość sprzedać się 
mających towarów, ani też za słuszność i ściągalność wierzytelności.

Stryj, dnia 30 września 1912.
Dr. Jakób Rosemman

adwokat w Stryju.
łi.v*iPCn>WŁAt*.xr.-»i3»rtc»*̂»rlLŁ̂yror.TTłw-iiîip;/ 'iarJŁin«r

Nr. 8945,

K u H d m a c ł i u n

Fundation C h eva lier  d e  Czunt.
Mit Beginn des Schuljahres 1912'13 gelangt beim k. u. k. ósterr.-ungar. Konsulate 

in Konstantinopel ein Stiftplatz zu 2000 F ra n rs  per J a h r  aus der dort verwalteten Stif- 
tung ..Fondation Chevalier de Czunt“ zur Yerleihung.

Diese Stiftung hat den Zweck die hóheren Studien bei orthodoxen Armeniern zu
fordem  und soli der genannte Stiftplatz die Mittel zum Besuche einer Universitat in
Osterreich, in Ungarn  oder im Auslande behufs Studiums oder der vier Fakultaten oder 
zum Besuche einer technischen oder landwirtschaftlichen Hochschule oder Kunst-Akademie 
bieten.

Anspruchsberechtigt sind ein ósterr. oder ein ungar. Student armenisch-orthodoxer 
(gregorianischer) Konfession, dessen Mittellosigkeit ihm nicht gestattet die hóheren Stu- 
d ienauf eigene Kosten zu betreiben.

Derselbe muss eine Mittelsehule mit gutem Erfolge absoiviert haben und eine hin-
langliche Kenntnis der armenischen Spraehe und armenisehen Geschichte nachweisen.

Das Stipendium kann wahrend der Dauer der Studien, jedoch hóchstens durch fiinf 
Jah re  bezogen werden; der Ifortbezug ist an die Bedingung treknupft, das der Stipendist 
in den Studien regelmassig fortschreitet und die vorgesehriebenen Prtifungen ablegt, so­
wie in sittlicher und politischer Beziehung sick tadellos verhalt.

Jeder Stiftungswerber bat im Kompetenzgesuche die Lehranstalt zu bezeichnen, an 
welcher er zu studieren beabsichtigt. und ist nach erlangtem Stipendium yerpflichtet, die 
Stiftungsbehorde vom seinem jeweiligen Aufenthalte in  Kenntnis zu setzen und alle yon 
ih r  iiber seine Persónlichkeit gewiinschten Auskiinfte unverziiglieh und wahrheitsgemass 
zu erteilen.

Das eigenhandig in deutscher, ungarischer, italienischer oder franzósischer Spraehe 
geschriebenes Gesuch um einem Stiftplatz ist noch vor dem 10 Oktober 1, J. neue Stils 
hieramts zu iiberreichen.

Dem Gesuche ist anzusehliessen :
1. Taufschein,
2. Heimatschein.
3. Sittenzeugnis,
4. ein behórdlich beglaubigtes Zeugniss einer gregorianischen Kirchenbehórde iiber 

die geniigende Kenntnis der armenisehen Spraehe und armenischen Gesichte,
5. das Beifezeugnis zum Besuche einer Hochschule ais Naehwem der mit gtinstigem 

Erfolge abgelegten Mittelschulstudien und 6. Mittelosigkeitszeugnis.
Die Beilagen mtissen, wenn sie nicht in einer der vier vorgenannten Sprachen ab- 

gefasst sind, mit einer amtlich beglaubigten Ubersetzung versehen sein.
Konstantinopel, ain 25 September 1912.

Der. k. u. fr. Konsul.
„nur,, n,«>.. — »»

M M M M I v:A-Ac'k/..?’V.;a-v» -\, ,* :.r*V 'ł'. -- •" ,--;a ;*V-

„Muzeum pożytecznych rzeczy,
osobliwych lućzi 

i ąjaw isk natury",
Treść: Nasze ulubione trucizny, czyli na czem oszczędzać? Potworny apetyt. Świat jest pełen nie­
bezpieczeństw. Lekarz hygienista napomina młodzież, aby nie paliła tytoniu. Bady królowej na 
zły los ludzki. Z tajemnie elektryczności. Szpital roślin. Czy istnieje życie na gwiazdach? Akwa- 
ryuin w żołądku. Ludzie, którzy się urodzili kilka razy. Ogniotrwały kapitan. Wódka pali się w 
mózgu pijaka fioletowym płomieniem. Nowa filharmonia, czyli jak upiększyć śpiew naszych pta­
ków pokojowych i polnych według metody lir. Dr. Baringtona, wiceprezydenta król. Towarzystwa 
Nauk w Londynie. Wł. Taczanowski a metoda hr. Baringtona. Piorun z jasnego nieba przyczyną 
pożaru. Dachy słomiane i drewniane uczynić ogniotrwałemu Dym z kominów przyciąga pioruny. 
W sprawie ochrony od pożarów. Tlen w płynie jako bezpłatne lekarstwo i środek do przedłużenia 
życia. Jakiego patryotyzmu nam potrzeba? Wdzięczne pole działania dla władz. Elektryczność 
poetów, narodów i kobiet. Mechanik, który przez sen stał się bogatym. Piorunochron na dom bu- 
dnika kolejowego. Podziemne żyły wodne, a niebezpieczeństwo pożaru. Z czego można wnosić o 
istnieniu podziemnych źródeł? W każdej gminie łatwo może zdarzyć się nieszczęście. Najzdrow­
szy i najtańszy napój. Wróble konkurentami kanarków. W arunki zdrowego snu. Ksiądz, który 
mówi kazanie we śnie. Napomnienie dla młodzieży. Zły los spotyka tylko 'społeczeństwa wadliwe 
i mało oświecone. Makolągwy śpiewają lepiej niż kanarki. Każda gmina powinna zastanawiać się 
nad wszystkiemi możliwemi niebezpieczeństwami, aby iiu zapobiegać zawczasu. I t. d. i t. d*.

Cena a jiraesytką pocztową 1 K . 8S Intl., za zaliczką 3 K . 10 hai.
Do nabycia w S t .  SokoIo»śkiego. — Lwów, Jagiellońska I. 3.

Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne
Miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIK!, PIS$A HUMORYSTYCZNE 
ILLU8TRACYE ARTYSTYCZNE, iODY, *URNAL£, przyjmuje prenumeratę

w miejseu lub wysyłką m. prowineyę pe censtcii retiakcyjnyeb

Agencja  dzienników  i ogłoszeń S ł. Sokołow skiego, lw ó w , Jag ie llońska  3 .
O ftC e sa w n e a  sto w assyw lótellch p l » « »  n a jt* n ó « j*

T e le fo n  234. T e le fo n  234.

A d re s  te le g ra f ic z n y : „ S T A D T B U R E A U a.

Ważne dla wyjeżdżających.

BIURO M IASTOW E
e. k. kolei państwowych

we Lwowie, ni. Jagiellońska Nr. 3.
(Przedtem Pasaż Hausmana S).

WYDAJE bilety zestawianie (Kundreise) do wszystkich miast w Euro­
pie z 60, 90, 120, dniową ważnością z opustem 20% Włoszech, 
Francy! i Szwaje ryi, również bilety zestawiaine w jednym kie 
ranku do wszystkich zagraniczny eh miejscowości kąpielowych * 
waźnośeią 45 dni.
Powyższe bilety mają to udogodnienie, iż przerywać można jazdę 
we wszystkich miejscowościach bez zgłaszania u naczelnika staeyi.

CELEM UNIKNIĘCIA ŚCISKU przy kasie na stacyi kolei i złodziei 
kieszonkowych, biuro sprzedaje także bez żadnej dopłaty 
t. j. « tej samej cenie co  kasy kolej owe, zwykłe bilety 
jazdy tak zwane kartonowe w jednym kierunku, do wszystkich 
miejscowości w Galicy i, Bukowinie i  do większych miast zagra­
nicznych n. p. Wrocław, Poznań, Berlin, Kołobrzeg, Zoppoty, 
Frankfurt a/JSL, Bad Salzbrunn, Budapeszt, Abbazia, Wenecya, 
Medyolan, Nizza, Cannes i  t. p. Kartonowe bilety nabywać mo­
żna także o jeden dzień wcześniej.
Uwzględnia się zniżki kolejowe, legityinacye urzędni­
cze i bilety wojskowe po za służbą.

ASYGNATY do wosów sypialnych »Europejskiego Towarzystwa mię­
dzynarodowego# do wszystkich pociągów w kraju i zagranicą, za­
mawiać można listownie albo telegraficznie. Przy zamówieniu na­
leży podać dzień wyjazdu, numer pociągu i rodzaj miejsca, dam­
skie czy też męskie i gdzie się wsiada.
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Pięćdziesiąty trzeci rok Istnienia.

TYGODNIK ILLUSTROWANY
n a jsta rsza  i n a jp o czy tn ie jsza  ilu s tr a c y a  p o lsk a .

P rze szło  tysiąc stronic tekstu i p rzeszło  dwa tysiące ilu s tra c ji roczn ie.
„TYGODNIK ILLUSTROWANY"

„ R o k  1 7 9 4
w r. 1912 zamieści najnowszą powieść Wł. St. Reymonta p. t.:

66 (czasy Kościuszkowskie).

Bolesław a P rusa : „ P R Z E M IA N Y

1912.
P r e m i a  n a d z w y c z a j n a  „ T Y G O D N I K A  I L L U S T R O W A N E G O "

-  „Sybir, W izye P rzeszłości11 -
(S JE J» Y A I I .)

A l b u m  K a r t o n ó w  K O N S T A N T E G O  G Ó R S K I E G O /

na tle życia wygnańców syberyjskich,

1912.

m QU u i a  n n w io ćp i  12 tom^w ilustrowanych poświęconych najwybitniejszym powieściom i romansom 
UltSUdWU UUW u e b l polskim i obcym, w ciągu roku zupełnie bezpłatnie. Każdy tom suto ilustrowany. 
Komplety z lat 1910 i 1911 dla prenumeratorów „Tygod. lllustr." tylko kor. 10;—, w oprawie kor. 16-—, 
W r. 1932 C i e k a w e  p o w i e ś c i  drukować będą: Eiizy Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze*; Al.

W ARUNKI PRENUMERATY:
WE LW OW IE: W GALIC’i'1 z przesyłką pocztową:

kwartalnie 6‘80 kor., z oprawą książek 8-30 kor. kwartalnie 7-20 kor., z oprawą książek 8-70 kor
półrocznie 13.60 kor., „ „ 16’60 kor. półrocznie 1440 kor., „ „ 17-40 ko;-.
rocznie 2720 kor,, „ „ 33-20 kor. rocznie 28-80 kor.., „ „ 34-80 kor.

Numera okazowe i prospekty bezpłatnie.

PreMMJKieratii} ftrsyjmnją: Ałtmmistracya „Tygodnika IHnstrowaiiego'4 we Lwowie, 
Ulica Jagiellońska 1. :t. orny. wszystkie księgaruie 1 kawiory pism .

W ydawcy: Gebethner i Wolff, — Redaktor naczelny: lir. Wolff.

Stanisława Wai*an@kiego

PRAWO KOBIET W PAŃSTWIE AUSTRYACKIEM
z bi ór

Ustaw i rozporządzeń ustawodawstwa austr. dotyczących 
kobiet w porównaniu z prawem francuskiem i niemieckiem.

D e  n a & y c l a  w  b i u r z e  d z i e n n i k ó w

S t u .  Sokołow skiego w  Lw ow ie, Jag iellońska I. 3.
Cena t kor. Z  przesyłką pocztową i  kor. 45 iiaL
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Cukiernia Władysława Podhalicza została wskutek demolacyi budynku p rzen iesiona  na ul.
A k a d e m i c k a  €1* — róg' uL Chorążczyzny.
Poleca  się i nadal względom P. T. Publiczności w raz  z filią I £ « t s n a u s k a  I O .

M agazyn i pracow nia futer

BRACI LUBELSKICH
w e Lwowie, ul. W ałowa 3

polecają na sezon zimowy swój obficie zaopatrzony

MAGAZYN FUTER
tak w skórach futrzany cli, ja k o  też w gotowych filtrach.

BOA -  ZAKĘKAWKI -  CZAPKI
i wiele innych rzeczy w zakres kuśnierstwa wchodzących. 

Przyjm ujem y stare futra i przerabiamy na uowe fasony, licząc 
wszystko po możliwie ja k  najtańszych cenach.

Cenniki ilustrowane na żądanie.

awny lokal Binra dzienników St. 
Sokołowskiego w Pasażu Hausmana
z a ra z  do w yn a ję c ia .

Wiadomość: ul. Jagiellońska 1. 3. 
Biuro Bzienników.

I,. 5450/12

Kasa Oszczędności miasta Tarnopola.
Kasa O szczędności m iasta Tarnopola podaje do wiadom ości powszechnej, że

p o c z ą w s z y  o d  1  p a ź d z i e r n i k a  1 9 1 2
oprocentowuje wszystkie wkładki 

tak dotychczas lokowane, jak niemniej nowe po

4*2 (Cztery i pół) od sia
Podatek rentowy opłacać będzie Kasa i nadal z własnych 

funduszów.
W Tarnopolu, dnia 26 września 1912.

DYKEKCYA.
(Przedruk nie będzie płacony).

m

„ M e i s t e a r  d e r  F a r b ę '
oryginalne reprodukeye m iędzynarodow ych m alarzy

IcoMa/pletsa.© r o c z n i k i  1 0 0 6 , 1 9 0 8 , 1 9 0 9
poleca

po wyjątkowo niskich cenach
ST. SOKOŁOWSKI Lwów, Jagiellońska 3.

Knrjrer k o le jo w y C e n a  4 0  h a le r z y *
Biuro dzienników St. Sokołowskiego. Lwów, Jagiellońska I. 3.

SH&OBJSTE © G & O S J B E a r iA  
od wyrsm  petitem 3 halerzy, tłustym 

petitem i  halerzy.

Miód! gesty  7"50
płynny „rarytas" 8 ‘50, w iśn iak , jabłezak stary 

tylko 4*84 K. (w ysprzedaż) za 5 k gr. franco. 
K o r z e n ie w ic z ,  em. naucz. I w a n c z a n y .

L w ów , ul. Akadem icka 3 . 
Największy magazyn jubilerski i zegarmistrzowski

Juliana Dąhs-owsisiegc
kupuje i sprzedaje stare srebra, złoto I kamienie.

Z l e c e n i a  z a ł a t w i a ć  m o ż n a  
p o c z t ą  i  p i - z e z  k o r e s p o n d e n c j ę .

P. T ,  Em eryci i zastępcy h a n d l o w y c h  i  a s e ­
k u r a c y j n y c h ,  j a k o t e z  k a ż d y  z  p a n ó w  n i e p o s z l a k o w a ­
n e j  p r z e s z ł o ś c i ,  m o g ą  o t r z y m a ć  w  k a ż d e j  m i e j s c o ­
w o ś c i  G a l i c y i ,  B u k o w i n y  i  Ś l a s k a  a u s t r y a c k i e g o ,  —

bardzo korzystne uboczne lub stałe
z a ję c ie .  Z g ło s z e n i a :  B iu r o  D z i a ł a  B a n k o ­
w e g o . K r a k ó w ,  u l i c a  Z ie lo l i a  ł .  ID .
\L *  * -

K O H K Y P C T , .
H n C T H T y T rJE. „ P y C C K I H  H a p O f lH M M  BO

J I ^ b o b K  o O rB ż iB ju ie T O ł c i i m t .  k o h k j p c t j  n a  o ^ a y  c t h -  

n e B f l i i o  H M 6 H H 6 j i .  u .  o ,  K ) j i u m a  K a m y ó n H B C K o r o ,  

r p e w o - i c a T O J i .  H a o T O H T e ji f l  n p n x o ^ a  b t>  K o ^ o ^ c h u ; - ! ! .  
b t>  c y jU M -h  1 0 0  K o p .  r o ^ n Łm o  c t j  n a n a J iO M  n e p e o r o  

c e m e c T p a  c e r o  1 9 1 2 / 1 3  i n i e o j t M i o r o  ro A & i c t>  H a 3 H a xi e -  
H i e j n >  c p o K a  h o  ^ e n r ,  1 7 / 3 0  H o n d p H  1 9 1 2  r o ^ a .

l I p o m e H i a  b h o c h t h  M o r y T B  n o c p e A C T B O M T i h / i -  
C T O H T ejiL C T B H j. o T H o c H T e J iB H B T K rb  y u e Ó H u ^ r h  3 a n e ,a ; e H m  
B X  p y C C K O -B a p O A H I.IM  H h C T H T v T I >  „ H a p O A H B T H  ^ 0 5 1 % “  

b o  J I i . b o b K ,  K O T p o M y  n p u c j i y r y e T T i  n p a i t o  H a A ^ j r e H i a  
t o i o  C T w n e H A ie K ) , y n e n n k h  h  y u e H i i g u i  H a p o 1n ,H h ix 'i>  w 

c e p e A H H if r b  h i k o j t b ,  c j i y  m a r o  j u t  y H H s e p c w T e T a  h . t b
M ip c K H X ri> (J )a K y jir» T e T O B rh  h  c j i y n i a r e J i H  i i O J in T e x n H K n ,  
JIKOJKe H YHeUHKH H y*fC TOprOBê IJ>HJ>IXT> ET upo­
ił I.IIUJjeHHKTK̂ B yneÓHBiZT) saBe^eiiiH, KOTopura bmk,v 
H c y T c a ,  ig o :

1  cyTL pOgOM̂B H3T> raJlIIHHHŁT,
2. iipHflepacyioTCJr pyccKofó HapO/i,iroCTW h rpeKo- 

K ilT O A . o 6 p B A a >
3. cyTL óKahkih,
4. npaBCTBBHHO xopom o Be^yTc-T u
5. bt> nrKO^LHBiKH, nnyKiixrB xopoimr ycn lina- 

iOTfi>, a , cr>epxT» Toro, H ayglł pyccw oro jr s u t k a  m pyc- 
CKoii cjioneHHOC/nł npwjrhs-KHo w <yr> xoponni>iT. ycni- 
xomt> npevT,moTcn.

1 hyr/hjreiiiioio crwueHAieio nojir.ayeTCH CTinieji- 
A H c r n ,  B s r j i ł iA H O  c t m  n c  u  a  m c t k a ,  a °  o t K w m i m i  o t i i o -
ClITC.71I.HUIXrB, RAKOHHO lipCAUMCaHHMXrh łiayKH..

O r f .  y n p a B J i H i o i g o r o  B o b K t a  p y c  - n a p .  i l n c T K T y T a  
„ T la p O A H B iH  ^ o m ’b “ .

JTi.BOBT,, AHH 1 5 / 2 8  COHTłlÓpH 1 9 1 2  J O^a.
I  o  a  h  h  rh  K  o  c  t  e  u , k  i  i i ,  

3i p o A C 'h ^ a T O J i r . .

M . 1 0 1 9 / 9 1 2 .
KOflKyPC.

0 'j> H a u a j t o M T .  I - r o  c e M c e r p a  c e r o  1 9 1 2 / 1 3  n i k o t l u -  
H o r o  r o A a  o d n n j t J i e T c a  c h m t *  K O B J c y p c rb  n a  o ^ n y  c t h -  
L C H fliK ) H M 6 H H  lO A H A  H I la B J tH H K I  X pW C T O (j)O JIH M eH C O B T >, 
b  c y M * 'h  2 0 0  K o p o H ^  u o a m h h o ,  <yj» o n p e A 'h j i e m e M rr» 
c p o n a  K'i> B H o m c H i i o  n p o m e H m  n o  / j e n u  1 7  (M O ) h o *

aopa 1912 ro A « a . l I o ^ a B H T H C J i  M o r y T T . ,  n o c p e f lC T H O M T , 
niKojiŁHoro nacTOHTejiBCTBa b t>  ynpaBJiHfo.u;ivi Co- 
b - Ł t t*  p y c c K O  n a p o A H o r o  M n c T B T y T a  „ I T a p o A H u iH ^ O M n .* ' 
b o  J l L B o n rk ,  K o r o p O M y  n p w c a y r y e T ' i >  n p a e o  i m A a n a i i i a  
i  o h  C T H i i e n A i ^  5 t u k  iw  y  n e n i ł  k h  r a  ja n a  u  i a  v’i  t .  h  u i  X 'L  
y ' j e o H L i x ri> 3 a B e A e H iw , K O T o p u n  n w K a j K y T c a ,  n ^ o :

1 . r p e K O - K a T o ^ t H n e c K o r o  o 6 p > i ^ a  h  p y c c K o i i  H a -  
P O A H O C T H  K p K n K O  i ip H A e p a < y L O T c a ,

2 . c y T Ł  6 K a h b i h ,

3 . H p a B C T B e H H O  x o p o m o  h  n p K M 'l ip H O  B e -A y T c a ,
4 . Bn> H a y K a x ,i» x o p o m n M a .  y c n K K O M n . o T J t n a a -  

i O T c a .  ,

l l e p n e H C T R O ,  n p n  p o b h b t k ^ b  n ;aH H M X rŁ , h m I u o t b  
c p O A H H K H  ( J iy H A a T o p a ,  6 ^ t .  u .  o .  I o a n n a  X p H C T o i p o ^ i 'i -  
f i i e n c a ,  h  e r o  c y i i p y m  E m h j i i h .

C T H iie n A W C T B i n o j iB o y iO T C H  t o i o  C T n i ie H A i e i o  go 
O K O H n a n i a  n a y K '! ,  i i H M H n 3 ia j t r» H M X 'B , t .  e .  a o  O K O H a a H ia  

V I I i .  K j i a c c a .
O tte. y n p a B J i n i o i g o r o  C o i r l i T a  p y c c K o - n a p o A H o r o  

M H C T H T y T a  „ T ia p O A H U iH  ^ o m t /*  b o  J I l b o b K .
J I ejB A b ,  b 'ł  c e H T a o p i o  a r h c a g t  1 9 1 2  r o ^ a .

I o a H H T .  K o C T O g K H H ,  
npeA.chAa^ejiB.

fl5aM>iBg3aaa«cs!Ma!saaam3!?iBaaiî ^
Do

Ameryki 

i Kanady
przeprawia

L I N I i ł  K U H S . R B  
we Lwowie, ul. Gródecka I. 99.

C e u a  f ł r a e p r a w y  o k r ę t e m  T r y e s t -  
N ew  Y o r k  I I I .  k i .  k o r o n  8 2 0 . U z ie c i  

n i ż e j  l a t  J.3 k o r o n  110.
U w a ż a j c i e  n a  N r .  9 9 .

X T r y e s t n :
P a n n o n i a  1 5  p a ź d z i e r n i k a  1 9 1 2 .

I ,  e r n i a  2 9  p a ź d z i e r n i k a  1 9 1 2 .

ffi Ł iw e r p c o l u  :
Łnsitania: 2 8  w r z e ś n i a  i  2 6  p a ź d z i e r n i k a  

1 9 1 2 .
M a u r e t a n i a :  1 2  p a ź d z i e r n i k a  i  1 6  l i s t o p a -  

d s  1 9 1 2 .

Najszybsze i najwspanialsze  
parowce św iata!

Księgarnia Polska
w e  L w o w ie , o ls  c a  A k a d e m i c k a  1. 8  a ,

p o l e c a  d z i e ł a  p e d a g o g i c z n e

F . R E U S S N E R A
d o  b a r d z o  p r ę d k i e j  i  n a j ł a t w i e j s z e j  n a u k i  Obcych 
Języków  w Szkoło i Domu bez nauczyciela, z o b j a ­

ś n i e n i e m  w y m o w y  i  k l u c z e m  p .  t . :

A M O U C Z E K
P o l s k o - n i e m i e c k i  k u r s  I - s z y  k o r .  2 ' 4 0 , 

k u r s  1 1 - g i  k o r .  4  8 0 . 

P o l s k o - P r a n c n s k i  k u r s  I - s z y  k o r .  3  6 0 , 

b u r s  1 1 - g i  k o r .  9 ' 6 0 . 

P o l s k o - A n g i e l s k i  k u r s  I - s z y  k o r .  2 ' 3 0 , 
k u r s  1 1 - g i  k o r .  3  6 0 . 

P o l s k o - Z to s y j s k i  k u r s  I - s z y  k o r .  4 ' 2 0  

k u r s  1 1 - g i  k o r .  5 -4 0 .

W s k u t e k  p o w i ę k s z e n i a  

Z M I A N A  L O K A L U !  
N a j n o w s z e  m a s z y n y  e l e k t r .  

ĘgSi a a g ^ ^ ugeni usz Maryt.n

A K A D E M I C K A  7, (JNGER
|| Dom T ow . M uzycz.

|.d ■ W.UztŚNEOO WYROBU:
P i e c z ę c i e  k a u c z u k o w e  i m e t a l o w e ,  h e r b y ,  n a p i s y ,  

S ą  m e d a l e ,  o d z n a k i  e m a j l o w e ,  m o n o g r a m y .W0

Jak zapobiegać pożarom
w  m ia sta ch , m ia ste c z k a c h  

i po w s ia c h ?
Instrukcya ostrożności ogniowej 

dla mieszkańców kraju.
I*o n a d e s ł a n i a  !)0 l i a l .  w y s y ła  f r a n c o  

I l i n r o  S T . S O K O Ł O W S K IE G O  w e  L w o w ie  
ITł. . l a g i e ł ł o ń s k a  J. 3 .

Poszukuje się kupna

Starych mebli mahoniowych
w dobrym stanie. 

Kgfoszcnia pod „M E B L E ". 
Biuro dzieniiikóiv, Jagiellońska 3.

Poszukuje slą  kupna

starych MEBLI mahoniowych
a!® w  dobrym  stan!©.

Z głoszenia pod „MEBLE".
B lu n ) ogłoszeń , U l. Jagiellońska 1. 3.

T A R Y F A  F R A C H T O W A
ze Lwowa do w s z y s tk ic h  s t a c y j  
kolejowych w Galicyi i  Bukowinie

p r z e z  M. F I S C H L E R A
C5eirc$» .3 koi*.! x  p rzesy łk ą  pocztow ą 2 kor. !£t hai»5

pohr*oiaiem 3 kor. 5£§ hal.
Główny skład: Biuro ST, SOKOŁOWSKIEGO 

Lwów, Jagiellońska 1. 3.

Wystawa i łania sprzedaż
kompletnych sypialń, jadalń, salonów, pokoi 
męskich, mebli giętych i żelaznych  ̂ dy­
wanów, porty er, firanek, storów, kap na 
łóżka, kołder i materaców w nowo urzą­
dzonej, n a j w i ę k s z e j  w ©al icyi  hali. 

parter i I-sze piętro.

Józef SCHDSTEH
we Lwowie t e r a z  J a g ie l lo ń s k a  2 0 .

p r z e d t e m  

3 -go  Maja

Z drukarni Wł, Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527.


